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CZESC URZĘDOWA 


Dnia 138 kwietnia 1881 r. wydany i roze- 
słany został w c k. nadwornej i rządowej dru- 
karni w Wiedniu zeszyt XIII dziennika ustaw 
państwa 

Zeszyt ten zawiera: 

Nr. 29. Traktat handlowy z dnia 3 czerwca 

1880 zawarty między Austro-Węgrami a 

Hiszpanią. 


CZESC NIEURZEDÓWA 


Lwów, 14 kwietnia. 


W powrocie z pogrzebu cara Ale- 
ksandra II książę bułgarski Aleksander 
zatrzymawszy się w Berlinie, często, 
jak donoszą ztamiąd, konferował z ks. 
Bismarckiem i marszałkiem Moltkem. 
Z konferencyj tych nie doszedł do wia- 
domości żaden szczegół autentyczny, 
a proces petersburski nadto pochłaniał 
uwagę świata i kolumny dzienników, 
żeby polującym za inierwiewami dzien- 
nikarzom zechciało się było zmyślać na 


rachunek ks. Aleksandra, ks. Bismarc- | 


ka i marszałka Molikego. Natomiast z 
kół dworskich doszło do wiadomości 
publicznej kilka ciekawych wyrazów 
ks. Aleksandra rzuconych w rozmowie 
niesekretnej i niepoufnej. Ks. Aleksan- 
der miał się wcale gorzko żalić na 
swoje położenie w Sofii, a mówiac o 
trudnościach, na jakie wystawia go cią- 
głe krzyżowanie się wpływów i inte- 
resów anstryacko-węgierskich i rossyj- 
skich, oraz o swojej roli wobec tego 
współzawodnictwa miał nawet powie- 
dzieć, że chcąc być spokojnym o przy- 
szłość musiałby siedzieć na dwóch stoł- 
kach. W tych samych kołach, które 
dziś powtarzają te narzekania ks. Ale- 
ksandra, przypomniano sobie, że gdy 
w roku 1878 ks. Battenberg pytał ks. 


Bismarcka o radę, czy ma przyjąć tron 
bułgarski, otrzymał od zarówno by- 
strego jak złośliwego kanclerza znaczą- 
cą odpowiedź: Dlaczegoź nie? Zawsze 
pozostanie kiedyś Waszej Książęcej Mo- 
ści miłe wspomnienie! Dziś, kiedy ks. 
Aleksander w żalach swoich miał wy- 
raźnie powiedzieć, że długo takiego po- 
łożenia jak obecne znosić prawie nie- 
podobna, że za nadto jest młodym, że- 
by z rezygnacyą obojętną na wszystko 
spoglądał, owo zdanie ks. Bismarcka 
o panowaniu w Bułgaryi jako o wspo- 
mnieniu nabiera znaczenia. Nie byłoby 
to jednak wspomnienie przyjemne, do- 
dają ci, którzy usunięcie się ks. Ale- 
ksandra biorą w rachubę jako możli- 
wą, może nawet niedaleką. 


Książę Aleksander nie ma tak 
wiele powodów do niezadowolenia. żeby 
już teraz tron bułgarski stracił dlań 
wszelki urok, wydawał ma się nawet 
nieznośnym. Ks. Aleksander nie po- 
święcał dla Bułgaryi innego tronu, nie 
miał on nawet dalekich nadziei sukce- 
syjnych przed sobą, gdy Europa po- 
wierzyła mu rządy w najmłodszem 
państwie. Jeżeli ks. Aleksander przy- 
jal skromny tron bułgarski idąc tylko 
za głosem szlachetnej ambicyi i chęci 


jeszeze ani rozpaczać ani nawet znie- 
chpeać się nie powinien. Tak nieoglę- 
dnym nie był pewnie. żeby sobie kie- 
dykolwiek wyobrażać mógł panowanie 
w Bułgaryi za zadanie łatwe i przy- 
jemne, zwłaszcza w pierwszych latach. 
Gdyby chodziło o trudności i przykro- 
ści z panowaniem połączone, to w tej 
chwili pewnie tron bułgarski nie był- 
by najprzykrzejszym i najuciążliwszym 
w Europie. Zewnątrz bowiem nie gro- 
zi Bułgaryi najmniejsze niebezpieczeń- 
stwo, opieka Europy assekuruje jej 
przyszłość równie bezpieczną jak te- 
raźniejszość , jeżeli tylko suma nie bę- 


(pracowania dla narodu, który po nad | 
zastagę swoją wypłynął w Europie. to | 


dzie pracować nad sprowadzeniem bu- 
rzy. Wewnętrzna tylko sytuacya jest 
tradna, bo trzeba dopiero tworzyć pań- 
stwo z żywiołu, który nie jest najlep- 
szym do tego materyałemm. który je- 
i dnak nie dotknięty został tym duchem 
negacyi i anarchii. który gdzie indziej 
nawet podkopuje wielkie i stare pań- 
stwa. 

Być może. że pierwsza wiadomość 
o skonie cara Aleksandra II nastroiła 
tak melancholicznie umysł ks. Aleksan- 
dra, że wziął w rachubę możliwość 
ustąpienia swojego. Zmiana tronu w 
Rossyi z początku wszędzie obudzała 
uczucie wielkiej niepewności, ale wnet 
rozjaśnił się horyzont tak, że nie ma 
na nim pewnie więcej chmur niż za 
życia Aleksandra II. W Baułgaryi na- 
stępstwa polityczne tej zmiany moga 
tylko ułatwić zadanie ks. Aleksandro- 
wi. Car Aleksander II doznał zawodu 
na kongresie berlińskim, widział w 
księstwie bułgarskiem tylko połowiczne 
dzieło, więc oczekiwano po nim, że 
skorzysta zaraz z pierwszej sposobności. 
aby dokończyć to, co stosunki w roku 
1878 przerwały. (Car Aleksander III 
nie ma takich zobowiązań a to pewnie 
poskromi zachcianki Bułgarów i pro- 
pagandę russofilską w Sofiii. 


Sprawy krajowe, 


(Badania geologiczne kraju). 


(H. W.) Badania geograficzne dążą 
nietylko do opisania powierzchni w jej dzi- 
| siejszym stanie, ale i do sprawdzenia wszel- 
j kich przemian skorupy ziemnej i do ścisłe- 
| go określenia, dlaczego jest taką a nie inną. 
| Geologia, czyli raczej geognozya, bada wnę- 
| trze ziemi i wszelkie przeobrażenia, jakim 
| od początku stworzenia aż do dziś dnia ule- 
| gła. Im ściślejsze i dokładniejsze geologicz- 
| ne badania, tem ściślej i dokludniej opraco- 
| wane być moga mapy koufiguracyi powierzch- 
ini epok geologicznych. 


= mam Naa 


Kraje w badaniach geologicznych tak 
i wysoko posunięte jak Francya i Anglia, ma- 
ją dokładne mapy geograficzne z czasów epo- 
ki węgla kamiennego, z czasu kredy i trze- 
(ciorzędu. Na tej mapie przedstawioną jest 
| rozciągłość ówczesnych lądów i rozprzestrze- 
a>” się morza. 
| Takie przedstawienia nie są igraszką — 
przeciwnie posiadają praktyczną wartość. Po- 
| minąwszy, że górnictwo, owa praktyczna geo- 
logia, stwierdziło wielokrotnie znakomitą do- 
niosłość tych mozolnych prac, mają one nadto 
tę wielką zaletę, iż w zestawieniu dają obraz 
całości i że za ich pomocą dopiero wiele zja- 
wisk geologicznych wytłómaczyć można. 

W krajach, gdzie górnictwo kwitnie, 
badania geologiczne doszły dv tak szezegó- 
łowych roziniarów, że niefachoewemu wyda- 
wać się nieraz muszą przesadne i zupełnie 
niepotrzebne. Jakoż wszędzie w takich kra- 
jach widzimy towarzystwa prywatne, hojnie 
ofiarnością ludzi chętnych uposażone, które 
mają ua celu badać ojezysty kraj pod wzglę- 
dem geologieznym. Któryż geolog nie zna 
prac stowarzyszenia Wernera, stowarzyszenia 
geologicznego styryjskiego lub czeskiego? 
Zbierają one najdrobniejsze szczegóły badań, 
rokrocznie wysyłają ludzi młodych, bądź to 
aby zaprawić świeże siły, bądź z powodu, 
że właśnie tylko mlode siły podołać mogą, 
wytężającym, mozolnym pracom. 

Kiedy jeszcze nauka geologii była w 
kołebce, górnicze odkrycia zależały wyłącz- 
nie od przypadku. Od czasu Wernera zaszła 

wielka zmiana. Ileż to kopalń powstało w 


nowszych czasach jedynie na podstawie nau- 
kowych rozumowań! Mianowicie kopalnietwo 
węgla kamiennego i poszukiwania za tym 
drogocennym produktem doszły do szczytu 
nankowego znaczenia. 

Parcwe maszyny przeobraziły stosunki 
społeczeństwa ludzkiego z gruntu. Z wyna- 
lazkiem parowych maszyn kopalnietwo wę- 
gla stało się podstawą dobrobytu narodu. 
Lasy nawet największe tylko chwilowo wy- 
starczyć mogą potrzebom teraźniejszym, i wi- 
dzimy, jak w lesistych okolicach bez kopal- 
nietwa węgla olbrzymie lasy nikną wraz z 
powstaniem kolei lub innych parowych ma- 
szyn. 

Nikt więc nie zaprzeczy doniosłości ko- 
palnictwa węgla na rozwój cywilizacji, prze- 
mysłu i dobrobytu narodu, nikt nie zaprze- 
czy, że kraj posiadający widoki znalezienia 
tych skarbów w większej ilości u siebie ma 
nadzieję i możliwość olbrzymiego postępu. 


byczą powrócił wesół do cesarskiego obozu. | biegu, tuż obok siebie biją ich źródła. A w ni- ji pewno nawet nie nad całą ziemią Polan 
Cały dzień zeszedł mu na wojennej naradzie | czem tak jaskrawo nie objawia się to bliźnię- | rozciągało się jego panowanie, bo podobno 
w cesarskim namiocie i o zmroku dopiero | ce podobieństwo fizyonomii naszych i cze- | w Poznaniu już siedział inny książę i ze 
wracał z liczną drużyną do swegv siedliska į skich dziejów początkowych, jak w ustroju | wszystkich stron okrążały go dzierzawy po- 


NIEPOPRAWNY RÓD 


(Dokończenie.) 

Nie był to jeszcze koniec, bo książę 
wszystkim Werszowcom poprzysiągł los Mu- 
tiny i Bożeja. Posłuchajmy słów "kronikarza, 
który na to sam patrzał. „Ani dowiedzieć się 
nie mogłem dokładnie, ile głów tego rodu 
spadło, nie w jednym bowiem dniu i w nie- 
jednem miejscu rzeź się odbywała. Jednych 
powleczono na plac publiczny, gdzie ginęli 
marnie jak bydło w jatkach pod nożem rze- 
źniezym, niektórych ścięto na górze Petrzyń- 
skiej, wielu zas po domach lub na ulicach 
pomordowali kaci książęcy. A cóż powiem o 
śmierci małych pacholąt Mutiny, których 
mord straszniejszy był od wszystkiego. co 
oko ludzkie widziało! Dobre to były chlopię- 
ta, ładne, milutkie, że tak ślicznych twarzy- 
czek żaden mistrz nie wyrzeżbi z kości sło- 
niowej, ani w obrazie nie wymaluje. Wi- 
dzieliśmy, jak ich na plac wleczono, jak krzy- 
ezeli żałośnie: „Mamo, ratuj nas, mamo !— 
gdy ich krwawy kat bez litości zarzynał. 
Uciekaliśmy wszyscy, bijąc się w piersi, bo 
któż mógł patrzeć na kata, taką zbrodnię 
spełniającego! A jednak pozostało jeszeze kil- 
ku Werszowców, z których jedni do Polski, 
inni do Węgier umknęli.* 

Nie minął jeszcze rok od tych krwa- 
wych dni, kiedy Świętopełk bawił z cesarzem 
na Szląsku, na wyprawie wojennej prze iw 
Krzywoustemu. Z pod Głogowa, którego ob- 
lężenie długo się przeciągało, wyruszył na 
łupieską wycieczkę i spustoszywszy całą oko- 
lieę aż do grodu reczeńskiego, z bogatą zdo- 


na nocleg. 


społecznym i politycznym Pisstowskiej mo- 


Po drodze spotkali jakiegoś rycerza; stał | narchui i państwa Przemysłowiców, bo oba 


rach. przy unim grzebał ziemię koń osiodła- | geneza ich była jednaka. Słuszna zatem, že- 
ny. Mało kto zwracał na to uwagę, rycerz | byśmy w ubóstwie źródeł do historyi naszej 


szybko wskoczył na konia, wmieszał się w 
szeregi książęcej drużyny, i w mgnieniu oka 
padł Świętopełk nieżywy, ugodzony w samo 


pierwotnej u pobratymczych sąsiadów zapo- 
życzyli wskazówek , które barwnie rozświecą 
|Szary zamieszchłych owych czasów koloryt, 


pod pniem dużego buka o rozłożystych kona- | państwa na tej samej wyrosły podstawie, bo 


serce kopią nieznanego rycerza. 

Rozsiekano na miejscu mordereę i nikt 
się nie dowiedział, jakie było jego imię, ale 
niebawem wieść gruchnęła, że go przysłał 
Jan Cztowie, jeden z nielicznych Werszow- 
ców, którzy uszli rzezi w roku minionym. 
Ostatnia to była ofiara krwawej nienawi- 
iędzy rodem książęcym a plemieniem 

erszawem. Już nie ważyli się Werszowce 
pokazać w Czechach i od tej chwili ani je- 
den książę z rodziny Przemysłowieów nie 
zginąt pod ciosem skrytobójczej ręki. 


ści m 


i w blasku tym rozwiążą najprościej zagadkę 
początków i zawiązków państwa Piastowskiego. 

Wróćmyż do Werszowców. Otóż tak 
| wszystko zastali wylękli zbiegowie w gościn” 
i nej Polsce, jak to, co w czeskiej porzucili 
| ojczyźnie, z czem od dziecka się zrośli i do 
| czego ich ojeowie przywykli. Przyjęci łaska- 
wie na dworze Bolesława Krzywoustego, po- 
znali w nim ksriecja, który na każdym kroku 
| przypominał im Świętopełków, Borzywojów 
li Brzetysiawów A Prandota, W ojsław, Skar- 
bimir, Jaszezóła QCzadryk. Michaś, Odolan, 
Włostuwie, Wszebór, Pakosław, możni 


. Ale cóz nas obehodza te mordy i re-i Piotr | i wA 
zie na czeskiej ziemi? Ośm wieków już jel panowie. których w orszaku książęcym spo- 
przykryło i wartoż krwawy ich wątek wydo- tkali, byli to wszyscy jakby Mutina lub Bo- 
bywać z zapomnienia ? Warto, zaprawdę war-, żej, albo innych rodów czescy magnaci na 


to, bo z tych starych, odległych a strasznych | polską przeszczepieni ziemię. I w nich pły- 


dziejów pada obficie jasny promień swiatła, 
przy którym się rozwidni niejedna zagadka 
naszej najdawniejszej historyi. Bo Werszowce, 
którzy się przed imnieczem katowskim sehro- 


nęła krew dawnych książąt udzielnych , któ- 
rzy przed laty panowali lechiekim plemionom 
nad Wisłą i nad Odrą, nad Pilicą, nad Bzu- 


|rę i Gopłem, Ohrobatom, Szlęzanom, Łę- 


| dobnych mu władców. Ale odkąd syn Piasta 

zasiadł na tronie Popielowym, złe czasy przy- 
szły ua sąsiadów guieźnieńskiego księcia, bo 
dziwna żądza panowania paliła ten ród Pia- 
siowski. 4 trzech pierwszych Piastów każdy 
po kilkakroć większy obszar państwa zostawiał 
synom, niźli sam objął. na tron wstępując, 
a ezwarty z rzędu Mieszko wszystkich przod- 
ków swoich w zaborach prześcignął, i nim 
jeszcze chrześcianinem został, w dalekie stro- 
ny rozeszła się jego sława, aż na dwór ce- 
sarski zanosząc imię potężnego władcy Le- 
chitów. Aż wreszcie za Bolesława Uhrobrego 
wszystkie plemiona lechieckie w dorzeczach 
Wisły i Odry ugięły się pod berlem nie- 
zwyciężonego Piasta i dalej jeszeze sięgnęły 
zabory. 

: Jakiż wię“ spotkał los tych książąt u- 
|dzieluych. których do tego czasu lechiekie 
plemiona słuchały ? Ten sam, któremu w 
| Czechach ulegli Werszowee, Munice, plemię 
Tepty i inni potomkowie książąt plemien- 
nych. Jedni wyginęli w walkach z Piasta- 
mi, bo w budowę z Piastowskiej monar- 


nili do Polski, z którymi legenda heraldy- | czycanom , Kujawiakom, Mazurom, aż oręż 
czna wiąże początek herbu Oksza, nie po- | zaborczych Piastów, książęcego rodu Polan 
trzebowali długo bawić w przybranej ojczy- z nad Warty, zmusił ich zrzec się panowa- 
Źnie, żeby do niej przywyknąć i uczuć się | nia i służyć panom wielkiej monarchii, na 
jak w domu w państwie Krzywoustego. Jak- | gruzach ich księstw zbndowanej. Półtrzecia 
kolwiek bowiem dzieje Czech i Polski różne- ; wieku mijało, jak drobnym kraikiem jeszcze 


| mi zgoła popłynęły łożyskami w dalszym swym | władał Popiel z gnieźnisńskiej swojej stolicy 


chii także niejedna kropla krwi wsiąknąć 
musiała, inni poddali głowę pod jarzmo, za- 
trzymali z łaski zdobywców cząstkę swych 
dzierżaw, i służąc im za to wiernie, tradycyę 
tej służby książęcej przekazali w spuściźnie 
z dziedziczuemi posiadłościami synom i wnu- 
kom. w których orszaku Krzywousty powi- 
tał" Werszowców na swoim dworze. 

A czy między ich rodami nie było ta- 
kich Werszowców, którzyby z ojca na syna 
przeszczepiali jad zawiści nieprzejednanej ku 

i Piastowskiej rodzinie? Kto wie, byli może, 


Spojrzawszy na ogólną kartę geologicz- 
ną ziemi, widzimy wielką rozciągłość for- 
macyi węglowej na obydwóch półkulach. We- 
dle mego zdania, właściwa rozciągłość tej 
formacyi nie jest jeszeze dokładnie zbadaną. 
Posiadamy w wielu okolicach luki uderzające, 
które dla braku badań geologicznych nie da- 
dzą się na razie usunąć. Dla naszych rozu- 
mowań w tej sprawie okolice Szląska pru- 
skiego i austryaekiego jak i Wielkiego Księstwa 
krakowskiego stanowią główną podstawę. We- 
dle dokładnych map geologicznych formacya 
węgla kamiennego zajmuje tam znaczny ob- 
szar prawie jednolity. Obszar ten wszakże 
wedle wszelkiego prawdopodobieństwa musiał 
być znaczniejszy i rozciągał się ku stronie 
wschodniej, t. j. ku Galicyi, w późniejszych 
atoli epokach geologieznych został zmyty lub 
zniszczony, pozostawiając miejscami kępy nie- 
tknięte — lub też po uławiceniu się forma- 
cyi węglowej został wydźwignięty, a tem sa- 
mem pokryty grubą warstwą młodszych 
formacyj. 

Okoliczność tę najlepiej uwidocznia oko- 
lica koło Ostrawy i Karwina na Szlązku. Ko- 
lej północna ces. Ferdynanda, idąca trasą 
mioceniczną, przedstawia co do konfiguracyi 
wielkie podobieństwo z niektóremi okolicami 
kolei Karolu Ludwika. Pvśród miocenicznych 
pokładów wypiętrzają się pagórki łagodnie 
upadając: , w których mieści się formacya wę- 
glowa. Ze te pagórki powstały z wypiętrze- 
nia, w krótkim czasie po formucyi węglowej, 
dowodzą tego liczne popękania w kopalniach 
i brak wszystkich ogniw geologicznych młod- 
szych, które znajdujemy w pobliżu w Karpa- 
tach. 

Karpaty tworzą tu w perspektywie jak- 
by łańcnch nieprzerwany, istny wał, który 
na oko już się odszczególnia, a część tej oko- 
licy pozostała nietkniętą podczas licznych 
dźwignięć późniejszych epok, a mianowicie 
kredy i trzeciorzędu. 

Jadąc koleją Ferdynanda dalej, nieopusz- 
czając trzeciorzędu, wkraczamy w okolicę 
Chrzanowa i tam zastajemy wielce rozwiniętą 
formacyę węglową ale i na niej niektóre po 
kłudy. których na Szlązku dotąd nie spostrze- 
żono. I tak uderza nas najbardziej formacya 
mnuszlowego wapienia z galenami jej właści- 
wemi. zy formacya węgla Ostrawskiego i 
Chrzanowskiego jest identyczną, czy to tylko 
różne piętra, dotąd jeszcze nie oznaczono. Wi- 
działem n. p. w Jeleniu koło Jaworznia wę- 
giel, który jakością bardzo się zbliża do o- 
strawskiego, a ponieważ pochodzi z najniż- 
szego poziomu formacyi węglowej, mniemał- 
bym, że w kotlinie ostrawsko-karwińskiej zmyte 
zostały górne warstwy formacyi węglowej. 
Zresztą i bazalty okazujące się w kopalni 
ostrawsko-karwinskiej mogły wpłynąć na od- 
mianę jakości węgla, nawet i całych po- 
kładów. 

Koło Krakowa samego ucina nagle for- 
macya węglowa. Dolina Wisły jakby ozna- 
czała granicę wielkiego usunięcia się; cała 
fizyognomia okolicy wskazuje na odmienność 
podziemnej budowy. Kiedy. od Libiąża do 
Krakowa trasa kolei przebijać się musiała 
przez różne pagórki, od Podgórza wkracza 
kolej znowu w swoją starą trasę mioceni- 
ezną. Dopiero koło Dębicy ma okolica od- 
mienny charakter. Nabiera ona na oko wie- 
le podobieństwa do okolicy Ostrawy. 

Nie mam danych, aby wystąpić z ja- 
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kiemkolwiek twierdzeniem w tej mierze, je- 
dnak uważam badania geologiczne porówna- 
wcze w tej okolicy za nader ważne. Aż po 
Jarosław nie nasuwa się oku badawczemu nie 
szczególnego, ale od Jarosławia do Przemy- 
śla mamy wiele powodów do twierdzenia, że 
okolice te ściśle badane być winny. Naj- 
mniejszy odłam skamieliny formacyi węglo- 
wej w tych stronach znaleziony miałby do- 
niosłość wielką, nietylko pod względem na- 
ukowym ale i praktycznym, albowiem łatwo- 
by już było odgraniczyć pozostałości forma- 
cyi węgla kamiennego. Powyżej Przemyśla 
ku wschodowi rozprzestrzenia się znowu for- 
macya mioceniczna, liczne źródła słone i 
żupy istniejące zakreślają dokładnie jej by- 
tność. 

Powierzchnia od Chyrowa aż do Buko- 
winy u podnóża Karpat przedstawia jednostaj- 
ną konfiguracyę. Tu już badania geologi- 
czne były dokładniejsze, a mianowicie obszar 
nad Dniestrem koło Kalusza i Stanisławo- 
wa przez p. profesora Łomnickiego i dr. Du- 
nikowskiego ścisle został zbadany. Nie zna- 
leźli oni nie na tej przestrzeni, coby po- 
zwalało przypuszczać istnienie formacyi wę- 
glowej. 

Z tych ogólnych poglądów wynika, że 
jeżelibyśmy zaniechali poszukiwać dalszego 
ciągu pokładów węgla szląskiego , to niewy- 
kluczając przestrzeni między ujściem Sanu 
do Wisły, jak to niektórzy geologowie a mię- 
dzy nimi dr. Alth proponował, pagórkowa- 
te wzniesienia między Dębicą a Przemyślem 
najwięcej na takie badania zasługują. Jest to 
praca mozolna, niewdzięczna, pominąwszy bo- 
wiem wieloletni trud, może się okazać w re- 
zultacie, że formacya węglowa szląska w dal- 
szym ciągu zupełnie zniszczoną została. Dla 
młodych geologów jednak byłoby to znako- 
mite pole do popisu. Mogliby oni dowieść, 
jak tajniki przyrody porównawczym sposo- 
bem odgadnąć się dadzą, jak nawet bez wy- 
łącznie namacalnych objawów lub przedmio- 
tów wydać można trafne orzeczenie, na wzór 
Marchalla, który na podstawie szczupłych da- 
nych wskazał olbrzymie pokłady solne w 


| 
w Staasfurcie. 
gdyż znając 


Poruszyłem tę sprawę, 
Szląsk i nasze Karpaty, nieraz ulegałem po- 
kusie podjąć się tego zadania, czułem jednak, 
ż mi do tego brak czasu i materyalnych 
zasobów. Sprawie tej trzebaby poświęcić kilka 
lat i wiele żmudnego trudu ; komisya geologi- 
czna powinnaby zwrócić uwagę na tę kwestyęa 
mając od sejmu corocznie pewną kwotę do 
dyspozycyi, gdyby przez kilka lat dawala za- 
sifot bktóramu % geologów na ten cel, nie 
byłby to grosz stracony, albowiem u nas, 
gdzie taki brak spotrzeżeń geologicznych 
czuć się daje, każde badanie dążące do wyja- 
śnienia podziemnych stosunków musi przy- 
nieść rzetelne korzyści dla kraju. 


mmer TM 


SPRAWY ZAGRANICZNE 


(Kwestya Tunisu w izbie francuskiej.) 
Posiedzenie francuskiej izby deputowa- 
nych odbyte w dniu il kwietnia należało 
do burzliwszych. 
Deputowany Janvier de la Motte 
wystąpił z niezapowiedzianą, a zatem nie- 


spodziewaną interpelacyą w kwestyi tunetań- 
skiej W izbie nie byli obecni ani minister 
spraw zagranicznych , ani minister wojny i 
musiano ich dopiero wezwać. 

Dep Janvier de la Motte wnosząc 
interpelacyę oświadczył, że nie wolno Fran- 
cyi wikłać w akeyę wojenną bez przyzwole- 
nia jej reprezentantów. Zażądane sześć mi- 
lionów przez rząd, są w istocie kwota nie- 
dostateczną. Prawdopodobnie zatem rząd nie 
zechce się dłużej uchylać od złożenia wyja- 
śnień o mobilizacyi, której wykonanie we- 
dług mowcy zdradzało niedoświadczenie i 
niezręczność. 

Mowa ta wywołała żywe oburzenie i 
oznaki niezadowolenia. 

Prezydent izby 
uwagę mowcy, że w chwili obecnej nie wy- 
pada używać takich wyrażeń. 

Dep. Janvier de la Motte odpowiada, 
że wyrazy, których użył, znajdują się w u- 
rzędowem sprawozdaniu, ale mniejsza o nie, 
nie będzie ich używał, przychodzi jednak z 
wielu objawów do przekonania, że są one 
zapowiedzią wojny, nie zaś wyłącznie tylko 
środkami mającemi na celu zabezpieczenie 
granie. 

Prezydent ministrów Ferry odpowia- 
da: Idzie o poskromienie plemion, które za- 
winiły wtargnięciem na nasze terytoryum — 
o czem z trybuny mówiono zbyt lekkomyśl- 
nie. (Oklaski i wrzawa.) Idzie o położenie 
kresu stosunkom utrzymującym się od lat 
dziesięciu z uszczerbkiem dla honoru i bez- 
pieczeństwa Franeyi. Republika nie spekulu- 
je na podboje, tego jej bowiem nie potrze- 
ba. (Muczne oklaski z lewicy.) Pójdzie jed- 
nak dalej i nie spocznie, dopóki nie uzyska 
bezpieczeństwa dla kolonii francuskiej. Sko- 
ro się izba zbierze na nowo po feryach świą- 
teeznych , rząd zda sprawę z wszelkich czyn- 
ności, które dotychczas podejmował na wła- 
sną odpowiedzialność (Oktaski.) 

Deputowany Lengló: Rząd nie wyjaśnia, 
co zamierza robić w Tunisie. Dopiero za po- 
średnictwem obcych parlamentów 1 obcych 
agencyj dowiadują się reprezentanci Francji 
o zamiarach rządu. Izba gotowa zrobić wszy- 
stko, co potrzebne dla honoru Francyi, ale 
nie chce poświęcać mienia i krwi dla tune- 
tańskich spekulantów. 

Prezes izby Gambetta zażądał z po- 
wodu ostatniego wyrażenia szezegółowych 
wyjaśnień 

Dep. Len glé: Dzienniki pisały o fi- 
nansowych przedsięwzięciach i zajściach Są 
to oskarżenia znane całemu światu (Wołana 
z izby: Nie! Nie). 

Prezes izby Gambetta: 
o bajki, ale o dowody. 

Dep. Lenglć: 
tem (ponowna wrzawa) i dlatego ostrzegłem 
rząd, ażeby się nie wdawał w awantury. 

Prezes izby Gambetta: W takich 
sprawach należy dawać ścisłe wyjaśnienia. 
(Ogólne wzburzenie.) 

Dep Baudry d'Asson (do Gambet- 
ty): Opuść pan ławę rządową! 

Prezes izby Gambetta: Nie rządzę, 
tylko bronię honoru mnieh kolegów i speł- 
niam obowiązek prezydenta izby Nie mogę 
tu dopuścić żadnego podejrzenia , gdyż kom- 
promitowałoby ono kraj. Jeżeli w tem jest 
co nieuczeciwego, to proszę, podnieście o- 
skarżenie przed całym krajem, Tymezasem 


Gambetta zwraca 


Tu nie idzie 


Dzienniki mówiły o 


choć o nich starych podań nie mamy, a mo- 
że już żelazne rządy Bolesława Chrobrego u- 
leczyły wszystkich potomków książęcej krwi 
z takich zachcianek niewczesnych. Bo też 
w kronice współczesnego Thietmara Chrobry 
takim wydaje się tyranem , jak imiennik je- 
go i wuj, Bolesław Srogi, w starych cze- 
skich podaniach. Jakkolwiek zaś nasza kro- 
nika najdawniejsza, w sto lat później spisana, 
w legendarnej już tylko aureoli wystawia jego 
postać, to i jej przecież godzi się posłuchać. 
„Nieraz królowa, mądra i przezorna niewia- 
sta, wyrywała z rąk kata wielu na śmierć 
skazanych, a zachowując im Życie, kazała 
ich bez wiedzy króla zamykać w ciemnicy 
więziennej. I kiedy król siedział przy uczcie 
z królową w gronie zaufanych dostojników i 
ich małżonek, a wśród ich rozmowy o tym lub 
owym rodzie ktoś wspominał o którym z tych 
straconych skazańców, zdarzyło się czasem, 
iż król, pomny zaeności ich ojców, zadumał 
się i żal mu było, że nie darował im życia. 
Wtedy czcigodna królowa, głaszeząc króla 
pieszczotliwie po piersi, zapytywała go, czy- 
by miło mu było, gdyby ich zdołał kto wskrze- 
sić? A król odpowiadał, że nic nie ma tak 
kosztownego, czegoby nie dał w nagrodę, gdy- 
by kto mógł ich żywych z grobu wydobyć 
i zdjąć z ich potomstwa piętno hańby. Więc 
przyznawała się w takim razie mądra królo- 
wa do swej zdrady poczciwej a padając ze 
wszystkimi biesiadnikami społem do nóg kró- 
lowi, błagała go o łaskę dla siebie i dla ska- 
zanych. Król ściskając ją łaskawie, z poca- 
łunkiem z ziemi podnosił i chwalił jej zdra- 
dę miłosierną jako dobry uczynek. I wnet 
posyłano konie rozstawne po więźniów roztro- 
pnością królowej od śmierci ocałonych. A gdy 
przybyli, nie szli od razu do króla, lecz 


wu łagodnemi słowy, aż w końcu c 
no ich do łaźni królewskiej. Tam zaś król, 
kąpiąc się z nimi, rodowi ich zacnemu od- 
dając należne pochwały, jak ojciec synów na | 
dobrą drogę nawracał. 

— Nie godzi się — mówił do nich — 
byście tak czynili, wy, co z krwi tak szla- 
chetnej, z rodu tak wysokiego pochodzicie. 

I jeśli byli sędziwego wieku, to sło- 
wem tylko ich karcił, młodszych słowem za- 
równo ćwiczył jak chłostą. 

Zacnego to więc rodu byli skazańcy, bo 
za lada kogo nie narażała się królowa na 
gniew małżonka. Kto zaś w czasach Bolesła- 
wa Chrobrego zaliczał się do wysokiego ro- 
du, tego dziad chyba nie mógł być czem in- 
nem , jak księciem plemiennym. A „często*, 
„nieraz“, jak mówi kronika, zdarzały się ta- 
kie wypadki, więc bardzo często musiały 
spadać z gniewnych ust Chrobrego wyroki 
śmierci na głowy tych krwi książęcej potom- 
ków, bo przecież wyjątkiem to być musiało, 
jeśli kogo od topora, katowskiego ocaliła do- 
broć królowej. Tak niezawodnie często ciosy 
tego topora wyrębały władykom Chrobrego, 
jeśli nie pamięć o książęcem pochodzeniu, 
to przynajmniej wszelkie zachcianki powrotu 
do stanowiska przodków, wszelką ochotę mie- | 
rzenia się z Piastami. A przy szczęku ka- 
towskiego topora. pod którym tyle głów wła- 
dyckich spadło, budziło się uczucie grozy i 
żelazna konieczność ślepego posłuszeństwa | 
dla monarszych rozkazów. 

Czem później, czem więcej owoców wy- | 
dawało chrześciaństwo i ustrój państwowy, 
narzneony dłonią Chrobrego, tem mniej też | 
było powodu do kar surowych. tem bardziej | 
z krwi oczyszezała się atmosfera. Ale trwa: , 
łym pomnikiem tej grozy, przez pierwszych 


wprzód ich karciła królowa to ostro to zno- ; Piastów rozpostartej, była wszechwiadza księ- 


, plemion nad Wisłąi Wartą. A dziś ani śladu 


cia, przeciw której nikt głosu nie poważył się 
podnieść, klucz do zrozumienia powodzeń i 
potęgi trzech Bolesławów. „Król-zbój*, jak 
go w Królu- Duchu nazwał Słowacki, utwo- 
rzjł państwo, w jego silnych karbach zwią- 
zał w jednolitą całość bezwładną rzeszę nie- 
dojrzałych plemion, z których każde z oso- 
bna przed obcą przemocą nie mogłoby się 
ostać, i surowością swoją bezwzględną bro- 
niąc rozprężenia, przywiódł ją do tego, że 
pod wpływem dobroczynnych promieni chrze- 
ściaństwa i zachodniej cywilizacyi urosła -— 
w naród. 

I przyszedł potem czas, kiedy „król- 
zbój” runął, bo dość już było jego panowa- 
nia, dość krwi przezeń przelanej, ale runął 
dopiero wtedy, kiedy dzieło jego już tyle 
było dojrzałe, że bez niego mogło się ostać: 
naród już istniał i żył dalej, A rzućmy tylko 
okiem za Odrę, na ten obszar rozległy, aż do 
brzegów Łaby sięgający, gdzie przed wieka- 
mi siedziały takież same plemiona lechiekie, 
tej samej krwi, co Kujawiacy, Mazury, Po- 
lanie! . 

Nie dał im los tego króla mściwego, 
któryby je sprzągł w państwo jednolite. i po- 
zostały w takiem rozbiciu, w jakiem przed 
podbojumi Piastów żyło rojowisko leehiekich 


z nich nie ma, łub jeśli gdzieniegdzie ślad 
jakiś nieznaczny słowiańskiego żywiołu po 
został, to tylko jakby martwy zabytek z cza- 
sów przedpotopowych. Bo przyszedł na nie 
ryehło potop niemieckich podbojów, i zginęły 
w nim marnie, i miały czego żałować, że nie 
doczekały się na czas srogiego króla. któryby 
z nich naród przemocą utworzył. 


Dr. STANISŁAW DMOLKA, 


konstatuję, że deputowany Lengić nie uczy- 
nił zadość memu wezwaniu 

Prezes ministrów Ferry w kilku sło- 
wach oświadcza, że sprawa tunetańska nie 
ma żadnego związku z zabiegami spekulacyj- 
nemi osób prywatnych i że wycieczki takie, 
jakich pozwolił sobie dep. Lengle, są najzu- 
pełuiej nieuzasadnione. 

Wniesiono pięć różnej treści rezolucyj 
motywujacych przejście do porządku dzien- 
nnego. Ostatecznie przyjęła izba rezolucyę 
Pawła Berta, która brzmi: „Pokładając uf- 
ność w roztropności i energii rządu i pochwa- 
lająć środki przezeń przedsiębrane izba prze- 
chodzi do porządku dziennego *. 

W głosowaniu za tym porządkiem 
dziennym padło głosów 339, przeciw takie- 
mu wotum zaufania głosowało 131 deputo- 
wanych. 


(Następstwa bilu Gladstona.)i 


Bil reformy gruntowej w Irlandyi, któ- 
rego treść wczoraj podaliśmy w głównym 
zarysie, będzie miał przedewszystkim to wa- 
Żne następstwo, że 500.000 dzierżawców, 
którzy dotychczas zostawali jedynie na łasce 
właścicieli i mogli być w każdej chwili wy- 
rugowani albo też zniewoleni do opłaty wyż- 
szego czynszu, stawia na równi z dzierża- 
wcami, którzy swój stosunek do właścicieli 
zapomocą zawartych kontraktów na dłuższy 
cezas ustalili. Tym sposobem usunięty zosta- 
nie najważniejszy powód niezadowolenia wie- 
śniaków. 

Wiadomo, że agitatorowie irlandzcy do- 
magający się reformy gruntowej, wymaga- 
nia swoje streszezali w trzech przymiotni- 
kach zaczynających się w języku angielskim 
od głoski f. Przymiotniki te: fire, free i feir 
wyrażały, że ogół rolnika żąda stałych, 
nie krótko-terminowych dzierżaw , wolnej 
sprzedaży przez dzierżawców praw swoich i 
taniej renty dzierżawnej. Wszystkim trzem 
tym wymaganiom bil Gladstona czyni zadość 
w pewuych granicach. Nie mógł wprawdzie 
Gladstone ustanowić dzierżawy wieczystej, 
gdyż tym sposobem zamiast stosunku dzier- 
Ławnego powstałby stosunek własności em- 
fiteutycznej, byłoby to zatem rodzajem wy- 
właszczenia obecnych właścicieli ziemi, ale 
ustanowił dzierżawę 15-letnią z prawem 
przedłużenia jej na następnych lat 15. Nie 
mógł również dozwolić na nieograniczoną 
niczem wolność sprzedawania praw dzier- 
żawnych innym osobom, w skutek czego wła- 
śeeiel gruntu byłby faktycznie pozbawiony 
wszelkiego" wpływu na' wywór człowieka, któw_. 
remu grunt ten do eksploatacyi powierza, 
ale dał możność sprzedawania praw dzier- 
żawnych na publicznej lieytacyi, do której 
może stanąć także właściciel, któremu nadio 
służy prawo pierwszeństwa przed kimkol- 
wiek innym do kupienia po równej cenie. 
Jeżeli więc na takiej licytacyi nabył ktoś 
prawa dzierżawcy za 150 fstr., właścicielowi 
służy prawo zapłacić te -50 fstr. i objąć 
grunt w osobistą administracyę albo wydzier- 
żawić komu innemu. Z drugiej strony nawet 
w razie niepłacenia rat dzierżawnych, niszcze- 
nia posiadłości i t. p. właściciel nie ma pra 
wa wprost rozwiązać kontraktu dzierżawnego 
leez musi użyć drogi będącej rodzajem wy- 
właszczenia, to jest sprzedaży przez licytacyę 
praw, jakie dzierżawca jeszcze posiada pod temi 
samemi, jak powyżej warunkami. Tym spo- 
sobem nawet zalegający dzierżawcy i niszczy - 
ciele nie są zostawieni na samowolę właści- 
ciela gruntu lecz zabezpieczeni prawnie od 
wszelkiej krzywdy. 

Te dwa zasadnicze punkta bilu zostały 
zatem załatwione w sposób pojednawczy, nie 
dający ani dzierżaweom powodu do skarg, że 
są wystawieni na samowolę, ani właścicie- 
lom do narzekań, że ich wyzuto z własno- 
ści. Taki sposób rozwiązywania kwestyj spor- 
nych najwięcej daje jeszcze rękojmi do- 
prowadzenia do zgody pomiędzy obu stro- 
nami. 

Nie można tego powiedzieć z góry o 
trzecim punkcie , a mianowicie o trybunałach 
ustanuwiających wysokość czynszów. Tutaj 
z natury rzeczy prawodawca nie mógł zna- 
leść owego juste millieu, jakiem w powyż- 
szych dwóch punktach starał się obie stro- 
ny pogodzić, lecz oznaczenie stopy dzierża- 
wnej musiał pozostawić powołanym do tego 
organom. Wszystko więc zależy od tego, czy 
organa te zdołają wynaleźć granicę najmniej 
uciążliwą dla stron obu i ezy trzymać się jej 
będą przy oznaczeniu czynszów, skuteczność 
zatem tych postanowień zawarunkowana jest 
składem trybunału specyalnego dublińskiego 
i komisyj uzupełniających ten trybunał, kto- 
re mają być utworzone na prowincji. Dzie- 
rżawcy mają w takim trybunale gwarancyę, 
że ten lub ów właściciel w danej okolicy nie 
wygóruje im znacznie czynszów w stosunkn 
do sąsiednich właścicieli, właściciel zaś jest 
zabezpieczony przeciw zmówieniu się dzie- 
rzawców, że mu mniej będą płacili niż inne- 
mu. W ogólnej jednak normie oceniania dzie- 
rżaw trybunał może się przechylać bardziej na 
stronę interesu dzierzaweów , niż właścicieli 
albo przeciwnie. Trudno jest przecież wymagać 
od prawoduwey, żeby stworzył ustawę do- 
skonałą, nie mogącą dać w żadnym razie: 
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powodu do zarzutów, 
Gladstona uiatwiając zamianę stosunku dzie- 
rżawnego na stosunek własności stara się 
po ezęści to nieuniknione złe usunąć, 

W ogólności bil, którego całośc pierw- 
szy minister angielski tak długo ię kdo 
w tajemnicy, a którego przyjęcie obecnie ma 
zamiar uczynić kwestyą gabinetową, okazał 
się dziełem udatnem. Przyznaje mu to naj- 
większy i najbardziej rozpowszechniony dzien- 
nik irlandzki Freemams Journal , wyrażając 
się o nim najprzychylniej. Zdaniem tego pi- 
sma nie bardziej pojednawczo wpłynąć nie 
może na lud irlandzki jak treść bilu i argu- 
mentacya, jakiej użył Gladstone przy jego 
wniesieniu. Bil reformy gruntowej nie spro- 
wadzi wprawdzie jeszcze wieku złotego, ale 
sprowadzi wiek sprawiedliwości, a tej prze- 
dewszystkiem żąda [rlandya. 

Donieśliśmy już wczoraj, że umiarko- 
wanie home-rulerowie zgadzają się z bilem, 
powstając tylko, jak się zdaje słusznie, prze- 
ciwko paragrafom, które ułatwiają wychodźtwo 
ludu. 


(Kumirowie.) 


Nie bez interesu zapewne będą dla 
czytelników niektóre wiadomości o pokole- 
niach tunetańskich, przeciw którym gotuje 
się francuska wyprawa. Krumirowie, a wła- | 
ściwiej Kumirowie, o których tyle piszą od | 
kilku dni, stanowią dosć znaczne pokolenie, 
zajmujące całą linię graniczną Dżebel-Kumir, 
to jest góry, które stanowią naturalną gra- 
nicę regencyi tunetańskiej. Sa oni z rasy 
berberyjskiej, podobnie jak Kabyle, i należą 
do odmiany etnologicznej, znanej pod nazwą 
Szawja. W stronie północno-zachodniej swe- 
go terytoryum komunikują się oni z morzem 
przez port francuski la Calle: od południo- 
wschodu wielkiem miejscem ich handlu jest 
miasto tunetańskie Beża. Są zupełnie niepo- 
dlegli i stanowią bardzo niebezpieczne są- 
siedztwo dla kolonii francuskiej w Afryce. 
Prowadzą życie koczownicze i prawie wyłą- 
cznie zajmują się rozbojem. Z powodu ich 
gwałtów i łupiestwa linia graniczna pozo- 
staje zupełnie niezamieszkaną. Z czterech 
tak zwanych smali (obozów) spahów, rozło- 
żonych na granicy tunetańskiej, dwie w Turf 
i Buttadżar, nie wystarczają do jej obrony 
przeciw Kumirom, tak jak smała w Ain Gu- | 
ettar nie jest dostateczną obroną przeciw 
Uchtetom, innemu znowu berberyjskiemu 
plemieniu, zamieszkałemu na południe Kū- 


mirów, a w obecnej chwili działającemu łą: / 


cznie z nimi. 

Kumiry mieszczą się stale szżególnie 
w okolicach sześciu najznaczniejszych miast 
tej okolicy: Memel - el- Dżemil, Natelin, Be- 
niata. Bas-el - Dżemil. Rolof i El- Allia, ale 
w wycieczkach swoich najchętniej zwracają 
się w okolicę położoną na zachód Badji i 
Tabaski, między tą ostainią miejscowością i 
właściwą Algieryą. Kraj Kumirów jest prawie 
nieprzystępny: jest górzysty, gęsto pokryty 
lasami, bez żadnych dróg i komunikacyj, Na 
jednej z najwyższych gór, Dżebel-el-Betuna, 
znajduje się mały wulkan, który otworzył się 
na nowo w 1838 roku i odtąd, w dość re- 
gularnych przerwach, wydobywają się z nie- 
go masy wrzącej wody 1 chmury pary i ga- 
za mocnej siarezanej woni. Krajowcy przy- 
pisują tym gazom lecznicze własności. | | 

Zapełnie nieprzystępny żadnej uprawie, 
kraj ten nie ma innego bogactwa pocóż nie- 
zmiernych lasów dębu korkowego i kilku ko- 
palni srebra i ołowiu, wydających bardzo 
nędzny procent czystego kruszcu. 

Obok Kumirów na tem samem tery- 
toryum znajduje się kilka mniejszych poko- 
leń, jak Beni Mazeu, Ulod Ali, Merazna, 
Uehteta i Ulco-Sizu. Pokolenia te pozostają 
w nieustannych walkach z Kumirami, któ- 
rzy nadużywając swej liczebnej przewagi, ra- 
bują je zuchwale i zabierają im trzody, któ- 
re ci bisdacy z wielkim trudem hodują. Lu- 
dność wszystkich tych pokoleń może się li- 
czyć na jakie pięćdziesiąt tysięcy głów, z te- 
go na Kusmirów przypada najwyżej piętna- 
ście tysięcy. Kumiry dotychczas potrafili u- 
niknąć wszelkiej zwierzchności nad sobą i nie 
uznają bynajmniej władzy beja tunetańskie- 
go, ktory nawet często przysyła im hojne 
podarunki, pod, warunkiem, żeby pozostawiali 
wolne drogi. Żyjąc tylko z rozboju, ataku- 
jąc i łupiąc karawany i podróżnych, ślepo 
posłuszni są swemu szejkowi, którego wła- 
dza jest nieograniczona i który kieruje nie- 
mi we wszystkich ich wyprawach. Nie dbają 
oni o nie tylko o łupy i nie uznają innego 
prawa prócz przewagi mocniejszego. P 

Kumiry są średniego wzrostu i dość 
kształtni; cera ich bardzo ciemna, koloru 
palonej kawy; włosy krótkie i kędzierzawe, 
oczy małe ale żywe, nos mały ale nie roz- 
płaszczony; jedna tylko cecha uderza w ich 
postaci, to jest uszy przynajmniej dwa razy 
większe niż u innych ludów. O ich moral- 
ności trudno mieć pochlebne wyobrażenie; 
lubią oni pieniądze, wszystko co się Swiećl; 
zamiłowanie niezawisłości posuwają do fana- 
tyzmu a nad wszystko przenoszą bezczynność 
i kradzież. Strój ich składa się z jednego 
kawału białej tkaniny wełnianej, którą zo- 
wią saficieli. Jest to rodzaj szala cztery łok- 
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im za pończochy, pantalony, koszulę, kaimi- 
zolę i czapkę. Jeden koniec wiążą pod le- 
wem ramieniem i spuszczają aż do ziemi, 


podnoszą w górę po prawej stronie i zarzu- | 


cają na głowę. Kobiety używają także podo- 
bnej tkaniny ale dla nich trzy łokcie długo- 
ści wystarcza, inaczej bowiem ubierają się. 
Dwa końce utwierdzają na ramionach za po- 
mocą drewiannych szpilek do okoła, u dołu 
tworzą gęste fałdy a w pasie obcisło zwią- 
zują osobnym sznurem. Noszą ode mnóstwo 
pierścieni srebnych i szklannych na rękach 
i nogach, a na szyi zawieszają wszystko, co 
się da na sznurek nawiązać. Prawie wszysi 
kie bywają tatuowane na twarzy, szyi i pier- 
siach, przytem malują sobie włosy, brwi i 
paznokcie na żółto. 

Kumiry, pokolenie górskie i koczujące, 
nie zamieszkują w miastach a jeśli się w nich 
pojawią, to dla rabunku. Żyją pod namieta- 
mi z tkaniny robionej z wełny i sierści koziej, 
kobiety ich robią te tkaniny w ręku bez żad- 
nego warsztatu. Cała rodzina mieszka pod 
jednym namiotem, mąż żona i dzieci, a przez 
szczególną łaskę zwierzęta, które zresztą sta- 
nowią prawie część rodziny, przyjniowane Są 
pod namiot w nocy i kiedy słońce za bardzo 
dopieka. 

Jako siłę zbrojną Kumiry mogą obec- 
nie stawić 7 do 8000 ludzi pod bronią, choć, 
jak powiedzieliśmy, cała ludność nie przecho- 
dzi 15 tysięcy; ale wiadomo, że u takich ko- 
czujących pokoleń każdy mężczyzna jest żoł- 
nierzem Od niejakiego czasu są oni zbrojni 
w strzelby dalekonośne i mogą groźny sta- 
wić opór wobee natury terytoryum, które za- 
mieszkują, a które wybornie nadaje się do 
walki obronnej. Ani wątpić, że rozmaite po- 
mniejsze pokolenia, które zawsze starają się 
zostawać ile możności w dobrych stosunkach 
z Kumirami, pomagać im będą, jeżeli nie 
wprost zbrojnie, to przynajmniej dostarcza- 
niem żywności i amunieyi. Zupełnie inaczej 
rzecz się może obrócić, jeżeliby Kumiry w 
pierwszych starciach ponieśli znaczną porażkę, 
bo w takim razie znowu słabsze pokolenia, 
żeby się raz pozbyć silnych sąsiadów, którzy 
ich nie oszczędzają puściwszy się na rabunek, 
gotoweby może zkorzystać z wyprawy frau- 
cuskiej, złączyć się z nią nawet, żeby choć 
na jakie kiłkanaście lat bezpieczniej odetchnąć. 
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a przytem projekt , cie długiego a łokieć szerokiego; służy on mentu oddawane do użytku stron prywatnych, 


a konecsya zastrzega wyraźnie, że wynagrodze- 
nie nie może być wyższe jak 140 zł. rocznie. 
Rząd też zastrzegł sobie prawo kontroli. 


— Pamiętna katastrofa na maska- 
i radzie artystów w Monachium porwała jeszcze 
jedną ofiarę. W monachijskim zakładzie obłą- 
kanych umarł dnia 7 b. m. prokurator Barich, 
który funkcyonując z urzędu przy oględzinach 
lekarskich spalonych artystów dostał pomięsza- 
| nia zmysłów. 

— Środek przeciw dyfteryi. W ro- 
ku 1879 ofiarowała cesarzowa niemiecka kwotę 
3.000 mark jako nagrodę za najlepszą pracę 
naukową o strasznej chorobie, zwanej dyfteryą, 
a względnie za najlepszy przeciw niej Środek. 
Rozpisany w tym celu konkurs rozstrzygnięty 
został w tych dniach przez obradujący w Ber- 
linie kongres chirurgów w ten sposób, że ža- 
dnej z 9 przypuszczonych do ubiegania się o 
nagrodę prac nie uznano za godną tejże. 


— Pojedynek amerykański. Inspe- 
ktorat rzeczny w Peszcie wyłowił na Dunaju 
zakorkowaną butelkę, w której znajdował się 
następujący list: „Znalazeo! W skutek amery- 
kańskiego pojedynku musiałem się utopić w 
Dunaju. Tyle dla wiadomości moich krewnych. — 
Ratyzbona, 15 marca 1681. Hans Mitterhau- 
ser“. List ten napisany jest na blankiecie to- 
warzystwa żeglugi parowej na Dunaju, z czego 
wypływać się zdaje, że Mitterhauser należał do 
personalu tego towarzystwa. 

— Listem gończym ściga policya 
lipska zbrodniarza, o którym żadnych jeszcze 
podać nie może szczegółów, a który w nocy 
na 1 b.m. zamordował dla rabunku staruszkę, 
panią Kreussler, w jej mieszkaniu, poczem dla 
zatarcia ślądów zbrodni zapalił łóżko, w skutek 
czego zwłoki zamordowanej zostały w części 
zwęglone. Zbrodniarz zrabował papiery warto- 
ściowe i rozmaite kosztowności bardzo znacznej 
wartości. 


— 0 powodzi na Węgrzech donoszą 
ostatnie depesze z Pesztu: W Osongradzie stan 
wody jest tylko o centimetr mniejszy niż naj- 
wyższy stan w roku 1879. Położenie mimo 
wszelkich wysileń jest jednakowo groźne z po- 
wodu nieustającego deszczu. Tamy są 
lone. W Felgyó nawet częściow: zostały uszko- 
dzone, równie jak pod Fegyvernek i Gyendą. 


prawieniem uszkodzeń. 


podmu- 


Z wytężeniem wszystkich sił pracują nad na- 


— Trzęsienie ziemi, dość silne, na- 
K R, 0 N I K À wiedziło przedwczoraj o godzinie 9 min. 44 rano 
5 okolicę Poli. 
JE. pan Namiestnik hr. Alfred 
Potocki, powrócił dziś rano pociągiem pospie- 
sznym z Wiednia do Lwowa, 


$- Ruch telegraficzny. W marcu 
bieżącego roku oddano w Galioyi depesz 37.646, 
a mianowicie: rządowych bezpłatnych 12, te: 
legraficzno-służbowych 622, płatnych rządowych 
i prywatnych 37.012. Nadeszło depesz 43.301, 
a mianowicie: rządowych bezpłatnych 21, te- 
legraficzno - służbowych 4.300, płatnych rządo- 
wych i prywatnych 38.980. Przetelegrafowano 
depesz 108.662. Przeszło zatem przez galicyj- 
skie linie telegraficzne razem depesz 1>9 009. 
= nadane depesze wpłynęło do kasy 22.504 
zł. w. a. 


_* Ogień kominowy. Wczoraj około 
godziny 7 wieczorem wybuchł ogień kominowy 


peszy z Lincu dnia [1 b. m. pociąg pospie- 
szny kolei zachodniej w skutek zepsucia się 


Aschbach a St. Peter. 


wpadła na stojący tam pociąg, w skutek czego 
jeden z konduktorów doznał skaleczenia a ośm 
wagonów zostało uszkodzonych -- Daia 10 b. m. 
rano pociąg osobowy, który wyszedł z Mann- 
beimu do Karlsruhe, na stacyi heidelberskiej 
wpadł na luźną, zahamowaną lokomotywę. 
Z wagonów osobowych jeden został zdruzgotany, 
przyczem utracił życie jeden z podróżnych. Nadto 
dwaj podróżni doznali ciężkiego a jeden lekkie- 
go uszkodzenia. Złe ustawienie zwrotniey było 
przyczyną nieszczęścia. — Nareszcie w nocy 
na 6 b. m. z tej samej przyceyny na kolei 


— Wypadki kolejowe. Według de- 


maszyny musiał przerwać jazdę między stacyami 
Wysłana mu na pomoc 
lokomotywa przy wjeździe do dworca Haag 


w domu pod l. 9 na ulicy Kamińskiego, zostal 


jednak w samym zarodzie stłumiony. 


(. * Zapiski policyjne. Straż policyjna 
ujęła znanych złodziejów Jana Szymańskiego i Jana 


Fiałka przy kradzieży z wozu. -- Pan M. W. 
zgubił duży stary pugilares z kwotą 34 zł. i 
kartką zastawniczą galicyjskiego zakładu kre- 
dytowego na kolczyki i 3 pierścionki, a szyn- 
karz J. S. pugilares z kwotą 12 do 15 zł. i 
książką zakładu kred. gal. na kwotę 525 zł. — 
Złożono w policyi 7 znalezionych kluczyków. — 
Dwie zbłąkane krowy niewiadomego właściciela 
odesłano do komisaryatu dzielnicy I. 

— Kronika podróży. Profesor wsze- 
chnicy w Wiedniu, dr. Otto Berndorf udał się 
przed kilku dniami w podróż naukową do Azyi 
Mniejszej, mianowicie do Lykii, dla dokładnego 
zbadania napisów na licznych grobach staroży- 
tnych oraz zabytków rzeźby. Towarzyszą mu 
w podróży jeden z fotografów i architektów wie- 
deńskich, 

— Hodża turecki Achmet Tewfik, 
który w roku zeszłym uwięziony został w Kon- 
stantynopolu za to, że dla angielskiego towa- 
rzystwa biblijnego podjął się przekładu Pisma 
Św. na język turecki, i następnie internowany 
był na wyspie Chios, według depeszy że Smyrny 
umknął w tych dniach korzystająe z panującego 
obecnie na tej wyspie popłochu, angielskim pa- 
rowcem do Anglii. 


— Król Abissynii Jan, który wspól- 


nie z królem Szoy podjął był w ostatnich cza- 
sach wyprawę zaborczą do krainy Gallas, we- 
dług prywatnych doniesień z Adenu z dnia 22 
marca, poledz miał w bitwie. Pogłoskę tę za- 
pisuje Jtalie. 

— Przedsiębiorstwo telefoniczne 
w Wiedniu, według Pressy, uzyskało już od 
ministerstwa handlu koncesyę. Aparaty telefo- 
niczne przedsiębiorstwa będą w drodze abona- 


kwietnia 1581. 


Monceau-Antwerpia wykoeleił się pociąg cięża- 
rowy w pobliżu stacyi Luttre i cały stoczył się 
z nasypu Palacz i maszynista utracili życie 
na miejseu, lokomotywa i 29 wagonów rozbiło 
się do szczętu. 

— Straszny pożar zniszczył w zeszły 
piątek wielką przędzalnię braci Wattine-Bossut 
w Auchy-les-Hesdin, prawie do szezętu. Ocalono 
z całego zakładu tylko kasę iezęść ksiąg firmy. 
Fabryka liczyła 32.000 kolowrotków. Stratę 
podają na późtora miliona franków. — Pożar, 
który w poniedziałek w styryjskiej miejscowości 
Rottenmann zniszczył 24 domów i dwa kościoły, 
był podłożony zbrodniczą ręką. 

— Krwawego zajścia widownią było 
w tych dniach kolegium Mechitarzystów w 
Smyrnie. Jeden z mahometańskich wychowań” 
ców zakładu, 21 lat liczący, mszcząc się jakiejś 
urazy zastrzelił z rewolweru dwóch swoich jad 
legów nazwiskiem Mirale i Carlier, poczem trze- 
cim wystrzałem * obie odebrał życie, 

— Ogłoszony za poległego w woj- 
nie peruwiańsko-chilijskiej sławny pływak, ka- 
pitan Boyton, „wypłynął* znowu w dziennikach 
amerykańskich, zdrów jak ryba. Boyton był 
tylko w niewoli, dostawszj się w ręce Chilij- 
czyków jako dowódzca peruwiańskiego oddziału 
torpedowego. na którem to stanowisko miał cu- 
dów dokuzywać I tak opowiada o sobie, że 
pewnego razu chroniąc się przed przeważnemi 
siłami nieprzyjacielskiemi pod Callao, musiał 
oddalić się od swego okrętu na znaczną odle- 
głość i szukać schronienia w jaskini pomiędzy 
urwiskami skalnemi przy wybrzeżu, gdzie wśród 
psów i lwów morskich przepędziť dzień cały 
| w ukryciu. Nie miał przy sobie jadła ani na- 
| poju, z nastaniem zmroku przeto wychylił się 
ze swej kryjówki i puścił się morzem do Cal- 
lao. Dopłynął tam już rano, a straże peruwiań- 
skie nie poznawszy „kapitana-ryby* przywitały 
„go gradem kul, które jednak chybiły celu. Po 


licznych jeszcze przygodach wpadł Boyton w ręce 
nieprzyjaciela. 

— Trzęsienie ziemi na Chios. Stam- 
bulski korespondent Times'a, który na pierw- 
szą wiadomość o strasznej katastrofie , która do- 
tknęła wyspę Chios, podążył tam osobiście , prze- 
słał dziennikowi swemu następujące sprawo- 
zdanie z daty 7 b. m.: „Miasto Chios wygląda 
jakby świeżo po najstraszniejszem bombardowa- 
niu. Setki domów zamienione w niekształtną 
masę zwalisk, pod któremi pogrzebana jest nie- 
docieczona liczba ofiar. Większa część stojących 
jeszcze murów jest popękana i roztrzęsiona tak, 
że każdej chwili może runąć. Nieszczęśliwi mie- 
szkańcy błądzą wśród ruin w największej bez- 
radności szukając krewnych lub resztek swego 
mienia Każda chwila może im także przynieść 
zgubę. Trwoga, niedostatek, rozpacz, wyryte 
na każdej twarzy. Każdy ma do opowiedzenia 
jakąś przejmującą, tragiczną historyę Pierwsze 
wstrząśnienie dało się uczuć w niedzielę (8 hm.) 
po południu, mniej więcej o wpół do drugiej, 
a bezpośrodnio po nim zaczęły się walić domy, 
Okrzyk przerażenia i rozpaczy rozległ się po 
całej wyspie, ale wnet zaległo ją straszniej- 
sze jeszcze milezenie, które trwało kilka minut 
Powoli zaczęli ci, których nie przywaliły gru- 
zy, wychylać się na wązkie uliczki, ażeby się 
wydostać na miejsca otwarte. Wkrótce nastą- 
piło ponowne, okropne wstrząśnienie, które do- 
konało dzieła zniszczenia. Tajemnicze siły po- 
dziemne przyczaiły się następnie aż do zachodu 
słońca, by następnie znowu wstrząsnąć wyspą 
aż do jej posad. Później całą już noc w krót- 
kich przerwach odzywały się trzęsienia, a każ- 
demu z osobna towarzyszył głachy grzmot e- 
ksplozyj podziemnych. Trwają one ciągle jeszcze 
a na kilka minut przed spisaniem tej depeszy 
czułem silne drżenie pod mojemi nogami, któ- 
re zresztą nie przestraszyło mnie wcale, gdyż 
mieszkając pod namiotem nie potrzebuję się 0- 
bawiać przywalenia. Stary zamek genueński , w 
którego obrębie znajdowało się 400 domów, za- 
mieszkanych przez Turków i żydów, najwięcej 
ucierpiał i do szezętn prawie jest zburzony. 
Tutaj poziom gruntu zaklęsnął się nagle o pół 
metra 1 wszystko, co stało na nim, runęło w 
jednej chwili. W jednym z zawalonych domów 
znajdowało się 30 kobiet tureckich, z których 
| ani jedna nie ocalała Komisya lekarzy naradza 
się właśnie nad sposobami zapobieżenia epide- 
mii, która pojawić się może w skutek gnicia 
trupów pod zwaliskami. Opowiadają , że połu- 
dniowa część wyspy ucierpiała jeszcze więcej 
nawet niż miasto (położone na  wschod- 
niem wybrzeżu), o tem jednak przekonać się 
mogę naocznie dopiero później. Liczbę ofiar o- 
ceniają do tej chwili na 6 do 7 tysięcy z po- 
śród 70.000 mieszkańców wyspy; każdy czwar- 
ty zaś z pozostałych przy życiu jest uszkodzo- 
ny na ciele. Na czele komitetu pomocy stanął 
energiczny gubernator Sadyk basza. Austryackie, 
francuskie, angielskie, i amerykańskie łodzie 
kanonierskie, stojące tu na kotwicy, wspierają 
według sił i możności władze lokalne w nie- 
sieniu pomocy nieszczęśliwym, oraz wydobywa- 
niu z pod gruzów zabitych i rannych.“ Kore- 
spondent zwiedził następnie miejscowość Ohesme, 
gdzie mimo strasznego spustoszenia tylko 10 
ludzi utraciło życie. Ogółem ma być na całej 
wyspie 30.000 ludzi pozbawionych dachu. Roz- 
dzierujące serce sceny zdarzają się przy odko- 
pywaniu zwalisk. Pewna kobieta, pogrzebana 
w swym domu, żyła jeszcze kiedy ją wydoby- 
to po upływie 52 godzin, a przeniesiona do la- 
zaretu powiła dziecię, które umarło. 

— Sensacyjnym wypadkiem w Szwe- 
cyi jest złożenie z urzędu hrabiego Henninga 
Hamiltona, kanclerza uniwersytetów w Upsali 
i Lundzie, prezydenta szwedzkiego państwowe- 
go banku hipotecznego i t. d. Już dnia 4 b. 
m. urzędowy Jurikes - Tidningar publikował 
tę demisyę, obecnie zaś dzienniki szwedzkie NI 
jaśniają cały fakt w ten sposób, że hr. Hamil- 
ton dopuścił się defraudacyi pieniędzy skarbo- 
wych w znacznej sumie, a nadto puścił w o- 
bieg fałszywe weksle w sumie 250.000 koron. 
Hr. Hamilton, liczący obecnie lat 66, był dłu- 
gi czas ministrem, a od r. 1861 do 1864 po- 
słem szwedzkim w Kopenhadze. 
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Melioracye. 
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Odwołując się do poprzednich artyku- 
łów w tyle ważnej kwestyi melioracyj w Ga- 
licyi, pozwalam sobie zebrać jeszcze niektóre 
objaśnienia i przykłady z praktyki, pragnac 
wykazać, że prace podejmowane w tym kie- 
runku, tak przez nawadnianie i odwadnianie 
gruntów, jak przez usuwanie przeszkód sto- 
jących na zawadzie postępowemu gospodar- 
stwu, nietylko zapewniają zwrot wyłożonych 
kosztów, ale nadto potęgują siłę wegetacyi i 
| nagradzają częstokroć w dwójnasób trudy 
|rolnika. Ponieważ jednak sposób zapatrywa- 
nia się na korzyści i wielkie znaczenie ro- 
bót melioracyjnych dla kultury krajowej czę- 
stokroć jest odmiennym od tego, jakim być 
powinien, uważam za rzecz potrzebną wy- 


łożyć choć pobieżnie cel robót kulturowych, 
ich przymioty i własności a nawet wady. 

I tak sztuka odwodnień nie polega by- 
najmniej na zupełnem usunięciu wilgoci lub 
wody z pół, ale głównie na uregulowaniu 
ich stosunku według potrzeb wegetacyi i na 
ułatwieniu przystępu powietrza do korzonków 
roślin. Na gruntach przez naturę grubszą 
warstwą ziemi przepuszczalnej obdarzonych 
każda kropelka deszczu, wsiąkająca w głąb, 
aż do warsiwy nieprzepuszczalnej, pociąga 
za sobą prawie równą objętość powietrza. 
Ozynność taka spulchniajaca ziemię i dostar- 
cznjąca korzonkom roślin potrzebnego do 
wzrostu pożywienia, odbywa się przy każdym 
niemal pożądanym deszczu, a wiele części 
nawozowych, jak potas, kwas fosforyczny, 
azot. kwas krzemienny i t. p. przechodząc 
w stanie płynnym w rośliny. służą im do 
wytworzenia ziarna, korzeni lnb paszy. Na 
gruntach jednak nieprzepuszczalnych nie ma 
tej cyrkulacyi wilgoci i powietrza; dlatego 
też tylko sitowia, trzciny i t. p. rośliny wo- 
dne znajdując na nich swój żywioł, opano- 
wują całe przestrzenie, podczas gdy użyte- 
czne trawy i zboża ze zbytku wilgoci ginąć 
muszą. 

Uregulować zatem stosunek wody za- 
bagnionych gruntów przez odpowiednie osu- 
szenia 1 w wielu razach w połączeniu ze 
sztucznem nawodnieniem, tak, aby usuwając 
szkodliwy wpływ stojącej wody zapewnić Da- 
wet delikatniejszym roślinom dostateczną siłę 
wegetacyi; zmienić nalurę gruntu umoże- 
bnieniem głębszej orki a tem samem wy 
stawieniem górnych warstw ma działanie 
mrozu i powietrza — czyli jednem słowem, 
przekształcić grunta zimne i ciężkie lub nie- 
przystępne i zarazą dla dobytku przepełnio- 
ne bagna w żyzne niwy i bujne łąki, nie ob- 
ciążając właściciela gruntu aui znaczniejsze- 
"mi kosztami w utrzymaniu nowych urządzeń, 
ani trudnością manipulacyj gospodarskich — 
oto jest celem dzisiejszych robót kulturowych, 
dążących do podniesienia siły produkcyjnej 
grantów. 

O samych nawodnieniach da się tyle 
powiedzieć, iż nietylko mają dostarczyć zie- 
mi dostatecznej wilgoci w razie potrzeby, ale 
jeszcze zaopatrzyć rośliny w potrzebne im 
pożywienie. Dr. Albert Play (Journal d'ugri- 
culture pratique 1976) analizował wodę przed 
i po przejściu 50 m. szerokiego pola i zna: 
lazł, że woda utraciła w drodze z posiada- 
nych 271 gramów ciał stałych 81 gr.; a mia- 
nowieie 13:2 gr. kwasu krzemieanego, 42 
gr. żelazo zawierajacej gliny, 32 gr. magne- 
zyj i &4 gr. ciał organicznych. Przez pu- 
szczanie zatem na pola i łąki pożywnej wo- 
dy, a na przestrzenie piaszczyste i niezdatne 
wody mulastej, można przez powtórzenie na- 
wodnień zmienić zupełnie naturę gruntów i 
uczynić je najżyżniejszemi. 

Sposób takiej poprawy gruntów. bądź 
przez zatrzymanie ciał stałych. bądź przez 
odciąganie wodzie jej pożywnych częsci, jak 
potażu, kwasu fosforyeznego i t. p., jest tań- 
szym i prędszym niż każdy inny, i może 
być wszędzie zastosowany, gdzie dobra woda 
gruntowa lub z poblizkieh źródeł, strumieni, 
rzek i t. d. da się skierować bez wielkich 
kosztów na miejsca pożądane. 

Jak wielkie korzyści osiągnąć można 
nawet z miernych racyonalnie nawodnianych 
gruntów, wykazał to dokładnie p. jenerał 
Stefan Türr w wykładzie swoim, mianym 
dnia 17 marca r. b. na zgromadzeniu klubu 
rolniczo-leśnego w Wiedniu. W skróceniu 
przytaczamy jego słowa: „Po skończeniu ro- 
bót około budowy kanału Franciszka w roku 
1876 zrobiono w kilku miejscach większe 
praktyczne próby nawodnianiu zapomocą wody 
kanału. Skutek tych melioracyj w przeciągu 
lat 1877 i 16%0, urządzonych na przestrze- 
niach 200 morgów w dobrach koronnych 
Puszta- Pókla kosztem rządu i w dobrach 
Verbasz, własności towarzystwa kanałowego, 
był nadspodziewany. dąki w Verbasz wy- 
dały 60 centnarów wybornego siana na morg, 
które w Verbusz sprzedawano po 2 złr. 50 
ct., za centnar. Nawodnione pola koniczyny 
wypuszczają tam po 10 do 12 ct. za sążeń 
kwadratowy. Oo się tyczy innych produktów, 
dowiedziono, że konopie, tytoń, owies, ku- 
kurudza, przy racyonalnem zastosowaniu na 
wodnień, więcej niż dwa razy tyle. co bez 
nich, wydawały plonu. Próby z uprawą wło- 
skiego jak również i banackiego ryżu udały 
się wybornie, a żyto przyniosło przecięciowo 
49 ziarn. Rezultaty nawodnień, zastosowane 
do uprawy warzywa są powszechnie znane i 
tak n. p. morg kapusty w owej, od większych 
miejsc konsumcyjnych oddalonej okolicy, przy- 
niósł 400 złr. rocznego dochodu a wszystko 
to odbywało się na polach. które pierwej 
przez wydzierżawianie zaledwie 6 złr. na 
morg rocznie przynosiły. 

Takie i t. p. przykłady lab dowody 
przemawiają, zdaje się nam, dość przekony- 
wująco na korzyść nawodnień. 

Zabytki z odległych czasów przekonały, 
że sposoby osuszania i nawodniania gruntów 
znane już były nawet w starożytności, jako 
przynoszące korzyści, a Palladius opisuje ro- 
boty starych Rzymian przy osuszaniu całych 
prowincyi. W Hiszpanii pisze Aymard Zrri- 
gations du midi del Espagne 1:64, przecho- 
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uajezęściej bez żadnych technicznych przy- 
gotowań. Ztad pochodzi, że wiela właścicieli 
ziemskich zraża się niepowodzeniem robót 
kulturowych, przy których mimo znacznych 
kosztów i najlepszych chęci granta pozostały 
mokre, jak dawniej Wypadki takie wyradza- 


wały się do dziś dnia po Maurach jazy | 
ją uprzedzenie, jakoby się u nas odwodnie- 
nia nie wypzacały. 


śluzy, służące do nawadniania większych ob- 
szarów pól lub łąk. W średnich jednak wie- 
kach zaburzenia i wojny pogrzebały wiele 
pracy ludzkiej a zaniedbane rolnictwo spro- 
wadziło ciężką klęskę głodu i nędzy na 
wszystkie niemal kraje. 

Dopiero w XVII wieku poczęto znowu, 
szczególniej w Anglii, zajmować się na seryo 
podniesieniem rolnictwa, jako kwestyą bo- 
gactwa narodów. Jednakże sposoby użyte ku 
temu celowi nie wysłarezały jeszcze do usu- 
nięcia wszystkich wad gospodarstwa ziem- 
skiego, a przecinanie coraz więcej w cenie 
wzrastających gruntów sieciami rowów. szcze- 
gólniej przy większym spadku. narażało wła- 
ścieieli na nieprzyjemne mamipulacye i czę- 
stokroć dotkliwe straty pewierzchni; zaczęto 
więc wszędzie, gdzie tylko spadek był dosta- 
tecznym, odwadniać grunta zapomocą scie- 
ków podziemnych, z szutru, kamieni, faszyn 
it. p. Lecz i te nie zadawalały rolników, 
gdyż mimo znacznych kosztów, jakich przy 
ich wykonania nie można było uniknąć, czę- 
sto się psuły i zatykały: dopiero w roku 
1830 udało się w Auglii przy użyciu rurek 
z gliny wypalonej uczynić zadość wszystkim 

| 

Podobne zarzuty mogą tylko spotkać 
złe urządzenia, nigdy jednak robót, przez j 
ludzi fachowych i doświadczonych wykona- | 
nych. Kiedy więc utrzymanie źle założonych | 
rowów wymaga rok rocznie znaczniejszych 
nakładów pieniężnych, to w przeciwnym ra- 
zie ogranicza się zaledwie na wykoszeniu 
traw i usuwaniu przeszkód zgromadzonych 
po wielkich ulewach. 
Między rowami odwodniającemi odró- 
żniamy: a) rowy ssące, b) rowy zbierające i 
©) rowy odprowadzające wodę. Podług ich 
przeznaczenia. powinno następować oblicze- 
nie ich profilów i położenie ich spodu w 
odpowiadającej warstwom gruntu głębokości. 
Dokładna niwalacya, rozdział spadku na poje- 
dyncze gałęzie rowów i ich wytyczenie mo- 
ga być wykonane tylko przez ludzi facho- 
wych, gdyż nieświadomość w tym względzie 
naraża na ogromne koszta, a częstokroć na 
zupelne popsucie gruntów, jak o temiu nas 
na Bukowinie w kilka majątkach przekonać 
się można; na jednym z nich zaledwie na 
800 morgach jest rowów przeszło 16 mil 
długości a wszystkie grunta cierpią na za- 
bagnienie niemal jak dawniej. 


żądaniom. 
Urządzenie takie ścieków podziemnych, 
nazwano drenowaniem, drainage, a ich poje- 
dyńcze gałęzie drenami od angielskiego to 
drain, ściągać, odprowadzać. Tak więc, dzi- 
siejsze odwodnienia gruntów nie przedsta- 
wiają dawniejszych trudności a odbywają się 
podług swego celu i spadzistości pól albo za 
pomocą rowów otwartych albo też drenów; 
w wyjątkowych razach, jeśli warstwa prze- 
puszczalna w niezbyt wielkiej od powierzchni 
leży głębokości, uda się częstokroć odwodnić 
zapomocą metody Elkingtona przez sprowa- 
dzenie wierzchniej wody dołami wypełnione- 
mi żwirem aż do warstwy przepuszczalnej. 
Dla zastosowania jednak któregokolwiek z tych 
sposobów poirzebnem jest zasiągnięcie rady 
doświadczonego i uzdolnionego w tych pra 
Głównemi zatem warunkami dobrego 
założenia rowów odwodniających są: a) son 
dowanie gruntów zapomocą świdrów lub jam, 
dla poznania ich pokładów pod względem 
geognostycznym, aby spód rowów, o ile to jest 
możebnem, mógł być położonym w odpo- 
wiedniej warstwie przepuszezalnej lub pod 
tą ; b) dokładna niwelacya przeznaczonej do od- 
wodnienia powierzchni i wykonanie podlug 
niej ogólnego projektu; następnie podług | 
tego ostatniego wytyczenie rowów i dokładna | 
niwelacya ich kierunku a następnie profilo- 
wanie; e) dokładne wykonanie niezbyt 
peebyłych szkarpów i rozrzucenie wydobyte- | 
go z nich materyału wzdłuż brzegów rowu | 
w cienkich warstwach lub zużytkowanie te- 
goż dla wypełnienia i wyrównania zagłębień | 
powierzehni. 1 


cach technika. 
Przechodząc do ocenienia wad i zalet 
dwóch pierwszych sposobów odwodniania, 
zwracamy się naprzód do zdań niektórych 
rolników, jakie częstokroć słyszeć się dają. 
I tak rozpowszechnionem jest mniemanie, 
że osuszanie gruntów zapomocą rowów o- 
twartych nie wymaga wcale szczególnej u 
miejętności, wykonanie więc ich następuje 

Nasypy nad brzegami rowów tylko wte- 
dy moga mieć miejsec, kiedy ich przezna- 
czeniem jest ubezpieczyć sąsiednie grunta od 
wylewu, pozostawianie zaś nasypów w zwy- 
czajnych okolicznościach nietylko może spo- 
wodować obsuwanie się ścian rowów, ale nad- 
to zniweczyć własność pewnej przepuszczal- 
ności warstw i tem samem uniemożliwić ścią 
ganie się wody z eie) powierzchni. 


'pę wyżej niż podczas katastrofy. Nie- 


OSTATNIA POCZCA 


Dwór rossyjski przeniósł się do 
Gatczyna pod Petersburgiem i zapewne po- 
zostanie tam do jesieni. 

Gołos podaje wieść, że urząd ge- 
nerał-admirała ma być zniesiony. Sta- 
nowisko to zajmuje dotychczas W. ks. Kon- 
stanty, stryj cara Aleksandra III. 

Hr. Ignatjew, mianowany mini- 
strem dóbr państwa, jestsynem znane- 
80, dyplomaty, byłego posła w Konstantyno- 
polu. 

Polieyę petersburgską wzmoc- 
niono przez dodanie do niej 570 podofi- 
cerów. 


Obok pogłoski o zamierzonem powo- 
łaniu ks. (umberlandzkiego na tron 
brunszwieki powstała inna, wprost prze- 
ciwna, a mianowicie, że książę brunszwieki 
zamierza adoptować księcia Ludwika Wilhel- 
ma badeńskiego, drugiego syna panującego 
wielkiego księcia. Tym sposobem tron brun- 
szwieki przeszedłby w swoim czasie na młod- 
szą linię badeńską. Cesarz Wilhelm ma się 
zgadzać na powołanie swego wnuka do suk- 
cesyi tronu brunszwickiego. Wiadomość ta 
niemniej jak poprzednia potrzebuje potwier- 
dzenia. W każdym razie krążące pogłoski do- 
wodzą, że kwestya następstwa tronu w Brun- 
szwiku jest obecnie przedmiotem układów. 


Dziennik fachowo-wojskowy franeuzki 
Avenir Militaire przyłącza się do dzienni- 
ków krytykujących ministra wojny jenerała 
Farre i zarzuca mu, że wadliwa organi- 
zacya armii francuzkiej nie pozwoli- 
ła na szybkie zebranie się korpusu ekspedy- 
cyjnego tunetańskiego. Obecnie jednak wszyst- 
kie wojska należące do tej wyprawy już się 
znajdują na okrętach i należy się spodziewać 
prędkiego rozpoczęcia kroków wojennych, 
które jak zapewniają, ma nastąpić jednocze- 
śnie na kilkku punktach. 


Protest bejatunetańskie- 
go przeciwko wkroczeniu Francuzów kończy 
się frazesem: „Prosimy mocarstwa, ażeby po- 
łożyły koniec czynnościom i pogróżkom, mo- 
gacym sprowadzić niebezpieczeństwa. za któ- 
re nie przyjmujemy żadnej odpowiedzialno- 
ści*. Ustęp ten końcowy daje się rozmaicie 
tlómaczyć, można nawet rozumieć przez to, 
iż w razie wkroczenia Francuzów groziłoby 
niebezpieczeństwo Europejczykom. przebywa- 
jacym w Tunisie. Kolonia europejska w sto- 
liey regencyi zamierza zwrócić na to uwa- 
gę beja przez swych konsulów i przypo- 
mnieć mu jego obowiązki wobec cywilizowa- 
nego świata. 

Rząd włoski zapewnił gabinet francuz- 
ki, że konsu! Maccio nie brał udziału w ukła- 
daniu protestu beja. 


Koronacya króla rumuń- 
skiego odbędzie się w dniu 22 maja z 
wielką uroczystością. Przygotowania już są 
rozpoczete. 


TELEGRAM GAZRIY LWOWSKIEJ 


Budapeszt. 13 kwietnia. W Oson- 
gradzie woda dostała się do 
miasta. A wielkim trudem powstrzy- 
mano dalszy napływ. Ozęść zalana 
obejmuje 5 ulie i 170 domów. 

W Szegedynie woda stoi o sto- 


Nad  wzmo- 
pracują  wszelkiemi 


bezpieczeństwo wielkie. 
cnieniem grobli 
silni. 

Berlin, 13 kwietnia. Post donosi, 
że ks. Wilhelm uda się do Wiednia na 
uroczystość zaślubin  Najdost. 
Arcyks. Rudolfa. Ks. Wilheanowi towa- 
rzyszyć będzie jego małżonka. 

Petersburg, 13 kwietnia. Gotos 
otrzymał drugie ostrzeżenie. a 
gazela moskiewska Ziemstwo pierwsze. 

Rząd podaje do wiadomości, ze 
napomknienia dzienników. iż laborato- 
ryum chemiczne w pałacu zmarłej; 
wielkiej ksieżny Maryi Mikolajównej | 
zostawało w związku z fabrykacyą| 
materyałów wybuchowy eh.oka-' 
zuły się zupełnie nieuzasadnionemi. | 


Paryż, 138 kwietnia. Doniesie-| 
nia z Tunisu potwierdzają wiado- 


zapewnił beja o życzliwych usposobie- 
niach Francyi i zaprzeczył szerzonym 
przez obcych emisaryuszów wieściom o 
zamierzonej aneksyi Tunisu lub de- 
tronizacyi beja. konsul Roustan przed- 
stawił nadto konieczność załatwienia 
kwestyj bieżących i wezwał beja, aže- 
by da! rękojmie wykonania konwencyi. 
celem zabezpieczenia interesów francu- 
skich obywateli, które dotychczas były 
zalużne od kaprysu ministrów i obce- 
go wpływu. Roustan nadmienił nadto. 
że życzeniem jest Francyi, ażeby woj- 
ska tunetańskie wzięły udział w wy- 
prawie francuskiej przeciw Krumirom. 

Paryż. 13 kwietnia. Według wia- 
domości z Tunisu konsulowie in- 
nych mocarstw zwracali uwagę kon- 
sula włoskiego ua niebezpieczeństwa, 
jakie grożą całej kolonii europejskiej 
w skutek jego podburzań. Konsulowie 
odbyli naradę, ażeby się porozumieć 
wobec tych niebezpieczeństw. Przebieg 
zebrania był bardzo serdeczny. Uchwa- 
lono w skutek propozyceyi konsula fran- 
cuskiego Roustana, że towarzystwo bn- 
dowy kolei winno wszystkim Europej- 
czykom rozproszonym w dolinie Me- 
dżerda ułatwić powrót do Tunisu. Kon- 
sulowie maja uczynić bejowi przedsta- 
wienie, że ostatni frazes jego protestu 
daje powód do niebezpiecznego wy- 
kładu, i przypomną mu stanowcze 70- 
bowiązanie utrzymania porządku i bez- 


pieczeństwa wszędzie. gdziekolwiek 
funkcyonuje rząd jego. Ugólnem wra- 
żeniem wyniesionem z  konferencyi 


konsulów jest przekonanie, że Euro- 
pejczykom w Tunisie nie zagraża rze- 
czywiste niebezpieczeństwo. 

Paryż. 13 kwietnia. Z Aten do- 
noszą. że rząd grecki przyjał 
propozycye mocarstw. pod wa- 
rankiem. iż moearstwa zagwarantują 
objęcie w posiadanie odstąpionego te- 
rytorynm. Grecya poiese ludność grv- 
e pozostajacą pod panowaniem ture- 
Arion sprawiedliwości mocarstw 


Rzym, 13 kwietnia. Kraży wieść 
o kombinacyi. wskutek której wszyscy 
przywódcy różnych odcieni lewicy 
wejdą w skład nowego gabinetu 
włoskiego. Cairoli nie chce przy- 
stąpić do tej kombinacyi. przyrzekł je- 
dnak popierać ministerstwo lewicy. 

Rzym, 13 kwietnia. Jeżeli prze- 
bieg układów z Ros:yą okaże się po- 
myślnym. prekonizacya bisku- 
pów katoliekich dla dyecezyj 
pod panowaniem rossyjskiem 
zostających nastąpi ua konsystorzu 
czerwcowym. 

Belgrad, 13 kwietnia. Skupczyna 
przyjęła jednogłośnie przez aklamacyę 
pożyczkękonsorcyum Bontoux 
na umorzenie wewnętrznego długu 
państwa. 

Ateny, 13 kwietnia. Rząd grecki 
niewątpliwie jutro odpowie na notę 
mocarstw w sprawie granicz- 
nej. Zapewniają, że odpowiedź upomni 
się gorąco 0 prawa wszystkich braci. 
i wykaże. iż nowa linia nie narusza 
praw nabytych w skutek traktatu ber- 
lińskiego i uchwał konferencyi herliń- 
skiej. Rząd grecki nie może się zgo- 
dzić na nową linię graniczną, ponie- 
waż ta linia jest zupełnie dowolną i 
nie daje Grecyi bezpiecznych granie, 
szczególniej od strony Epiru. Wreszcie 
rząd grzecki zamierza udowodnić, że 
nowe uregulowanie sprawy greckiej, 
które w interesie pokoju ma zająć 
miejsce uchwał konferencyi berlińskiej 
nie zabezpiecza bynajmniej utrzymania 
pokoju, ponieważ mocarstwa nie gwa- 
rantują szybkiego i bezzwłocznego ob- 
jecia w posiadanie odstąpionego tery- 
toryumn. 

Smyrna, 13 kwietnia. Według 
ostatnich obliczeń w skutek trzęsie- 
nia ziemi na wyspie Chios zgi- 
nęło ogółem 8000 mieszkańców a 10000 
odniosło rany. W najbardziej dotknię- 
tej miejscowości Nevita było 1200 ofiar. 


a 3 . . 8. NIEŻ ra 
limość, że konsul generalny francuzki W skutek poniedziałkowego wstrzą- 


śnienia poziom wyspy obniżył się o je- 
den metr. Ludność emigruje masami. 


Wiedeń, 14 kwietnia. Winer Ztg. 
ogłasza ustawę z d. 11 b. m. w przed- 
miocie wydania 50 milionów ren- 
ty pięcio procentowej. 

Wiedeń, 14 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Fremdenblatt donosi że  konferencye 
ministrów w przedmiocie traktatu 
handlowego z Niemcami tym- 
czasowo zostały zamknięte. Ministrowie 
węgierscy odjechali już do Pesztu. 
Układy pozostały bez skutku. Radca 
sekcyjny baron Glanz udaje się z od- 
powiednieimi instrukcyami do Niemiec, 
co każe przypuszczać że układy na tej 
drodze prowadzone będą dalej. Mimo 
to jest możebnem że prowadzone sa 
układy celem utrzymania status quo, 
i tym sposobem tłómaczą się sprze- 
czności w doniesieniach o tej sprawie. 

Presse sądzi iż z odjazdu mini- 
strów do Budapesztu wnosić należy, 
że pomiędzy dwoma rządami nastąpiło 
porozumienie w drodze kompromisu. 

Tryest. 14 kwietnia. Osservatore 
donosi z Jaffy, że Najdost. Arcyks. 


Rudolf przybędzie 20 b. m. po połu- 


dniu do Tryestu. 

Berlin, 14 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Oficyalnie i stanowczo została zaprze- 
czoną wiadomość, iż przyjście do skut- 
ku traktatu handlowego z Austryą 
jest wątpliwe. 

Paryż. 14 kwietnia. (Tel. pryw.) 
Według wiadomości z Tunisu 
odbyła się tam wczoraj ceremonia re- 
ligijna, podczas której lud witał beja 
okrzykami: „Niech ci Bóg da zwycię- 
stwo*. Ludowi okazywano świętą księgę. 

Ateny, 14 kwietnia. Odpowiedź 
rządu na notę mocarstw wczo- 
raj o godzinie L0 wieczorem wręczo- 
ną została reprezentantom mocarstw 
zagranicznych. Oprócz treści podanej 
w poprzednim telegraimie nota mówi 
dalej: Ponieważ Grecya decyzyę kon- 
ferencyi berlińskiej przyjęła, uważa ja 
zatem za obowiązującą i sądzi jeszcze, 
że decyzyu ta jest jedynie sprawiedli- 
wą względem Grecyi, Turcyi i Europy. 
Względem nowej linii granicznej, któ- 
rej srony ujemne nota wytyka, Grecya 
wskutek wezwania mocarstw pośpieszy 
zająć odstąpione sobie terytoryum, nie 
może jednak Helenów , wyłączonych 
przez nową linię graniczną, pozostawić 
ich losowi i dlatego apeluje do spra- 
wiedliwości mocarstw. 

Ateny, 14 kwietnia, o godzinie 

wieczorem, rząd grecki przyj- 
muje propozycye mocarstw, 


pragnie jednak przedewszystkiem otrzy- 
mać zapewnienie mocarstw, że Turcya 
tym razem rzeczywiście odda odstą- 
pione terytoryum. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 13 kwietnia 1881 godzina 2 

m. 30. Losy kredytowe 182:75, Węg. akcye 
kredyi. 26825, Akcye anglo -austr. 128:90, 
| Akcje banku Union 127-75, Akeye kolei Ka- 
rola Ludwika 27425, Akcye kolei północnej 
234-—, Akcye kolei południowej 109—, 
Akcye kolei Alföld. 171:50, Akeye kolei 
Elżbiety 207:50, Akcye kolei Lwowsko- Ozer- 
niowieckiej !81:50, Akcye kolei węg. pół- 
nocno-wschodniej 161-506, Wiedeńskie losy 
122:75, Akcye kolei Rudolfa ——, Akeye kolei 
Albrechta ——, Węgierskie obligacye państwa 
w złocie 93-—, Galicyjskie obligacye indemniza- 
cyjne 99:75, Losy regulacyi Cissy 110-30, Losy 
tureckie 23:25, Węgierska renta 11585, Ak- 
cye banku związkowego 1:7—, Akcye ban- 
ku obrotowego ——. Akcye kolei węgiersko- 
galicyjskiej —'—, Akcye kolei państwowej 
| ——, Rubel papierowy 1-214, Węgierskie 
losy 115:75, Mark. niemiecki ——. Usposo- 
| bienie silne. 
Wiedeń, 13 kwietnia 1881,; godzina 5 
| minj 36. Akcye kredytowe 303:50, Anglo- 
Austryackie —*—, Unionsbank —*—, Kolei 
Karola Ludwika 274—, Południowa ——, 
Renta papierowa 77:12, Galicyjskie listy za- 
stawne 10370, Galicyjskie obligacye inde- 
mnizacyjne ——, Galicyjski bank rustykal- 
ny 108:—, Losy z r. 186) —--, Napo- 
leondor 9'34, Rubel papierowy —.—. Uspo 
sobienie. — 

Wiedeń, 14 kwietnia 1881, godzina 10 
min. 46. Akcye kredytowe 30520. Anglo- 
Austr. 129:60, Akcye banku Union 12830, 
Kolej Karola Lud. 21460, Połudn. === 
Renta papierowa —-—, Galicyjskie listy za- 
stawne —'—, Galicyjskie obligacye inde- 
mnizacyjne ——, Galicyjski bank rusty- 
kalay ——, Losy z roku 1860 ——-, Na- 
poleondor 933'/,,$ Rubel papierowy 1.3%1—, 
| Usposobienie bardzo silne. 

Telegramy zbożowe zd. 18 kwieinia 
Wiedeń: Pszenica 12— do 1225 zł., ży: 
to 1035 do 1135 zł., okowita pr. 10.006 
liter procent do 31.75 3!— zł. — Buda- 
Peszt: Pszenica 100 klgr. (na jesień) 11.40 
do 11.45 zł., rzepak (sierpień — wrzes) 1225 
zł. Berlin: Pszenica żółta (na jesień) $17:—, 
żyto ——, spiritus loco 53.70. olej rzepa- 
kowy 52-— Szczecin: Pszenica —, rze 
pik ——, Paryż: mąki 159 klgr. 63.25 
olej rzepakowy 69-25, spirytus =—. Wre- 
eław: Pszenica ——, żyto ——, owies 
—,— spirytus —'—, kukurudza —'—, Ko- 
lonia: Pszenica ——. 


Odpowiedzialny redaktor: Władysław Łoziński. 


Wykaz oaób zmarłych 
streznia 1831. 


Szlenka Antonina, propinatorka, | 64 na 
udar mózgu. —- Kastory Matylda, żona oby- 
watela wiejskiego, 1l. 89, na suchoty płuc. — 
Krzeczunowicz Kornel, właściciel dóbr, 1. 64, 
na zapalenie płuc —  Bolechowski Wiktor. | 
uczeń gimnazralny, l. 19, na gruźlicę płuc. | 
— Nasielski Franciszek. prywatny  oficyalista, 
1. 40, na wadę serca. —— Chamajdes Freide, 
właścicielka realności, l. 71, na nieżyt płuc. 
— Rusinkiewiez Józef, syn murarza, 1. IE 
na zapalenie płuc. — Kuezerka Marya, żona 
zarobnika, l. 20, na suchoty płuc. — Brzo- 
zowski Ignacy, właściciel kamienicy, 1. 86, na 
uwiąd starczy. — Seyfarth Witold syn  księ- 


w czasie od 21 do 31 


garza, |. 1Y, na zapalenie płuc. — Kolinek 
Emilia, z domn ubogich, l. 71, na uwiąd star- 
czy. — Zaczkowska Marya, żona dor: żkarza, | 


1. 40, na zapalenie otrzewnej. —  Rodkiewi- | 
czowa Anna, właścicielka dóbr, l. 96, na u- 
wiąd starczy — Gajewski Tadeusz, syn u- 
rzędn.ka poczty, 1. 7, na zapalenie nerek. — 
Czajkowski Józef, bez zatrudnienia, l. 74, na | 
zapalenie płuc. — Olejnik Jan, bednarz. L 
34, na gruźlicę płuc. — Haffern Leopold, e- 
merytrwany dyrektor urzędów pomocniczych, 

l. 67, na rozdęsie płuc. — Romiński Andrzej 

leśniczy, | 69, na naciek moczowy, — Kapli- 
czyński Antoni, emerytowany urzędnik, l. 64, | 
na uwiąd starczy. — Harmatowski Karol, | 
szewc, l. 87, na rezedmę płuc. —  Huciński 
Jan, cieśla, |, 72, na zapalenie płue. — 3w6l- 
ski Jędrzej, urzędnik kolei, 1. 46. na wycień- 
czenie sił. — Hasiewicz Jan, kolporter, l. 48, 
na dur brzuszny. — Weiser Jan, bjły kupiec, 
l. 79, ze starości — Dworzak Marşa, córka | 
tokarza, l. 16, na zapalenie watroby. — Sle- 
wiozek Jakób, muzykant, 1l. 48, na suchoty. ! 
— Łazowska N. dziecię urzędnika. niężywa 
urodzone. — Łazowska Karolina, dziecię urzędnika | 
dni 3, na brak sił żywotnych, —  Łazowska 
Karolina, dni 3, na brak sił żywotnych — 
Gliniecki Mieczysław, syn subjekta handlowe- | 
go, dui 16, na płonieę — Hawryszczak > 
tor, oficyał e. k Dyrekeyi budowniczej woj- 
skowej, l. 45, na wyniszczenie, — Tottinger 
Antoni, dorożkarz, l. 5%, nu posecznieę. — 
Małecki Jędrzej, wcźny, 1. 54, na uwiąd starczy. 

Lwów dnia 2 lutego 1881. 


Spostrzeżenia meteorologiczne 
z dnia 14 kwietnia 1581 o godzinie 7 rano. 
Barometr 142,8mm. przy temp. 0°C. Psychro- 
metr suchy + 1.990. Psychrometr wilgotny + 0.450. 
Prężność pary 8.8mm. Wilgoć 737/,. Zachmurzenie 0. 
Wiatr S1. Ozon 5 


Temperatura powietrza -H 1.9% | 


Barometr opada. 
Stan barometru nad poziom morza 767 .2mna. 


Przyjechali fo Lwow a. 
dnia l4bwie:nia 1-5 
Hotel Kuropejski 
Pp. A. Kohn z Wrocławia. 
z Endenkolen. 
kotel Głeorge”n. 
Pp. S br. Stadnicki z Krysowie. J. br 
Romaszkan z Horedenki. E. Ursyn Pruszyński 
z Wiłyuia, 
Motel Warszawski. 
P. A. Bielecki z Tomas: owa. 
Hloiel Angielski. 
Pp. J. Barański z Łusawicy. 
kowski z Szechawie, "P. 
horowa 


Fr. Roll 


Hotel Langa. 

Pp. A. Loska z Łachndowa, 
z Wieńnia. 

odjechali ze Lwowa. 

Pp. M hr. Rey do Psar. F. hr  Rzysz- 
kowski do Felsztyna. A. Reindl do Woliey. 
A. K. Janocha do Obertyna. K Karytko do 
Suchodołu. W, Zagórski do Popielnik. 


Ib, Lówy 


Pociągi kolejowe. 
Przychodzą do Lwowa. 
Według południka peszteńskiego. 

Z Krakowa: o godz 5 min. ŻU rano (po- 
ciąg pospieszny); o godz. 9 min 7 wie- 
czór (posiąg osobowy); o godz. li przed 

zołudniem (pwiąg mieszany). 
Jaerniowie'*: + godz. 4 min. 40 wie- 
szór (pociąg (:pieszny): o godz. 3 min. 
45 rano (poeąg mięszany); o godz ś 
min %x pe gołudnin (pociąg mięszany) 

Podwoloczysk: (na dworzec *v Pod- 
zamezu); o godz. 8 min. 8 rano (pociag 
mięszany) o godz. 3 mia 36 po połn. 
dniu (pociąg <nięszany); 

Peadwołoc ysż;: (m. dworzec lwowska 


= 


7 


z 


Z 


główny); o ód 10 min (i wieczór (20 

TTE 1; 0 godzinie 8 min. *w 

res (pozią :obewy : o godz 3 min. 52 
żad Lal uag mieszany). 


Ze Sraj.slawawa: (na Stryj) do 
o godz. * mó» 1/1 wieczór 
Odchodzą ze Lwowa. 
Według południka peszteńskiego. 
Do fśrakowa: o godz iÙ min. 30 w po 
cy iprtiąg po'spieszny); o godz. 4 mit. 
83 raw (poteg osobowy): o godz. 4 mu. 
49 po południu (:o'iag mięszany) 
Czermie :sie€: o godz. 6 min. 19 ra- 
no (pociąg pospieszny): o godz. li min. 
50 w południe („naciąg mięszany); o gedz 
Fe min. 50 w nocy („ociąg mięszany). 
Podaoloczyskk: (z dworca w Pod- 
zamszu); o godz ‘Omin, 5% w nocy (po- 
ciąg mięszany); o godz. 1% min. 32 w 
południe (pocieg mięszany). 
Pońwołaczywk: ( z dworca lwow- 
skiego głównego) o godz. 5 min. 40 rana 
(pociag pospieszny); o godz. 13 min 0 
w południe (pociąg mięszany :) o godz. 10 
min. I! w shey (pociąg mieszany). 
Do Stanisiuwswa: (ne Stryj) o godz- 
6 min 45 ranc 

Przedpłata na „Gazetę Lwowską“ 
wynosi całorocznie w miejscu (od 1 
stycznia do końca grudnia) 12 zł., 
pocztą 16 zł.; półrocznie (od 1 stycznia 
do końca czerwca) w miejscu 6 zł., 
pocztą 8 zł. ćwierćrocznie (od 1 sty- 
cznia do końca marca) w miejscu 3 zł., 
pocztą 4 zł.; miesięcznie (od 1 do koń- 
ca każdego miesiąca) w miejscu 1 zł,, 
pocztą 1 zł. 35 et. 

Prenumeratorowie cało-i półroczni, 
(którzy prenumerują od 1 sty- 
cznia do końca grudnia, lub od 
i stycznia do końca czerwca) 
otrzymują „Przewodnik naukowy i lite- 
racki*, dodatek miesięczny do „Gazety 
Lwowskiej“ bezpłatnie ; ćwieróroczni zas 
i miesięczni za dopłatą: pierwsi 75 ct., 


CAL'S 


Do 


Do 


Do 


G. Rói. | drudzy 80 ct. Przewodnik prenumero- 
R mauowski z Hre- | wany osobno kosztuje rocznie 4 zł.. 


pólrocznie 2 zł.. ćwierórocznie 1 zł. 
panee opm--eroee aa 


Cennik iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów dnia 13 kwietnia 1881 


piaca żądają 
walutą austr. 
1. Akcye za sztukę. z zbór. ste zdr. Cb. 

Kol. g. Kar. Ludw. po 200 zł. m.k. Ś|ar2 25 2/5 50 

Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł, w. u, 1178 75 182 — 

Banku hip. galic. po 200 zł. w. a. „|300 — 304 — 

Banku kred. gal. po 200 zł. w, a, S1255 .- 258 — 
2. Listy zast. za 100 zł. 

Tow. kredyt. galic. 5pr. w.a. g|100 40 101 40 
" a » Apr w.a. Sİ 93 75 94 75 
d m n 5 pr. okresowe œ! 100 40 101 40 

Banku hip. galie. 6 pr. w. a. „2|103 30 104 30 
n n 5 pr. w. a. wylo- © 

sowalne z 10 pr. premią . . {100 75 101 75 

Listy dłużne g. Z. kr. wł. 6 pr. w. a, a 102 — 103 25 

3. Listy dłużne za 100 zł 

Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal. © 

i Bukow. 6 pr. los, w 15 lat 92 — 94 —- 
4. Obligi za 100 złr. 

Indemniz. galie. 5 pre. m. k. . 99 60 190 60 

Oblig. Komunalne gal. Zakł, kred. 
włościańskiego 6 proc. w. a. . |101 — 102 50 

Pożyczki kr. z r. 18713 po 6 pr.w.a. |102 75 104 25 

5. Losy miasta Krakowa 19 50 21 

-i „A Stanisławowa . 28 — 25 
6. Monsty. 

Dukat holenderski 5 5 5 = 

Dukat cesarski ; 5 9 41 

Napoleondor . . 9 81 e 

Półimperyał ... 9 54 A = 

Rubel rossyjski srebrny i 50 6 

n n papierowy . 1 19a 1 Ah 

100 marek niemieckich 57 45 58 20 

Srebro . A 99 50 100 50 

Knpony w srebrze 99 25 100 — 


"am 


Kurs giełdy wiedeńskie 
z dnia 8 kwietnia 1381. 
1. Bbług państwa: 


Jednolity dług państwa w banknot. 


maj-listopad 75.90 16.05 

luty-sierpień BE © 15.90 16.05 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiee . . . %880 76.95 

kwiecień-październiE 76.80 7695 
Losy z roku 1854 po 250 zł. m. k. 121.50 122.— 


1860 po 500 zł.w.a.5 pr. 182.75 133.25 
1360 po 100 zł. 5 pr. 134.— 124.50 


E » 1864 po 100 zt. 174.— 174.50 
» „ 1864 po 50 zł. 142.50 173.50 
Renty Com. po 43 lir. austr. 27.— 28.— 


Listy zastaw. domen państw. po 120 

ASD: . ..... . . . . 142.50 143.— 
Austr. Asyg, skarb. zwrotne 1881 5pr. 100.— 100.50 
Austr. renta zł. wolna od podatku 4pr. 93.50 93.70 


3: Obligacye indemn. 5 pr. (za 100 zł. m. k.) 


Czech 104.15 105.75 
Bukowiny 97.50 98.25 
Galieyi ; 95.60 100. — 
Niższej Austryi , 105.50 LU6.5U 
Siedmiogrodu . 96— 96.50 
Węgier 97.50 97.80 


3 Akcye. 


Bank Anglo-aust. 200 zł. emit. zł. 120 130.— 130.25 
Inst. kred. dla handlu po 160 złr. 237.25 297.50 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 785.— 790.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. i 
Gal. bank d. han. i prz. a 200zł. wpł. 40 pr. —.— —— 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. 
Banku austro-węgiersk. a. 600 złr. 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze = a © 
Aust. Tow. żeglugi par.dun. po 500 zł,mk, 582,— 584.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 20u zł. „ 208.— 208.75 
Kol. Presz w-Tarn. (w.e.) a 200 zł. 
Północna kolej po 1000 zł. m. k. 

Kol. Kar. Ludw. po 200 zł. s. % 


815.— 817.— 


2342 — 2347. — 
273.50 214,— 


płacą żądają 


jacą żądaj 
178.— 178.50 
294.50 300,— 
110.50 111.— 
167.50 168, — 


Lwow. zeru. kolej po 200 zł. wa. w sr. 
Tow. kol. żel. państw. po 200 zł. mk. 
Połud. kol. państw. po 200 zł. w. a. 
IL kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 


4. Listy zastawne iosewane. 


Ogólny rolniezo-kredytowy Żaaład dl. 
Galicyi i Bukowiny w 15 1.6 pr. 
Powsz. austr, zak. kr. ziem. 5pr. wsr. 115.50 116.— 
„ premiowe po 3° 99.75 100.— 
Krak. los w 131. ópr. 100.— —.— 
w 201. 7pr. 108.59 107.50 
p] n w 361.535 pr. = = 
Gal. Tow. kred. w. a. po 4 proet. . 
„ po 5 proet. 
n n n n n BO S proc we 
3T latach zwrotne 
Gal. banku hip. po 6 proc. 


» n ŁU 
Gal. zak. kr. ziem. 


n n n n 


g6— —. 
94.— 94.50 
3o n» a on 109.75 101.25 


100.75 101.35 
193.50 £04-— 


Gal. Zakł. kred, włośc. po pr. 108— 104,— 
Banku austro-węgiersk. pr pr. Ma jaka 
Weg. Tow. ziem. akc. po ? Ja proc. ma Me 


Zakł. kr. ziems. po 5'/ proc. 


5.0 (igacye 4 prawem pierwszeństwa, (za LUU zł.) 


Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a 94.25 94,75 
Tow. kol. żel. Preszów-Tarnów (w.ez.) i 

a 300 zł. 5 proc. w srebrze 90.25 90.75 
Kol. pół. po 100 zł. m. k. 106.— 106.50 


po 100 zł, w. a.. 101.25 101.75 


Kol. gal. Kar. Lud. po 300 zł. 5 pr 104.10 104.50 
8 Gaza „ ÍI emisyi 104. 104,25 
3 e. A H. 103.50 104.— 
A z” SALTA : 103.— —.— 

Rol. Lwow.-Czer.-Jass. III emis. a 360 

złr. 5 proc. w srebrze z r. 1865 93.50 34 — 
z r. 1867 99.40 99.80 
z r. 1868 925.50 96.— 
zr. 15672 93.75 64, — 
Weg. gal. koł. a 200 złr. 5 pre, w sr 92.—- 9225 
6. Lo B ye 


Tust. kr. dla hau. i pr. po 100 zł. s a. 132.15 183.25 


Olarego pe 40% m. K 
Tow.ż-gi. po . 2 | sudwju y 


41.50 42.— 


02.mi E:6.75 157.50 


płacą żądają 


Keglevicha po 10 zł. m. k. 17.50 = 
Losy miasta Krakowa . . . . 20.— 2050 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a. 4225 = 
Palfiego po 40 zł. m. k. . . . » 40.— 40.50 
Fundacya szpitala Arcyks. Rudolfa. 19.— 20— 
Salma po 40 zł. m. k. . => 
St. Genois po 49 zł. m. k. . . . 46.— 46.75 
Pożycz. m, Stanisławowa (po 20 zł. w.a.) 25.50 24 50 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. 128.50 — 
# a po Foz. e A. ok 5 z 
Waldsteina po 20 zł. m. E. öl. — 33,— 
Windischgratza po 79 zł. m. k. 39.25 39.75 
Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. u.50 24, — 
7. Weksle (na 3 miesiące), 
Augsburg na 10% *t. w. p. n. ZSEMZE 
Berlin za 100 marb w, p. n.. ZE: m BE 
Frankfurt ża 100 mark p. . == m 
Hamburg za a mark w. p, 1. M > — 
Londyn za 10 ft. szt. 117.90 118 — 
Paryż za 100 fr na eOr JE 
Kurs złota. 
Dukat cesarski men. 5.54: <NNBSBS 
„n Peřnej wagi . 5.55—  5.56.— 
Korona . , ARS ąz = 
20-frankówka . 9.81.50 9.82 — 
Rossyjski imperyał 9.60.— 9.63 — 


Talar związkowy 
Srebro 


Z Iwowskiej lzby handlowej i przemysłowej, 
Telegrafowany kurs wiedeński 


z duia 15 kwietnia 1881. zł.7 ut 
Jednolity dług państwa w banknotach 77,05 
A 5 x w srebrze . 77:85 
Renta w złocie . . . . É 93135 
Losy pożyczki z roku 1800 132/25 
Akcye banku austro-węgierskiego 823|— 
` + kredytowego 301— 
Londyn . 115/20 
Srebro = 
Na, leondor , 9/34 
Du. ©awski mó. . 5154 
Jw we udsóechich 14E 5765 


(8711 1—3) Gditt. 

B. 11646. Bom É. f, Bezirtsgerichie in 
Gorlice wird in Der Mechtajache der Firma 
E. Lichtwiiz et Curap. in Troppau gegen 
Sonfurómajje deg Jehaun Gar. pto 100 fl 
6. W. { N. G zur Bornahme der óffentlichen 
deilbiethung ber auf 10562 (l. 6% fr. ge- 
jdagten Realität GItr. 123 in Gorli*e Grund- 
buchseinlage 31. 99 der Grundbicher der Gee 
meinde Gorlice ber 7 Juni iöxi für Den er- 
ften, und den 5 Juli 1851 für den 2 Termin 
mit dem Beijage beftimmt, dağ wenn dieje 
Realität bei dem erften oder zweiten Termine 
nicht wenigjtenż um den SHügungspreig ver- 
fauft würde, gleichzeitig der dritte Termin zur 
Bujammenftellung der erleichternben Bedingnifje 
auj den 26 Juli 1581 anberaumt wird. 

Die Kaufluftigen haben au den obbe- 
jtimmten Tagen um 10 Uhr Bormittagś Hier- 
gerichtó zu erjcheinen, und fónnen verlóufig 


i0 rano jako na jednym terminie, na któ- 
rym w, realność także i niżej ceny szacun- 
kowej tj. kwoty 4583 zł. 40 et. sprzedaną 
będzie. 

Wadyum wynosi 5 pr. ceay wyweła- 
nia tj. kwotę 229. zt. 

Resztę warunków i wyciąg tabularzy 
możaa przejszeć w tusąd. registraturze. 

Lwow daia 2 kwietnia 1884. 

(2668 1—3; Edy kt. 

L. 12146. Č. k. sąd obwodowy zawia- 
damia z miejsca pobyiu niewiadomego Ma- 
cieja Korczyńskiego, że w skutek prośby de 
praes. | grudnia 1576 pizez Mexdla Jurisa 
*Rsesiome', uchwałą tusądową z daia 9 gru- 
dnia 1580 na wyłączenie realnosci pod l. 
207 parte. zudówl. 1637 pare. grunt. 2684 
wedle Haerd. Tom I zag. 341 u. 4 aa imię 
Mendla Jurisa zaiutabuiowanaj z dotychcza- 
sowego związsu tabularnego z realnością pod 


den Grundbuchsjiand im Grunobuchdamte, und Il. 69 wedle Haerd. Tom I pag. 340 n. 3 


die geilbiethung3=Bebingnifje in der Nanzelet | 
jna utworzenie dla pierwszej osobnego ciała 


bes Biejigen Gerichteż einfehen. 


na imię Aatealego Klusika zaintabulowang 
» ki 


Badium beträgt 10 Perzent des Odhate | tabularnego i zaintabulowanie Mendla Jurisa 
gung3preljes b. i. 105 f. 62 fr. tm Baaren ;za właściciela w stanie czynnym takowej, 


oder in ©taatspapieren. 
Gorlice am 6 April 1881. 
(2741 1—3) Edykt. 


i przeniesienie eiężącego Ba obydwóch real- 
nościach na rzecz Macieja Korczyńskiego pra 
wa zastawu dia „woty 100 zł. m. k.  no- 


L. 3471, O. k. sd powiat. del. miej. | wo utworzone ciało tabularne w przy.niocie 
w Tarnowie podaje do wiadomości, że celem | hipoteki łącznaj zezwolono, dla Macieja Kor- 


zaspokojenia wierzytelności Gal. Zakładu 
kredyt. ziemskiego w Krakowie 
250 zł. w. a. z pn. na zasadzie notaryalne- 
go skryptu dłużnego z daty Tarnow dnia 
28 sierpnia 1876 dozwoloną została sprzedaż | 
egzekucyjna realności w Sierukowicach ad 
Mikołajowice położonej, wykazem  hipotecz- 
nym l. 115 objętej, Józefa Pyszezska własnej. 

Sprzedaż odbędzie się przez  lieytacyę 
publ. w sądzie tym w trzech terminach: 
16 maja, 17 czerwca, i 18 lipca 1881, każ- 
dym razem o godzinie 10 przed południem. 

Na pierwszym i drugim terminie re- 
alność pomieniona tylko za cenę wywołania 
lub powyżej tejże, na trzecim terminie zaś 
także poniżej ceny wywołania, jednakże nie 
niżej jak za 1000 zł. w. a. sprzedaną zostanie. i 

Cenę wywołania stanowić będzie wac- | 
tość szacunkowa 1700 zł. w. a. 5 

Wsdyum wynosi 170 zł w. a. 

Resztę warunków i wyciąg hipoteczny | 
przejrzeć możea w registraturze e. k. sądu 
powiat. del. miej. w Tarnowie. 

Tarnów dnia 15 marca 188i. 

(2754 1—3)  fuudmadhung. 

8.831. Bei dem f. t. Gottoamte in 
Lemberg ifi eine unentgeltliche Amts- Pratii- | 
fantenftele zur Crledigung gelangt | 

Bemerber, welde dus 17 Sebensjaft | 
iiber|chritten haben müğen, fónnen igre nut | 
50 fr Stempelnarfe verjcgenen Giejuche unter | 
Nadweijung der tollfonmenen Slenntnig der 
polnijhen und Deutjhen Sprache und der mit 
guten ©rfolge zuriidgelegten Etudien eines 
Unter Gymnafiums oder eines Unter Real- 
Schule bi + Mai 1831 beim gefertigten Qot- 
toamte itberreichen. 

Bom Ë. f. £ottoamte 

Lemberg am li April 1581. 
(2672 1—3) Edykt. 

L. 4074. C k. sąd powiatowy w Ra- 
wie rozpisuje przymusową pubi czną sprze- 
daż realności dłużnika Ol-ksy Szarka pod L 
15 w Dziewięcierzu w wyk. hyp. 400 na | 
tegoż intmbulowanej, celem ściągnięcia kwo- | 
ty 80 zł. z 25%| prowizyą od 28 maja 1875 
do wysok: ci kapitału z pn. na rzecz Jana 
Ulricha na 5 maja 1881, na 17 maja 1881 
i na 30 maja 1881, 10 godz. rano pod var | 
rusksmi: i 

1. Cena wywołania 103 złr. 

2. Zakład 10 złr, 30 et. 

8. Dopiero przy trzecim terminie real- 
ność także niżej ceny wywołania będzie 
sprzadalńą 

Bliższe warunki wyciag tabularny i pro- 
tokół ocenienia można przejrzeć w regi- | 
straturze. 


wiony Paweł Górka kuratorem. 
Rawa 24 grudnia 1880. | 
(2673 1—3) Edy kt | 


czyńskiego kuratora w osobie dw. dr. Freu- 


w kwocie | denberga ustazowiono i temuż uchwałę dla 


Macieja Korczyńskiego przeznaczoną dorę- 
ezono. 

Kołomyja dnia 9 grudnia 1680. 

(2665 1-—8) $Pbwieszezemie. 

L. 9064. C.;k. sąd cbwodowy jako han- 
dlowy w Kołomyi wzywa posiadacza zgubio- 
nsgo wekslu z duty Kornisz dnia 1 kwie- 
tnia 1680 przez Jechiela Gruawerga wysta- 
wionego na 50) złr. opiewającega, w trzy 
miesiące od daty płatnego, a przez Salemo- 
na Helma zaakceptowanego, aby takowy do 
45 dni sądowi przedłożył, gdyż w przeci- 
wnam razie weksel ten jako nioważnym u- 
ZNaRem zosta -. 

Kołomyja dalia 2 września 1880. 
(2666 1—3} Edyśk t. 

L. 3569 C. k. sąd powiatowy delig. 
miejski w Tarnowie podaje do wiadomości, 


6 


Towarzystwa ząliczkowego w Drohobyczu 
poymusowg publiczną sprzedaż hipoteezaej 
ezaśni raalaości pod l. k. 6 na Lisznianskiem 


przedmieściu w Drohobyczu położonej współ- ' 


dłużników Jana i Karoliny Prokopów jak Dom 


Lisznia Tem II pag. 87 n. 4 haer. własnej ; 


z wyjątkiem jednego pręta pola Jana i Ma- 
ryi Teremów jak Dom Lisznis; Tom II pag. 
88 n. 5 haer., która to licytacya na dwóch 
terminach dnia 30 maja i 3 czerwca 1881 
o gedzinie 10 rano w B. Nr. 6 przeprowa- 
dzoną zostanie. 

Przy powyższych dwóch terminach 
sprzedane zostaną powyższe części reslności 
jedynie za lub wyżej ceny szacuakowej w 
kwocie 6185 zł. 56 et. w. a. 

Gdyby przy pierwszym lub drugim ter- 
minia lieztacyjnym realność nalicytacyę wy- 
stąwions ża ceng szacunkową sprzedaną być 
mie mogłs w takim razis wyznacza się ter- 
min do ustanowienia ułatwiających waran- 
ków w myśl $. 148 g. u. s. na dzień 1 sier- 
pnia 1881 o godzinie 10 rano w B. Nr. 6. 

Przed rozpoczęciem licytacyi ma każdy 
chęć kupienia mający 10 pr. ceny szacun- 
kowsj do rąk komisyi lieytacyjnej jako wa- 
dyum w gotówe? złożyć. 

Reszię warunków, tudzież wyciąg ta- 
bularny i skt o- nienia tych części realnoś- 
ci możga przejrzeć w tut. registraturze. 

O tem zawiadamia się obie strony zna- 
nych wierzycieli do rąk własaych, tudzież 
tych wszystkich wierzycieli, którzyby dopiero 
po dniu 30 grudnia 1880 jako dniu wyda- 


nia wyciągu tabularnego prawo hipoteki na- 
sprzedać się mającej części realności nabyli, ` 


lub którymby z bądźjaziego powodu uchwały 
lieytacyę rozpisujący lub późniejszej uchwały 
przed terminem doręczyć nie było można na 
ręce ustanowionego kuratora pana adwokata 
| Dr. Gelehrtera i przez edyżta. 
| Drohobycz dnia 6 marca 1881. 
(2730 1—3) Obwieszczenie. 
L. 10336. O. k. sąd powiatowy w Bur- 
| sztynie ogłasza, że 18 stycznia 1679 Marya 
Soroczák w Demianowie bez ostauiej woli 
rozporządzenie zmarła. 
Ponieważ sądowi miejsce pobytu jej 
syna Hawryły Soruczak wiadome nie jest, 
wzywa się tegoż, ażeby do roku ed dziś w 


ża w Sprawie egeekucyjnej Jędrzeja Kryple- Í tutejszym sądzie deklaracyę do spadku wniósł, 
wskiego przeciw Antonismu Żankowi i Ed- | gdyż inaczej przyprowadzi się rozprawę spad- 
wardowi Zanso*. o zapłacenie 34 zł. w. a.| ku z zgłaszającymi się spsdksbiereemi i ku- 


z pn. ustanowia dla niewiadomych z miejsca Í ratorem Ołeksą Seroczuk dia niego ustano- 


pobytu Antoniego Zanka i Edwarda Zanka 


| celem przestrzegania praw tychże kurztorem 


adwsrata Dr Pitra Forysta z substytucyę 
adwotsta Dr. Fehusa Salamona. 

Ternów dnia 17 marea 1881. 
(2685 1—8) Edy k tu 

L. 4589 O k. sąd powiatowy w Za- 
błotewie ustanawia w sprawie egzekucyjnej 
e. k. uzrz. Zakładu kredytowego wł ściań- 
skiego, w” Lwowi przociw Iwanowi i Ma- 
ryi Strylezakom pto 200 a względnie 187 zł. 
5i et. z pa. na prośbę tegoż Zakładu dla 
niewiadomych z miejsca pobytu Iwana i Ma- 
ryi Strylezókow *uratorem p. Jana Führera 
z Rożuowa, ki wemu przeznaczoną dla tychże 
uchwałę z dnia 27 maja 1879 do i. 4674, 
2789 wręcza, ` do rąk którego dalsze w tej 
sprawie zapaść mające uchwały wrecrone 
zostana 

U tem uwiadamia się niewiadomych 
z miejsca pobytu Iwana i Maryę Strylczuków 
z wez sanierm, aby © miejscu pobytu swego 
sądowi donist, lub też by zamianowanemu 
knratorowi wsrelkie środki ku obronie ich 
praw służyć mogące weześnie podali, lub 
też obrali sobie iunego zastępcę, bowiem 
złe skutki zaniedbania tegoż sami sobie 
winni będą przypisać. 

Zabłutów 23 lipca 1880. 
(2718 i-3) Edykt 

L. 1215 O k. sąd powiatowy w Kol- 
buszowy aawiedarma iż celom zaspokojenia 


wierzytolności Lens Kormasicy w kwocie, 
1400 zł w. a. z pn. realuość w Kolbuszowy | 
Dla niewiadomych wierzycieli ustano- |pod |. k. 15% położona Jana i Agnieszki | (2641 3—3) 


Żiółkowskich ©łacna, ciała tabularnego nie 
stanowiąca w dniach 3 czerwca, 4 lipca, i 
5 sierpuia 186), każdzm ratera o godzinie 


wiony ta. 

Bursztyn 13 marca 1881. 
(2660 2—3) Edykt 

L. 1102. © k. sąd krajowy w Krako- 
wie zawiadamia niewiadomą z miejsca po- 


tek wniesionego przez Dyrekcyę Towarzy- 
|stwa wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie 
|pozwu wekslowego z dnia Ż1 października 
| 1880 L 27613 nakazu zapłaty w dnin 22 
| pażdziernika 1580 do l. 27618 wydanym 
„został i doręczenia takowego ustanowionemu 
(dla niej kuratorowi adw. Drowi Eibenschit- 
zowi Zarządzono. 
| Wzywa się tedy Karolinę Oksza Orze- 
chowską aby miejsce swego pobytu tut. są- 
dowi wzkazałą i kukratora poinformowała 
inaczej wszelkie skutki zaniedbania sobie 
przypisać będzie musiała. 

Kraków dnia 21 stycznia 1881. 
6:4 2—3) Edykt 

L. 1768. W dniach 17 maja, 17 czerw- 
ca, i 19 lipea 1881, o 10 godzinie przed 
południem odbędzie się w sądzie licytacys 
dwóch kawałków gruntu pod l. k. 105 w 
Hedyniach położonych nieintabulowanych ce- 
Jem zaspokojenia sumy 36 zł 122 zł w. 
a. Z po. na rzecz nieletniego Michała Sa- 
bata. 

Cena wywołania 280 zł. 

Wadynm 10 pr. 

Resztę warunków w registraturze. 

C. k. sąd powiatowy, 

Mościska dnia 16 marca 1881. 
Edy k t. 
| L. 743 ©. k. sąd powiatowy w Li- 
|szkach zawiadamia z życia 1 miejsea pobytu 
niewiadomego Macieja Machzczkę, że dla 


L. 1441. Sieniawski e. k. sąd powia- | 10 rano w drodze egzozucji w tatejszym | niego ©. k. notaryusza Filipa Jendla kurato- 


towy przedsięweźmie celem zaspokojenia na- | 
leżytości Dawida Sprung w kwocie 95 złr. 
w zbudowaniu sądowem przymuss;wĄą sprze- 
daż przetargową realności pcd l. 147 w Dą- | 
browicy w Starostwie Jurosławskiem poło- | 
żoną Olecha i Tomki Gawaluchów własnej | 
na dzień 12 maja, 9 czerwca i 14 lipca 1881! 
każdym razem o 10 godzinie rano, na dwu; 
jerwszych terminach za cenę szacunkową! 


ab wyżej tejżej, a na trzecim także niżej ce-: w Wactowiesch opróźnioną została posadź | 
j i sigdziego pumwiattwego w VIII randz*. 


by szacunkowej. 

Cena wywołania wyna 
kład 66 złr. 

Resztę warunków mażna w registra- 
turze przejrzeć. 

Sieniawa 14 marca 1881. 
(2702 1—3) Edykt | 

L. 5124 O. k. sąd krajowy Lwowski 
wiadomo czyni, iż w ślad t. sąd. uchwały z 
dnia 30 pażdziernika 1880 do l. 47009 od- 
będzie się na rzecz Zygmunta Finkla prze- 
ciw Wilhelminie Laag o 465 zł. z pn. egze- 
kucyjna sprzedaż realności pod i. 3874/, we 
Lwowie na dniu 18 maja 188! o godzinie 


660 zł., a Za- 


sądz:e zrzedasią zostanie. 

C.na wywołania wynosi 1065 zł 

Wadyum 106 zł. 50 et. w. a. 

Bl%sze warunki w registracurze tuiej- 
szego sadu przejrzać można. 

k sąd powiatowy. 

W Kolbuszowy dnia 29 nuares 1881. 
(2729 1—3)  żśoskurna. 

L. 1359. Przy ©. k. sądzie powiatowym 


Usiegająży się © tẹ lub podobeą przy 


„innym sądzie powiatowym opróżnić się mo- 


gaca posade mają w przeciągu 14 dni wniaść 
swe pudasiea w irode przepisanej do Pre- 
zydruw © k. sąlu krajowego w Krakowie. 
Z Prozydpum © x. sądu krajowogo. 
Kraków duis 11 Ewietcia 1331. 
(2731 1—3) Bdykt 
L. 2521. O k. sąd powiatowy w Dros- 


irem ustanowił i że ustanowionemu kurato- 
rowi rezelucyę z dnia 3 września 1880 1. 
2047 dezwalającą wpisu prawa zastawu dla 
| sumy 150 zł. w. a. z pn. w stanie biernym 
| realności pod l. k. 91 w Kiokoczynie poło- 
| żoaej 1a rzecz Szczepana Proroka doręczył. 
| Liszki dnia 3 marea 1881. 
| (2649 2—2) L. 1089. 
| Ogleszemieo konkursu. 
O k. Rada szkelua okręwowa w Kra- 
' kowie ogłasza konkurs na następujące poss- 
i ay nauczycielskie : 

1. Przy szkole 4 klasowej etatatowej 
mę”kiej w Podgórzu (pow. wielickiego) ns 2 
| posady : 
j a) nauczyciela starszego z płacą ro- 
ezug 500 zł. s. w. 
| b) nauczyciela młodszego z płacą ro- 
| czną 360 zł. a. w. 

2. Na posadę kierującego nauczyciela 


bytu Karolinę Okszą Orzechowską, że wsku-, 


hobyczu podsje niniejszam do pubiieznej | szkoły 2-klasowej w Dąbrowy (pow. chrza- 
wiadomości, że na zaupokojenie sumy 600 'nowskiego) z płacą roczną 349 zł. 79 et. a. 
zł. w. a. z pn. dozwolano t. s. uchwałą z| w. użytkiem z gruatu 2 mogów i wolaem 
dnis 6 marca 1881 do l. 815356 na rzecz mieszkariem, oraz na posadę drugiego nau- 


czyciela tamże z płacą roczną 290 zł. aw. i 
wolnem mieszkaniem. 

3. Na posady nauczycieli szkół jedno- 
klasowych etatowych w Gaju (pow. wieli- 
- ckiego) w Płazie i Rozkorhowie (pow. ehrza- 
nowskiego). Płaca etatowa tych wszystkich 
nauczycieli wynosi rocznia po 300 zł. a. w., 
"z której potrąca się w Płazie dochód z grun- 
tu szkolnego w kwocie 6 zł. 7 ct, zaś w 
Rvzkochowie w kwocie 4 zł. Nauczyciele 
tych szzół będą mieli waln: pomieszkanie w 
budynkach szkolnych. 

Ubiegający się o te posady mają wnieść 
prośby za pośrednietwem odnośnych władz 
do końca maja b, r. i dołążzyć odpowiedna 
dowody kwalifikecyjne odbytej przynajmniej 
trzechletniej praktyki nauczycielskiej i całe- 
"go przebiegu życia i służby publicznej. 

W Krakowie, 22 marca 1881. 

(2601) Grteuntnij. 

Sm Namen Sr. Włajejtat des Raijers! 

Daż f. f. dandeśgeriht Wien als Prep- 
„geriht hat auf Antrag der É É Staatgan- 
waltjchaft erfannt, bag der Fnalt der Nr. 
13 ber Beitidrift „Me-sager de Vie :ne“ vom 
1 bis 8 April 1871 in dem unter der Auf- 
jchrift: „Les Nihilites en Russis“ enthaltenen 
Anffage, und gwar in der Stelle von „Que 
dósire dope alors —“ big „— hommes de 
notre temps“ bag Bergehen nah § 305 St ©. 
begritnde, und e3 wird nach $ 493 St. P. D. 
baś Berbot der Weiterverbreitung Diejer Drud- 
jdhrijt ausgejprochen. 

Wien, am 4 April 1881. 
Weittenkilfer m. p. 
Dr Burdgarh m. p. 


(2570) Grtenntnijf. 

Sm Ramen Śr. Mtajeftit des Raijerż! 

Das E f. Lanbesgericht Wien alg Prek- 
gericht bat auf Antrag der f. t. Staatõanwalt- 
idaft erfannt, dag der Inhalt der in der Drud- 
fdprift „N wa dsba* Nr 1 der vom 30 März 
i*8l erfcheinenden Aufjage und zwar dag 
Gebicht. „Die Kinder der Bufunft” und „Der 
Arbeitślon*" das Vergehen gegen die dffentlie 
che Ruhe und Ordnung tm Sinne deg $ 302 
St. ©, und der Anhalt de Muffağes: „Mus 
der Gefhihie der focialen Bewegung Quije 
Michel“ das Vergehen nah g. 305 Śt 6. 
begründe, und e3 mird nach § 493 St. P. O. 
das Verbot der Weiterverbreitung diefer Drud- 
drift ausgejprochen. 

Wien, am 3 April 1881. 

Weittenbiller m. p. 
Dr. Kaifer m. p. 


(2415) Grfeuntnijj. 
Sm Namen Sr Majejtót deg Raijers! 
,, Da3 f. £ Landesgericht Wien als Prep- 
gericht hat auf Antrag der f. t Staatsan= 
waltichaft erfanut, bag der Inhalt der Nr. 36 
der geitjchrijt „Bułunft* vom 24 Mórz 1881 
in dem unter der Auffhrift „Dag Attentat auf 
„den zar“ erfheinenden WUrtifelg das Vergehen 
im Sinne nah $ 305 St ©. unb ber in der 
Rubrit „Aus Parteitreifen“ enthaltenen Auffäge 
| mit der Aufjchrift „Britnu*, „Jägerndorfi“, |o 
wie der in der Mubrif „Gingejenbet* unter 
| ber Aufjdhrift „Geebrte Redaction- und in der 
Rubrit „Auz bem Vereinsleben“ unter der 
| Aufjdrift „Zeplig* enthaltenen Aujige da 
| Bergegen nad) $ 302 St. ©. begriinbe, und eg 
wird nach $ 493 St. P. O. bas Berbot der 
(AB (jeroerbzelthing biejer Drudjcdhrift augge= 
dB | 4 | 
j Wien, am 28 Mórz 1881. 
Meittenbiler m. p. 
Dr. Burdharb m. p. 


$ 


(2739) dykt 

L. 2696. O.k. sąd obwodowy jako han- 
dlowy w Stanisławowie ogłasza, że przy 
walnem zgromadzeniu członków  stowarzy- 
szenia kasa zaliczkowa w Maryampolu, zare- 
jestrowanego z nieograniczoną poręką, zwo- 
łanem dnia 18 lutego 1881, wybrani zostali 
następujący członkowie do składu Dyrekcji 
s mienowicie: Dr. Eugeniusz Gerxld Fisten- 
burg jako Dyrektor, ks, Maciej Żabiński ja- 
ko zastępca, ks, Bartłomiej Krauzowiez ka- 
syerem, Br. Tymoteusz Bees zastępcą Le- 
opold Markowski kontrelorem, Izak Jonas 
zastępcą. 

Stanisławów 9 marca 1881. 

(2735), Dgloszenie. 

L. 5718. O. k. sąd krajowy jako haao- 
dlowy w Krakowie polece wpissnie do reje- 
stru dla firm pojedynczych firmy „E. Ra- 
dlec", której tenże używać będzie jako dzier- 
żawea apteki pod złotą głową w Krakowie 
podpisując takową „KB. Radler“. 

Kraków dnia 4 marca 1881. 

(2659) E dyk t. 

. L. 1958. O. k. sąd krajowy w Krako- 
wie zawiadamia z miejsca pobytu niewiado- 
mą Joasuę Bartmańską, że przeciw niej Wła- 
dysława Reicheltowa skargą o zapłacenie ce- 
ny 500 zł. d. 29 listopada 1880 |. 31485 
wniosła, i wzywa ją, aby ustanowionemu dla 
piej kuratorowi sdwokatowi Jakubowskiemu 
potrzebne do obrony dowody dostarczała, lub 
innego zastępcę wybrała i o tem sądowi o- 
znajmiła. 

Kraków 11 lutego 1881. 


(2712 2—3) Edykt. 

L. 22. O.k. sąd powiatowy w Grwoźdz- 
cu podaje do publicznej wiadomości, że ce- 
lem wydobycia 12 rat po 12 złr. w.a.i 
reszta kapitału 119 złr. 91 ct. w. a. z pro- 
centem 10 %, łącznie z asekuracyą 2 °% od 
dnia 11 czerwca 1880 aż do rzeczywistej 
zapłaty bieżącemi wraz z kosztami sądowy- 
mi w kwocie 6 złr. 76 et. w. a. publiczna 
sprzedaż realności pod l. k. 30 w Balińeach 
położonej, ciała tabularnego niestanowiącej a 
do Iwana Miehajluka należącej, na rzecz 
c. k. uprz. galic. zakiadu kredytowego włoś- 
ciańskiego w dniu 19 maja 1881, 24 czerw- 
ca 1881 i 4 sierpnia 1851, każdym razsm 
o godzinie 10 rano w tutejszym budynku są- 
dowym, a to: przy pierwszym i drugim ter- 
misie za lub wyżej ceny szacunkowej, przy 
trzecim terminie i niżej ceny szacuakowej 
na 600 „złr. oznaczonej. 

Bliższe szczegóły sprzedaży tej real- 
ności i warunki licytacyjne mogą chęć ku- 
pienia mający przejrzeć w tusądowej regi- 
straturze. 

O czem 
damia. 


się interesowanych zawia- 
C. k. sądzpowiatowy. 

Gwożdziec dnia 28 lutego 1881. 
(2714 2—3; Obwieszczenie. 

L. 3005. O. k. sąd obwodowy w Koło- 
myi ogłasza, że celem zecpokojenia wierzy- 
telności Kasriela Ladena 109 zir. z pa. eg- 
zekucyjna publiczna sprzedaż */, części re- 
alności w Kołomyi wedle księg! gruntowej 
Dom. Tom. I pag. 596 i 597 n. 7 haer, 
dłużnika Filipa Heucherta własnej, dnia 6 
msja, 8 czerwca i 6 lipca 1681, zawsze o 
godzinie ł10tej rano w gmiashu sądowym biu- 
rze nr. V przeprowadzi i że realność ta na 
trzecim terminie nawet niżej ceny szacun- 
kowej sumę 1941 zir. 84 et. w. a. wyno- 
szącej pozbytą będzie. 

Cena szacunkowa jest oraz ceną wy- 
wołania a wadyum wynosi 200 złr. w. a. i 
resztę warunków powziąć można w registra- 
turze sądowej. 

Dia wierzycieli nieznsnych lub którzyby 
weszli do tabuli po 30 styczaia 1881, usta- 
nowiono kurutorem p. adwokata Dr. Mara- 
MOTrOSZA. 

Kołomyja dnia 31 marca 1881. 
(2716 2—3) opwieszezenie. 

1401. O. k. sąd powiatowy w Bó- 
bree w sprawie egzekucyjnej e, k. uprz. Za- 
kładu kredytowego wiościańskiego we Lwo- 
wie przeciw Onufremu Malkutowi i spadko 
biercom Dmytra Malkuta t. j. Ouufremu, 
Antoniemu, Tymkowi i Michałowi Malkutom 
o 400 złr. w. a. z pū., rozpisuje przymusu- 
wą publiczną sprzedaż gospodarstwa włoś- 
ciańskiego pod l. k. 10—24 r. 27 w Baxow- 
each położonego nietabul:rnego, egzekutów 
własaego w dniach I. 12 imaja, II. 23 czerw- 
ca i III. 21 lipca 1881, każdym razem e go- 
dzinie 10 rano w zabudowaniu tutejszego 
sądu z tem, że na pierwszych dwóch ter- 
minach gospodarstwo to sprzedane będzie 
tylko za lub wyżej ceny szacunkowej 800 zł. 
w. a. zaś na trzecim terminie także i „po- 
niżej tej ceny. ; 

Poręczne wynosi 10%, ceny szacun- 
kowej t. }. 80 złr. | 

W resztę warunków” w tutejszosądo- 
Wej registraturze wglądkąć, zaś o zaległych 
należytościach rządowych w e. k. urzędzie 
poborowym w Bóbrce przekonać się można. 

Z e. k. sądu powiatowego. 

W Bóbree dnia 24 lutego 1881, 
(3723 2—3) Edykt 

, L. 12461. O. k. sąd krajowy we Lwo- 
wie niniejszym odyktem podaje do powszech- 
nej wiadmości, iż w sprawia Antoniego i 
Katarzyny Dublak przeciw spadkobiercom 
ś. p. Franciszka Wałęskiego czyli Wałęckie- 
go jakoto: Kutarzynie Wałęskie: czyli Wa- 
ięckiej i małoletnim Janowi i Annie Wa- 
łeckim czyli Wałęskim o zapłacenie 260 zł. 
w. a. z pn, odbędzie się w dniu 12 maja 
1881 o godzinie 10 rano ponowna licytatya 
połowy realności pod l. 782 3, we Lwowie 
położonej pozwanych spadkobierców Ś. p. 
Franciszka Wałęskiego czyli Wałęckiego 
własuej z tem, że na tym terminie realność 
ta za jakąkolwiekbądź cenę sprzedaną będzie. 

Cene wywołania stanowi wartość sza- 
cuakowa w kwocie 336 złr. 14 ct. w. a. 

Wadyum wynosi 17 złr. 

Resztę warunków przejrzeć można w 
tusądowej registraturze. | , 

Wierzyciel, którzyby po dniu 21 sierp- 
nia 1880 do tabuli weszli, mb też którymby 
uchwała licytacyę dozwalająca i następne Z 
jskiegokorniskbądź powodu doręczone być 
nie mogły, zawiadamia się de rąk kuratora 
adwokata Dr. Roińskiego. 

Lwów dnia 26 marca 1881. 

(2669 2—3) Edykt i 

L. 8529. C. k. sąd powiatowy zawia- 
damia niewiadomą z miejsca pobytu Małgo- 
rzatę Koralową, że celem doręczenia uchwa 
ły tabularnej z dnia 31 stjezaia 1880 I. 
8852 mocą której zszwolono na zaintabulo- 
wanie prawa zastawu dla sum 300 złr. ı 
200 złr. na karcie dawnych ciężarów ciała 
hipotecznego wykazem Nr. 139 objętego w 
gminie Rzędzianowice położonego, Małgo- 
rzaty Koralowej własnością będącego, na 


7 


rzecz e. k. uprzyw. galie. Zakładu kredyto- ; ności pod l. k. 188 w Łańcucie położonej, 


wego włościańskiego we Lwowie ustanawia | wskutek czego dla pozwanego kuratorem p. ` 


dla tejże kuratorem adwokata Dr. Brandta. | Hanusze notarjusza tut:jaze»» ustanowiono 
Mielee daia 19 lutego 1881. ji do rozprawy ustnej termin na dzień 27 


(2725 2—3) Konkurs. | maja 1881 rano wyznaczono. 
L. 393. na nesiępujące posady nauczy- | Wzywa się Józefa Ohybę, ażeby swemu 
cielskie: | kuratorowi iaformacyi w swoim czasie udzie- 


A. w powiecie Rohatyńskim : lt lub innego zastępcę sobie obrał i tutej- 

1) w Dubtyniowie 2) Knihyniczach szko- | szamu sądowi oznajmił, gdyż w przeciwnym 
łach posp. etatowych z roczną płacą 300 zł. razie możliwe złe skutki sam sobie przypi- 
i woinem pomieszkaniem: 3) Bołszoweu saćby musiał. 
szkole 2 klasowej z płacą 450 złr. 4) Roha- | Łań ut 14 marca 1881. 
dnie, ezteroklagowej szkole męzkiej z płacą | (2656 2—3) Edykt 
270 złr. 

B. w powiecie Przemyślańskim : 


i Sł 


dnia 20 maja, 24 czerwca i 29 lipca 


ci i warunki lieytacyjne, mogą chęć kupie- 
nia mający przejrzeć w tusądowej registra- 
turze. 

O ezem się inter:sowanych zawiadamia. 

C. k. sąd powiatowy. 

Gwźodziee dnia 28 lutego 1881. 
(2634 2—3) Edykt. 

L. 9585. C. k. rąd powiatowy w Sa- 
noku ogłasza, że w sądzie tutejszym  odbę- 


' dzie się publiczna przymusowa syrzedsk Te- 


ialności włościańskiej pod l. k. 


'na 4 maja, na © 


1) w Laszkach królawskich; 2) Chlebo- ; 1881 każdym razem o godzinie 9 rano przy- 


wiecach świrskich z roczną płacą 300 złr. i | musowa sprzedaż realności pod l. O. 61 rep. 
wolnem pomieszkaniem. i 229 w Žołyni położonej, ciała hipotecznego 
Kandydaci lub kandydatki, ubiegający | niestanowiącej Jakóba Bester własnej, celem 


L. 1355, W tutejszym sądzie odbędzie ` 


18 w Hłom- 
czy pułożonej, e ała tabularnego nie stano- 
więcej. dłażn:ka Iwana Sawczaka własnej. 
Do beytacyi tj wyznacza się termina 
c:erwe», i na 21 lipe: 
1881, zawsze o godzinie 10 przed psłudniem. 
(Cena wywułania wynosi 300 zł. w. a. 
Wadyam 30 zł. w. a. i 
Resztę warunków, wyciąg tabularny i 
akt oszacowania można 


się o jedną z wyżwymienionych posad, win- 
ni wnieść podanie należycie udokumentowa- 
ne wraz z wykazem poprzednich lat służby 
do Rady szkolnej okręgowej najpóźniej do 
81 maja 1881. 
O. k. Rada szkolna okręgowa. 

Rohatyn dnia 7 kwietnia 1881. 
(2704 2—3) Edykt. 

L. 3687. © k. wyższy sąd krajowy 
lwowski podaje w myśl ustawy z dnia 25 
lipca 1871 1. 96 dz pp. do powszechnej 


zaspokojenia pretensyi (redalego Leuba w 
kwocie 30 zł. z pn. 

Cena szacunkowa 90 zł. 

Wadyum 9 zł 

Resztę warunków można przejrzeć w 
tut. sąd. registraturze. 

Łańcut 14 lutego 1881. 
(2668 2—3) Edy kt. 

L. 1282. C. k. sąd powiatowy w Ku-- 
tach zawiadamia niniejszem, że w dniu 20 
maja 1881 o godzinie 10 rano, odbędzie się 


przegląduąć w tn- 
tejszym sądzie. 

Dla wierzycieli, którzyby po dniu roz- 
pisania licytacyi na rzeczonej realności pra 
(wo zastawu uzy-kali, lub którymby z jakiej- 
kolwiek przyczyny rezolucyi licyt cyjnej d'- 
ręszyć nie był» można. nstana wia się ku n- 
tora w osobie Pana Teofila Lewickiego e. k. 
notarynsza w Sanoku. 

S*nok 29 grudnia 1880 


wiadomości, że w skutek prośby gminy mia- 
sta Stanisławowa o utworzenie nowego cia- 
ła hipotecznego dla realności pod nk. 227, 


egzekucyjna publiczna sprzedaż realności w 
Kutach pod l. k. 359 położoaej, 
gi gruntowej własność Waleryana Siarkisie- 
w Stanisławowie w tamtejszym powiecie są- į wicza stanowiątej, na zaspokojeuie pretensyi 
dowym i w tamtejszej gminie podatkowej | galicyjskiego funduszu indemnizacyjargo w 
położonej, składającej się z parecli budowla- | kwotach 51'/, et. i 9 zł. 88 ct. w. a.i t. d.. 
nej nr. 202 i 2636, na których znajduje się| a to za jakąbądź cenę i niżej ceny szacun- 
budynek mieszkalny murowany i budynek zj kowe; 190 zł w. a. 

kramami z pruskiego muru ck. sądowi obwo- Wadyum wynosi 19 zł. w. a. 

doweru w Stanisławowie polzconem zostz- , Resztę warunków lieytacyjnych, tudzież 
ło, ażeby tenże wygotował projekt otworzyć | odpis aktu „oszacowania i wyciąg tabularny 
się mającego ciała tabularnego, który to pro- | można przejrzeć w tusądowej registraturze. 
jekt w tymże ck. sądzie obwodowym przej-: Dla wierzycieli hipotecznych Sury Bern- 
rzanym być może, a od dnia 1 października | foid, Oyasza Wolfa Berafeld, Aurelii Krzy- 
1881 za księgę gruntową uważanym będzie, į sztofuwej 7 Bogdanowiczo wej. Anèdaluezki i 
równi ozn-jmiz się, że od daia l paździer- | Dawida Glasb-rga względnie tyebże z na- 
nika 1881 począwszy, nowe prawa własno- | zwiska i miejse» pobytu niewiadomych spad- 
ści zastawu i inne prawa hipoteczne na wyż | kobierców, tudzież wierzycieli, których pre 


wedle księ- ; 


wanta w 


opisanej nieruchomości jako nowe ciało tà- | tensye dopiero po 3 maja 1877 intabulowa- 


bularno do księgi gruntowej wciągnąć się t 
mającej, tylko przez wpis do księgi granto- | sz% Z jakichkolwiekbądź powodów we-esnie 


doręczoną być nie mogła, u:tanawix się Elia 


f nemi zostały, lub którymby ushwała niniej- : 


(2691 2—3) Edyk t 

L 2337 C k. sąd pswiatowy w Rsp- 
czytach zswiaądaım'a, że na rzecz Stefana 
Mensa pto. 197 zł. 98 ct. w. a. z pn. od- 
będzie się w tutejszym sądzie przymusow 
publiczua sprzed*ż realności gruatowej poi 
l. 2 w Wolicy Ługowej poł sżonej ciała ta- 
bularoeg nie st nowiącej a dłużników Mar- 
cina i Doroty Birów własnej, w trzech ter- 
minach: daia 30 maia, dnie 4 lipca, i dnia 
8 sierpnia 1881. każdym razem o godzinie 
10 przed południem. 

Za cenę wy" ałania ustanawia się cena 
szacuukowa realności sprzedać się mającej 
w swocie 1315 zł. w. a z pn. s wadyum 
wynosi kwotę 131 zł, 50 cl. w. a 

Resztę warunków lieyt eyjnvch tudzież 
protokoły egzekucyjn=g. opisania i oszaco- 
aktach w tui, sąd. registraturae 
przech wanych przejrzeć m żna. 

Ropczyce 20 marca 1881. 

(2680 2-3) Obwieszczenie 


wej asbyte, ograniczone do ianych przenie- 
sioue uchylone być mogą. 

Równocześnie wzywa ck. wyższy sąd 
krajowy wszys:kich, którzyby 


a) na zasadzie praw przed dniem o-| (2689 2—3) 


twarcia tego nowego ciała tabularnega na- 
bytych, domagali się zmiany wpisany: 
tamże stosunków własności i posiadania bez 
różnicy, czy zmiana ta przez dopisanie, od- 
pisanie lub przepisanie, przez sprostowanie 
oznaczenia nieruchomości, lub połączenie 
ciał hipotecznych, czyli też w iany sposób 
nastąpić ma. 

b) Już przed dniem otwarcia nowego 
ciała tabularnego na nieruchomości tej lub 
na jej części*ch nabyli prawa zastawu, słu- 
żebnosci lub inae prawa do wpisu hipote- 
cznego przydatne, o ile prawa te jako na- 
leżąc» do dawaiejszego stanu biernego wpi- 
sase być mają, a przy założsniu nowego cia- 
ła tabulernego wciągnięte nie zostały, aże- 
by w ck. sądzie cbwodowym w Stanisławo- 
wis swoje oznajmienie do daia 1 paździer- 
nika 1881 t m pewniej wneeśli, ileże w prze- 


'eiwnym razie utcacą prawe popierunia oznaj- 


mić się mając:ch roszczeń przeciw csebom 


„trzesim, które ua moey niezaprzeczonych 


wpisów w nowej księdze gruatowej zawar- 
tych, prawa hipoteczne w dobrej wierze na- 
będą 

Nakoniećc czyni się uwagę, że obowiąz- 
ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, że 
pawo zgłosić się mające z księgi tabularoej, 
już do użytku służyć nie mającej lub z za- 
łatwienia sądowego widocznem jest lub że 
jakie podanie stron odnoszące się do tego 
prawa do sądu wniesionem zostało, tudzież, 
ze restytucya lub przedłużenie powyższego 


L. 1802. W e. k. sądzie powiatowym 
w Birłej odbęd:ie się w dniu 2 maja, 1 
czerwca. 1 lpca 881, o godzinie 10 przed 
połudziem eelem zsspokojenia  wierzytelne- 
śei Jana Sztafy w ilości 65 zł. z p”. przy- 
musowa sprzedaż realności wed l, 841 w 
Kozach położonej wedie księgi głównej gmi- 
py Kozv własnością leżącej masy spadkowej 
po śp. Zuzanae Malarzowej będącej. Cenę 
wywołania stan:«i kwota 515 zł. i realneść 
ta na pierwszych dwóch teraiuach jedynie 
za lub wyżej seny szaeunkowe', na trzecim 
zaś ierminie za csnę równejącą się Wszy- 
stkim długom zabipotekowanym  sprzedasą 
będzie. 

Wadyum wynosi 5! zł. 50 ct. 

Resztę warunków licytacyi i akt 0sza- 
cowania można przejrzeć lub odpisać w re- 
gistraturze sądowej. 

Kuratorem niewiadowych wierzycieli 
oraz tych, którzyby rezolucyi dozwałającej li- 
cytacyi przed vierwszym termisem uie otrzy- 
mali, ustanowiony adwokat tutejszy Dr. 
Stanisław Łazarski. 

Biała 14 marca 1883. 

(2661 2—3) Edyk t. 

L. 1103. O k. sąd krajowy w Krako- 
wie zawiadamia niewiadomą z miejsca poby- 
jtu Karolinę Oksza Orzechowską, że wskutek 

wniesionego przez Dyrekcyę Towarzystwa 
wzajemnych ubezpieczeń w Krakowie po/- 
wu wekslowego z dnia 21 pażdziernika 1880 
l. 27612 nakaz zapłaty w dniu 22 paździer- 
nika 1880 1. 27612 wydenym został i d- 
ręczenie takcwego uetarowionemu dla niej 
kuratorowi adw. Drowi Kibenschiitzowi za 
rządzono 

Wzywa s'ę tedy Karolinę Okszą Orze- 


sza Tymoczkę kuratorem i tomuż uchwałę 
lieytacyjaą się doręcza. 

Kuty 8 marca 1881. 

E dy k t. 

L. 2358. Podaje się do wiadomości. że 
Anna Binder z Jarosławia nchwałą c. K. Są- 
du obwodowego w Przamyślu z dnia 16 lu- 
tego 1881 1. 1377 jako chora ua umyśle i 
uiewłasnowolna uznaną i jej kurator w osc- 
bie Salamona Tugendhaft z Bielska ustan?- 
wiony został, 

Z e k. sądu powiatowego 

Jarosław 1 marca 1881. 

2710 2—3 Edykt. 

L. 4861. W sprawie egzekucyjnaj Jana 
Schneidera przeciw Ignacemu Ellerowi pto. 
200 zł; 100 zł. i 100 zł. w. a.zpn przed- 
sięwziętą zostanie w tutejszym sądzie dnia 
30 maja. 30 czerwea i * sierpnia 1881 każ- , 
dym razem o godzinie 10 rano w B. Nr. 6 
egzekucyjna sprzedaż połowy z połowej re , 
alności pod l. k. ł1 w Stebniku położnej, 
wedle libr. fand. Stebunik FT. II pag. 155 n. 
87 Ignacego Ellera wła mej, a te przy pier- 
wszych dwóch terminach tyłko za lub wy- 
żej csay szacunkowej 1587 zł. 50 et. w. a. 
przy trzecim terminie także niżej ceny sza- 
cunkowej. 

Cena wywołania 1587 zł. 50 et 

Wadyum 10 pr. ceny szacunkowej. 

Reszta warunzów lieytacyjnych, akt o- 
szacowania i ekstrakt tabularny złożone są 
w sądzie do wolnego przejrzenia. 

O tem zawiadamia się równocześnie wszy- 
stkieh tych wierzycieli hipotecznych, którzy- 
by dopiere po wystawiewiu wyciągu hipote- 
cznego t. j. po dniu 24 stycznia 1881 na 
rzeczonej części realności prawo hipoteki u- | 


| 2717 2—8) 
|i 32 sierpnia 1881 


|215 


terminu dla pojedyńczych strou miejsca 
nie ma. 


zyskali, lub którymby uchwała licytaeyjna 
Lwów, 22 


lub późniejsze uchwały « 
du należycie doręczone 
których kuratora w osobie p. dwokata kra 
jowego Dr. Gelehrtera ustanowiono. 
C. k. sąd powiatowy. 
Drohobyez dsia 15 marca 1881. 
(2713 2—3) Edykt. 


lutego 188!. 
Edy k t. 

L. 5880. ©. r, sąd powietowy w Bu- 
Gzaczu ogłasza, że dnia 1 czerwca, 12 lipca 
o godzinie 11 rano na- 
bularnej raslności, Mar- 
własnej, lx. 383 w Buczaczu na 
zt. W. a. szacowansj celem ściągnięcia 
preteasyi Estery Rəisi Szer 50 zł. w a. © 
pn. pod warunkami która razem z aktami 
opisania 1 OSZACOWANIA wolao przejrzeć w t 
s. registraturze, oraz zawiadamia wszystkich 
wierzyciel: nie siadomych i takich, którymby 


stapi licytacya nieta 
celi Potyry 


ea podaje do publicznej wiadomości, że ce- 
len wydobye« 10 rat i po 18 zł. reszty ka- 
piiału 179 zł. 32 et. w. a z procentem 10 
pr. łącznie z asgkuracyą od dnia 10 czerwca 
1880, aż do rzeczywistej zapłaty bierzącym 
niniejsza i poźniejsz» uchwały z jakiegokol- | wraz z kosztami szdowami 6 zł. 76 et. wa. 
wiekbądź +owodu doręczone być nie mogły, pabliczna svreedań realności pod l. k. 50 w 
że dla nich kuratorem p Konstantego Stupni- | Balineach pełożanej, ciała tabularnego nie- 
ekiego ©. k. notarpusza w Buczaczu ustano- | stanowiącej, do Danyła Syrotiuk należącej na 
wiono. rZECZ C. k. uprz. zakładu kredytowego x łyś- 

eiańskiego w doju 19 majs, 24 czerwca i 4 
sierpnia 1881 każdy: razem o godzinie 10 
repo w tutejszym budynku sądowym, a w 
prz. pierwszym i drugim terminie za lub 
wyżej ceny szaeunkowej, przy trzecim ter- 
mmie i "użej ceny szacunkowej na 600 złe. 
W. a. w3aCZONeJ. 


Z e. k. sądu powiatowego. 

Buczacz, 10 września 1880. 

(26567 2—3) Edykt. 

L 194ż. © k. sąd powiatowy zawia- 
damis Józefa Chybę z miejsca pobytu nie- 
wiadomego, że przeciw niemu Frenciszek 
Martyniak wniósł pozew o wykreślenie sumy 
200 zł. w. a. z pn. ze stzau biernego real- 


Gazela Lwowska Nr, 85 z dnia 14 kwietnia 1881. 


baiia 


| 
| 


Bliższe szczegóły sprzedaży tej realnoś- į 


 chowską, aby miejsce swego wobytu tut. s;- 
jakiegobądź powo- | dowi wskazała i kuratora poinformowała, iny- 
być nie mogły, dla | czej wszelkie skutki z zaniedbania s 


pisać będzie mus złe, i 
Kraków dunia 21 stycznia 1881. 

(2658 2—3) Edykt. 
L. 2450. C. k. sąd powiatowy w Łiń- 


,eucie zawiadamia nieobecnego z miejsca po- 
L. 23. O. k. sąd powiatowy w Qr*ozdź- | g jsea p 


bytu niewiadomego Karola Kiełcza, iż na 
prośbę Chaima Wolfmana z Łińcuta dozwo- 
lono rezolucyą tut. sądu na załotabulowanie 
Chaima Wolfmana za właściciela 105|192 
części połowy realności w Łańene e położonej 
pod Nr. © 71 » ślad księgi grunt. Tom. II 
pag. 80 n. II haer. dotych *zas na rzecz s. 
p. Antoniny z Prędkich Kiełczowaj intabu- 
lowanej, i że rezolucya ta dozwalająca iata- 
bulaeyi, zawiadamiająca « t-m Karola Kieł- 
za ustanowionemu kuratorowi Sebastyano- 
wi Kałamarzowi doręczoną została, 
Wzywa się tedy Ksrola Kiełeza, aby 
w dniach 30 ustanowionemu kuratorowi środ- 
ki prawne podał, lub innego kurztora sobie 


ane w przeciwnym razie skutki z zanied- 


bania wynikłe saw s: bie 
winien. 


Łańcut 24 marca 1851. 


przypisać będzie 


8 


(2677 3—3) O bwieszezenie. 


L. 16480. W celu zabezpieczenia budowli konserwacyjnych w latach 1881, 1882 

i 1883 na gościńcach państwowych w Jasielskim okręgu budowniezym, odbędzie się na 
dniu 4 maj» '831 o godzinie 12tej w południe w e. k. Starostwie w Jaśle licytacya na. 
podstawie pisemnych ofert. a 
Suma fiskalna robót » roku 1881 wykonać się mających wynosi: ; 

1. Dla traktu Dukielsziego i 


w Sekcyi Jasło II. 413 złr. I1 ent. j 
H 2 Jasło I. c e : 468 „ AY o» 
= „  Žwigród . ; ; ” WUP 
c: x Dukla x ` m IS „ Bo | 
2651 złr. 10! ct. w. a. | 
2. Dla traktu Podłatrzańskiego 
w Sekcyi Dukla . 119 złr. 68 cent. 
p A Jasło II. 1335 „ 96 , 
5 > Jasło I. 4595 „ 76H; „ 


6051 zir. 407/, cnt. 

3. Dla traktu Przemyskiego 
w Bekeyi Dukla - . i - - . 533 złr. 35 ent. 
i 4. Dla traktu Zakluezyńskiego 
w Sekeyi Amigród 3 è E a . 2923 złe. 10/4 cnt. 
Ogółem kwota 


mienionem e. k. Starostwie w godzinach urzędowych. 


Pisemne oferty na pojedyucze trakty, lub też na poj-dynczo Sekcye drogowe, mają | 
być zaopatrzone marką stemplową na 50 eat. z dołączeniem 5°% od sumy fiskalaej wyno- ; 


szącego wadyum, z warażeniem zaoferowanej rumy nietylko cyframi, ale też i literami (4 ) 
i ta oferty należy wnieść najpóźaiej do 12 godziny w południe w pomienionem e. k.jinsych mężów swego zaufania. 


Starostwie. R i s | 
Oferty nieułożone według przepisów lub niepodane w terminie nie będą uwzględnione. ; 

Z e. k. Namiestnictwa. | 

Lwów, dnia 5 kwietnia 1881. i 


(2631 3—3) Obwieszczenie. w osobie pana Teofila Lewiekiego e. k. no- i 

L. 2821 C. k. sąd powistowy w Bia-  taryusza w Sanoku. | 
łej czyni niniejszem wiadomo, iż celem znie- | Sanok 29 grudnia 1881. i 
sienia spółwłasności co do realności l. k. (2695 3—3) E dykt. f 
239 w Lipniku położonej, w 5/10 częściach ; 


ny Kowalezykowej a w 1,10 ezęści Anńy | się vubliczna przymusowa sprzedaż realności , 
Klimotowej własnością będącej odbywać się | włościańskiej pod |. k. 79 w Hłomczy poło- 
będzie w tutejszym sądzie publiczna lieyta- | żonej, ciała iabularnego niestanowiącej, dłu- 
eya dnia 3 maja 1880 o godzinie 10 z rana | żnika Dmytra Styczewieza własnej. Í 
pod warunkami tutejszosądowym edyktem | Do licytacyi tej wyznaczono termin na j} 
z dnia 12 listopada 1881 i. 9343 ogłoszone- | 4 maja, na 8 czerwca i na 20 lipca 1881; 
mi z tem nadmiewieniem, iż realność nawet | zawsze o godzinie 10 przed południem i 
poniżej ceny szacunkowej 4461 złr. 1 et. Cena wywołania wynosi 300 zł. w. a | 
sprzedaną będzie; sabywca «bowiązany jed- Wadyum 30 zł. w. a l 
nak będzie uiepokryte ceną kupna ciężary | Resztę warunków, wyciąg tabularuny, i; 
hipoteczne sam zaspokajić, i wymowę pod akt oszacowania możne przeglądać w tutej- | 


poz. 28 on. na rzecz Joanny Klimotowej za- | szym sądzie. | i 
bezpieczoną aż dv jej śmierci w naturze u- | Dla wierzycieli, którzyby po dniu roż- ; 
dzielać. | pisania licytscyi na rzeczonej realności pra- ; 
(2683 3—3)  bbwioseczenie. wo zastawu uzyskali, lub którymby z jakiej- 


L. 404. Piotr Bednarczuk z W li Fi- kolwiek srzyczyny rezolacyę licytacyjną do- ` 
lipowskiej został marnotraweą uzneny i je:  ręciy! wie było można, ustanawia się kura | 
mu Józef Bsdnarczuk kuratorem ustano | tora osobie pana Teefila Lewickiego c. k.! 
wiony. ' Roturyusza w Sanoku. i 
| Sanok 29 grudnia 1880. i 
| 1. 802. (2650 3—3) | 
(2682 3—8) ©bhwżeszczenie. Ogloszenie konkursu. i 

L. 2096 0. k. sąd po 'iatowy w Do- Niniejszem rozpisrje się konkurs ce-| 
bromilu ogłasz+, że na zaspokojenie wierzy: | lem stałego obsadzenia posad nenezy*ielskich í 
telności przeciw masio spadkowej Jurka Cha- | przy następujących szkołach etatowych. | 
daja Maryi Ohadaj i Anny Popilnej w kwo- W powiacie Zaleszczyckim: i 
cie 400 złr. w dniach 20 maja, 24 A | 


C k. sąd powiatowy. 
Krzeszowice dnia 28 stycznia 1881. 


) a! w Burakówce z płacą roczną 300; 

i 5 sierpnia 1881 publiczna sprzedaż real- | zł. w. a. i 

ności pod l. 40/71 w Kniażpolu położonej b) w Dobrowlanach z płacą roczną 300 | 

każdym razem o godzinie 10 rano W kanca- , zł, w. a. 

laryi przeprowadzoną będzie. ji c) w Torskiem z płacą roczną 300 zł. ; 
Tylko na trzecim terminie nastąpi | wal, austr. 

sprzed ż poniżej ceny szacunkowej. | d) w Szezytowcach z płacą roczną 300 
Nabyv ca obow'azanym będzie połowę : zł, w. a. 

ceny kupna zar:z po licytacji złożyć. | e) w Qzerwonogrodzie z płacą roczną 
Resztę wsrunków wolno w tut. sądowej | 3800 zł. w. a. | 

registaturze przeglądnąć. i W powiecie Borszezowskim: | 
Kuratorem wierzycieli ustanowiono An- a) w Iwaniu pustem Zz płacą roezug | 

toniego Richtera z Dobromila. g 


i Ai 300 zł. w. a. i 
Dobromil dnia 26 marca 1881. K) w Olchoweu z płacą roczną 300 zł. | 
(2688 3—3) Gbwieszczenie. 


| wal. austr- | 
L. 775 Dnia 7 czerwca, 5 lipca i9) Kompetują y o tẹ posadę wniosą swe 
sierpnia 1881 każdym razem o 10 godzinie | podania zaopatrzone w dokumenta i dokła- 
przed południem nastąpi pr:rrausowa sprze- | dny wykaz służbowy za pośrednictwam swej ; 
daż cublezna reslucści Woj igcha Więcka | władzy przełożonej najdalej d> końca mseja: 
pod i. k. 24 w Zawadzie, wykazem hipotecz | 1881. i «2 
nym l 28 obiętej na wydobycie pretansyi Podania nieudokumentowane  jakoteż 
Józefa K xi w kwocie 120 sir. w. a. z pn. | później wniesione, nie będzie uwzglłędn'one. : 
Cen. wywołania 195 zł” w. a. | Z e. k. Rady szkolnej okręgowaj. 
Wadyum 19 złr. 50 et. | Zaleszczyki dni: 10 kwietnia 1681. 
Wyciąg hipoteczny, akt opieczętowania , (2687 3—3) E dy ś t. 
i resztę warunków wolno przejrzeć w regi- | L. 1868. O. k. sąd obwodowy w Ko- 
straturze. jłomyi sodaje do wiadomości, Że na zaspo- 
C. k. sąd powiatowy. i kojenie wierzytelności w kwocie 800 zł. z 
Dębica dnia 23 marsa 1881. pn. kolomyjskiej kasy oszczędności odbędzie 
(2696 3—3) Ed; kt. ' się przy dwóch terminach t. j. dnia 2 maja | 
L 9596. C. k. sąd powiatowy w Sa- |i 3 czerwea 1581 każdym raz»m o godxinie ; 
noku ogłasza, ż« w sądzie tutejszym odbę- | 10 rano w biurze VI przymusowa publiczna ` 
dzie się publiczna przymusowa sprzedaź re- | sprzedaż realności (cd l. kons. 4%, w Ko- 
alności włościańskiej psd |. k 7 » Hłomczy |łomyi położonej, wedle dom. V. pag. 604 n. 
położonej, ciała tabulsrnego niestanowiącej |1 haer. dłużnika Kisięa Teichera własnej. . 
dłużników Pawła Dałoszyckiego i Katarzyny Ów wywołunia wynosi 1636 zł. u. w 
Dołoszyckiej własn=j. Wadyum 163 zł. 60 et. | 
Do licylacyi tej wyznaczono termin na! Dia niewiadomych z miajsca pobytu 
4 maja, na 8 czerwca i na 20 lipca 1881 | wierzycieli i dls te-h, którymby uchwała 
zawsze o godzinie 10 przed południem. niniejsze lub natępujące x jakiegokolwiek- 
Cena wywołania wynosi 800 zł. w. a. | bąrź powodu d-ręczonemi być via mogły, 
Wadyum 30 zł. w. a. jakoteż dla tych, którzyby po duiu 19 lute- 
Resztę warunków, wyciąg tabularny i |go 1881 jao dniu wydania ekstraktu tabu- 
akt oszacowania można przeglądać w tutej- | larnego, na sprzedsć się wającej realności 
szym sądzie. | prawa rzeczone uzyskali, ustanowiono kurz- 
Dla wierzycieli, którzyby po dniu roz- | torem adwokata krajowego dra Ra'eba. 
pisania licytacyi na rzeczonej realności prawo Wyciąg tabularny i warunki leytacy|- 
zastawu uzyskali, lub którymby z jakiejkol- | ne mogą być w tusądowej registraiurze przej- 
wiek przyczyny rez 'lucyę liecytacyjną dorę- | rzanw. 
czyć mie było można, ustanawia się kuratora | 


Kołomyja, 8 marca 1881. 


o . y ; : D 12185 złr. 96'/, ent. į 

Odnoszące się do tego przedsiębiorstwa ogólne i szczegółowa warunki budowli, plany, ; o ter ! 
kosztorys sumaryczny i wykaz cen jednostkowych, mogą być przejrzane w powyżej wy- ; płynność i pierwszeń:two swych  pretensyj 
| wykazali. Ziresztę wolno będzie wierzycielom 


L. 9568. O. k. sąd powiatowy w Sano- | ją, aby mieszkającego w Sulatynie zastępcę 
Anny Janizowej, w 4/10 częś iach Maryan- | ku ogłasza, że w sądzie tutejszym odbędzie ; do odbierania uchwał sądowych zamiarowa- 


"tora w osobie pana Teofila Lewickiego c. K. 
notaryusza w Sanoku 


(2664 3—3) Edykt 


1881 począwszy, nowe prawa własności za- 
L. 3128. ©. k. sąd obw.dowy w Ko- 


stawu i ine prawa hipoteczne na wyż opi- 
łomyi niuiejszem wiadomo czyni, Że otwo- | sano nieruchomości jako nowa ciało tabu- 
rzonym został konkurs do eałego ruchome- |larna do księgi gruntowej wciągnąć się ma- 
go, jakoteż w krajach, w których ustawa |jącej, tylko przez wpis ds księgi hipotecznej 
konkursowa z 85 grudnia 1868 (n. 1 dz. u. | nabyte, ograniczone na innych przeniesione 
p. z r 1869) obowiązuje położonego nieru- | uchylone być moga. 

chomego majątku Markusa Misensteina z Równocześnie wzywa c. k. wyższy sąd 
Sniatyna i że do kierowania tym konkursem | krajowy wszystkich, którzyby 

ustanowiony jast jako komisarz konkursowy a) na zasadziv praw przed dniem o- 
e. k. sędzia powiatowy w Śniatynie p. Ma- |twarcia tego nowego ciała tabularnego n - 
dejszi, zaś jako tymczasowy zawiadowca tej- | bytych, domagali się zmiany wpisanych 
że masy adwokat dr. Schaefer w Śniatynie. | stosunków własności i posiadania bez różni- 

Wzywa się zatem wszystkich wierzy- | cy, czy zmiana ta przez dopisanie, «dpisa- 
cieli konkursowych, ażeby wszalkie Swe, z | nie lub przepisanie, przez sprostowanie o- 
któregobąóź tytułu pochodzące  roczezenia, | żnaczenia nieruchomości lub połączenie ciał 
nawet gdyby eo do takowych spór jaki był | hipotecznych. czyl: też w inny sposób nastą- 
w toku, do dni 80 wedle przepisó: ustawy | pić ma. l 
konkursowej i pod zagrożeniem p"danych b) Już przed dniem otwarcia nowago 
tamże następstw prawnych w tutejszym są- | ciała tabularnago a nieruchomości tej, lub 
dzie zgłosili i aby ns tym termirie na dzień | na jej częściach nibyli prawa zastawu, słu- 
19 maja godzinę 9 przed połudazem do li- |żebności iu% inne prawa do wpisu hipote- 
kwidacyi ogólnej wyznaczonym, który zara- | cznego przyda: 16, o ile prawa te jako nals- 
zem jako termin ugsdowy się wyżnacza, |żące do dawniejszego stanu biernego wp si- 
ne być mają, a przy założeniu nowego c8- 
ła tabularnago wciągnięte nie zostały, aż- 
by w e. k. sądzie obwodowym w Stanisła- 
wowie swoje oznajmienie do dnia 1 paździer- 
nika 1881 tem pewniej wnieśli, ileże w prze- 
ciwaym razie utra ą prawo popierania oznaj- 
mié się mających *oszczeń przeciw osobom 
trzecim, które ma mocy niezaprzeczonych 
wpisów w nowej księdze gruntowej zawar: 
tych prawa hipoteczne w dobrej wierze na- 
beia. 

Nakoniec ezyni się uwagę, ża obowiąz- 
ku zgłoszenia ta okoliczność nie zmienia, że 
prawo zgłosić się mające z księgi tabular- 
nej, już do użytku służyć nie mającej lub z 
załatwienia sądowego widocznem jest, lub że 
jakie podanie stron odnoszące się do tego 
prawa do sądu wniesionem zostało, tudzież 
że restytucya lub przedłużenie powyższego 
terminu dla pojedyńczych stron miejsca 
nie ma. 

Lwów, 22 luteg» 1881. 

(2671 3—3) Edyk t. 

L., 9328 O. k. sąd powiatowy w Misl- 
cu ogłasza, iż n» zaspokojenie pretensyi Za- 
kładu krad. *łościańskiego we Lwowie w 
kwocie 203 złr. odbędzie się publiczna sprze- 
dał reelności pud + 105 w Borowej, Fran- 
ci „ka Skopińskia*o własnej w jednym ter- 
mine deia 5 toaja 1881 o godz. 10 rauo. 

Cena wywołanie 500 zł. Wadyam 50 zł. 

Resme warunków i protokół zastawni- 
tzego opisania „rzejrzeć można w tut. regi- 
stroburze, *" 

Mielee dnia 19 lutego 1881. 

(2670 3—3) E da ; kh 

L. 8482. C. k. sąd powiatowy przepro- 
wadzi celem zaspokoj-zia sumy 60złr z pa. 
Banku galie. dła handlu i przemysłu egzeku- 
R AGGA i eyjnę sprzedaż realność: pod l. k. 12 w Brzyś- 

Dila wierzycieli, którzyby po dniu roz- |ejn ełużników Tomasza i Franciszki Kamu- 
pisania lieptacyi na rzeczołiej realaości pra- | dów własnej v dniach 21 kwietnia, 20 ma- 
wo zastawu uzyskali, lub którymby z jakiej- | ją i 23 ezerwca 1881, każdym razem o go- 
kolwiek przyetyay rezolucye licytacyjnej do- | qzinie 10 rsno. 
rę:zyć nie było możsa ustanawia się kura- 
tora w osobi» pana Teofila Lewickiego e. k. 
notaryusza w Sanoku. 


którzy wierzytelności swe zgłoszą, wybrać 
na tym terminie w miejsce zawiadowcy ma- 
sy, tegoż zastępcy i wydziału wierzycieli, 


Do potwierdzenia tymczasowego zawia- 
dowcy masy, a względnie do wyboru nowe- 
go zawiadowcy masy, tegoż zastępcy i wy- 
aziału wierzycieli, ustanawia się termin na 
dzień 8 maja 1881 godzinę 9 przed połu- 
dniem, na którym wierzyciele do kom 'sarza 
konkursowego zgłosić się mają. 

Wreszcie wzywa się wierzycieli, któ- 
rzy poza obręb-m miasta Sniatyna mieszka- 


li, gdyż w przeciweym razie na ich koszta 
i niebezpieczeństwo kurator dla nich zostanie 
ustanowiony. 

Dalsze ogłoszenia, które w toku postę- 
powania konkursowego jako potrzebne się 
oważą. zostaną w części urzędowej Gazety 
Lwowskiej ogłoszone. 

Kołomyja; dnia 7 kwietnia 1881. 
(2692 38 -8) Edykt. 

L. 9587. O. k. sąd obwodowy w Sə- 
poku ogłasza, że w sądzie tutejszym odbę- 
dzis się publiczna przyzausowa sprzedaż re- 
alności włościańskiej pod lk. 44 w Hłom'zy 
tofożonej ciała iabularnego uiestauowią: ,, 
ałużników Anny i Mikołaja Pawłowskich 1 
Leszka Śpiewaka własuej, Do licytacyi tej 
wyznaczony termina na 4 maja. 8 czerwca 
i 21 lipea 1881 zawsze o godzinie 10 przed 
południem. 

Urna wywołania wynosi 400 zł. a. w. 

Wadyum 40 zł. a. w. 

Resztę warunków, wyciąg tabularny i 
akt oszacowania można pizeglądać w tutej- 
szym sądzie. 


A TA M R Z ZZ A OZ TZ ZZ ZZ A OZ O ZZA IO OE, NA 


i Cona wywołania 700 złr. 
Wadyum 70 złr. 

i Resztę warunków i protokół oszacowa- 
i „Sanok, 29 grudnia 1680. R przejrzeć można w registraturze. 
GSM ae u warm Mielec dnia 27 stycznia 1881. 
ku ogłasza, ża w sądzie tutejszym odbędzie Uea per- gm ka 
się publiczna przymusowa sprzedaż realności a. SEP Powiatowy w Ba- 
włościeńskiej pod lk. 68 w Hłomczy poło- noku ogłasza, że w sądzie tutejszym odbę- 
żonaj, ciała tabularnego niestanowiąceji dłu- | 1718 SI publiczna przymusowa sprzedaż re- 
żników Hryvia Fika i Tymoteusza Sosni- alności pod l. k. 108 w Posadzie sanockiej 
ckiego własnej, Do lieytacyi tej wyznaczono położonej, wykazem hipotecznym l. 148 ob- 
terwina ns 4 maja, S czerwca i 20 lipca jętej, wedle karty B poz. 1 dłużniezki Ma- 
1881 zawsze o godzinie 10 przed polu- TRADY Malickiej własnej. ? 
Do tej licyt+óyi wyznaczono termina 


dniem. ; i : i 
Osna wywołania wynosi 200 zł. a w. na 2 maja, na 8 czarwca ina 13 lipca 1881 
zawsze o godzinie 10 przed południem. 


Wadyum 20 zł. a. w. GM 0 wołani nosi 565 zł 
Reszt Bo wyci ; * 3 i a wynosi złr. 
o, wyciąg abularny i Wadyum 56 złr. 50 et. 


akt oszacowania można przeglądać w tut. i à ; 
Patigi Resztę warruków, wyciąg tebułarny i 


sądzie. m. A s 
Dla wierzycieli, którzyby po dniu roz- | 28t oszacowania można przeglądnąć w tutoj- 
; szym sądzie. 


isania licytacji na rzaczonej reslności pra- - Noam ; ; 
= EP uzyskali, lub kowe by Da je Dla wierzycieli, którzyby po dn'u PMi 
kolwiek przyczyny rezolucyę licytacyjnę do- stop*da 1880 na rzeczonej realności prawo 
ręczyć nie byłe można, ustanawia się kura- | 858% U uzyszali, lub którymby z jskiejkol- 

wiek przyczyny rez: lucyi lieytacyjnej doręczyć 
nie było można, ustan: wia się kuratora w c- 
sobie Dr. Iskrzychi go adwokata w Sanoka. 

Sanok 29 grudnia 1880. 

(2674 3—3) Ogłoszenie. 

L. 4210. O. k. sąd powiatowy w Zmi- 
grodzis ogłasza, iż w sprawie egzekucyjnej 
e. k. aprzyw. Zakładu kredytowego włoś- 
ciańskiego przeci» Jakiiaowi Kasycz o 24 zł. 
45 ct. i 376 złr. 8 ct. w. a. odbędzie się 
v dniseh 6 maja, 3 czerwca i 8 lipca 1881 
każdym razem o 10 godzinie rano w tymże 
s.dzie publiczna sprzedaż realności pod 1. k. 
; 16 w Kotani lużącej, ciała tsbularnego nw 
zwanej, ie. ktorej znajduje kuģī muro-|sP'oviąwj, a to na piersszych dwóch ter- 
wana i sklepion e. k sądowi obs dowerm | ralmarh tylko za cenę wywołania lub wyżej 
w Stan sławowi" poleconem zostało, ażeby | takowej, aa trzecim terminie zaś także niżej 
t»nże wygotował projekt, otworzyć się ma- | ceny wysłania. 
jacego ciała tabularnego, który to projekt w Ceus wywołania wynosi 800 złr. 
tymże e k. sądzie obwodowym przejrzenem Wadyum 50 złr. 
być może a od dnia 1 puździernika 1881 Resztę wrruuków można w tusądowej 
za księgę gruntową u*ałanym będzie, ró- | registraturz« przejrzeć. 
waie oznajmia się, że od 1 października Zamigród 18 marca 1881. 


Sanok, 31 gradma 1880. 
(2703 3—5 Bdykt. 

L. 3686 0. k. wyższy sąd krajowy 
lwowski podsje w myśl ustawy z dnia 25 
lipea 1871 | 96 dz. pp. do powszechnej 
wiadomości, że w skutek prosby gminy mia- 
sta Stanisławowa o utworzani: nowego ciała 
hi otecznego dla realności pod nk 95 w 
Stanisławowie, w taratejszy”» r owiecia tado- 
wym i w iamtcjszej giniaie „odatkowej po- 
ł żonej, składającej się z perceli hudowlsnej 

w. 128 „mete kazamstą” czyli „kaźni“ 


(2738 1—3) Edykt. 

L. 1045. C. k. sąd obwodowy ustano- 
wił adw. dr. Żelechowskiego w Nowym Są- 
czu dla Maryanny Fiałkowskiej i Jerzego 
Reinfuhsa, z życia i miejsea pobytu niewia- 
domych a względnie dla tychże sukeesorów 
z życia i miejsca pobytu niewiadomych, dla 
doręczenia uchwały tabularnej z dnia dzi- 
8icjszego do 1. 1045/881 kuratorem do aktu. 

Nowy Sącz 26 lutego 1881. 

(2737 1—3) Edyk t. 

L. 5980. ©. k. sąd obwodowy w Ko- 
łomyi zawiadamia domniemanych spadko- 
bierców Ruchli Setiauder, że przed dniem 
17go marea 1881 r. liezba 2795 wniósł 
Abraham Schauder prośbę o zaintabu- 
lowonie go za właściciela wierzytelności 
w kwocie 150 zł. w. a. wedle Dom. V. pag. 
275 n. 1 on. na rzecz Ruchli Schauder jako 
prawonabywczyni Mendla Jollesa zaprenoto- 
wanej, w kwocie 100 zł wedle dom. V. 
pag. 476 i 277 n. 6 on. na rzecz Ruchli 
Schauder jako prawonabywczymi Izaaka Ro- 
senblatta zaprenotowanej i w kwocie 1450 
zł. w. a. z pa. wedle dom. V. pag. 275 n. 
3 on. na rzecz Wolfa Zeichnera zaintabulo- 
wanej, w stanie biernym realności pod 1. 
420/532 m. w Kołomyi położonej do Josla 
Schaudera należącej, ża uchwałą z dnia 25 
marca 1880 l: 2795 prośbie tej zadosyć u- 
czyniono, dla masy nieobjętej Ruchli Schau- 
der kuratora w osocie adwokata dr. Freu- 
denberga ustanowłono i temuż dotychezącą 
uchwałę wręczono. 

Kołomyja, 30 ezerwca 1880. 

(2732 1—3) Edykt 

L. 1715. ©. k. sąd powiatowy w Mo- 
ściskach podaje do ogólnej wiadomości, że 
na dniu 17 maja jako na pierwszym, na 
dniu 17 ezerwca jako na drugim, a na dniu 
17 lipca 1881 jako na trzecim terminie, każ- 
dym razem o godzinie 1] przed południem 
odbędzie się w sądzie publiczna sprzedaż 
realności pod l. k. 221 w Cxerniowie poło- 
żonej Jana Jihresmann własnej, na zaspo- 
kojenie pretensyi Jana 
45 zł. 50 et. w. a. z dołożeniem że na 
pierwszych dwóch terminach realność ta 
tylko powyżej lub za cenę szacunkową przy 
Uk zaś za jakąbądź cenę sprzedaną Zo- 
stanie. 


(ena szacunkowa i wywołania wynosi | 


110 zł. w. a. 
zakład 11 zł. w. a. 


Warunki licytacyi tudzież protokół za- | 


stawniczego opisania i oszacowania przej- 
rzeć można w kancelaryi sądowej. 

Mościska dnia 16 marca 1881. 
(2753 173 Edyk t. 


łożonej, wykazem hipotecznym nieobjętej, 
Wojciecha Jewuły i Maryanny z Jewułów 
Migdowej własnej na rzecz lwowskiego za- 
kładu kredytowego włościańskiego celem za- 
spokojenia 515 zł. 67 et. 

Cena szacunkowa 1000 zł. 
Wadyum 100 zł. 


Akt oszacowania i warunki licytacyjne 

przeglądnąć można w registraturze. 
. k. sąd powiatowy. 

Brzesko, 18 marca 1881. 
(2747 1—3) Ed y kt. 

L. 8788. O. k. sąd powiatowy w Mielcu 
rozpisuje na zaspokojenie pretensyi zakładu 
kredyt. włościańskiego we Lwowie w kwo- 
cie 95 zł. 12 ct. przymusową sprzedaż real- 

ności pod nr. 17 w Borowej, Macieja Woj- 
towicza własnej na dzień 30 maja, 30 czerw- 
ca i 1 sierpnia 16%1 każdym razem o godź. 
10 ra vo. 

Cena wywołania 300 zł. 

Wadyum 30 zł. 

Resztę warunków i protokół opisania 
przejrzeć można w tut. registraturze. 

Mielec, 19 lutego 1851. 

(2748 1-3) Edykt. 

L. 852. O. k. sąd powiatowy w Mielcu 
rozpisuje w sprawie egzekucyjnej zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw Janowi 
Batorowi i Teresie Mrozowej o 315 zł. 38 
ct. a. w. egzekucyjną sprzedaż realności pod 
inr. 24/66 w Borowej na dzień 27 maja, 27 
czerwca i 4 sierpnia 1881 każdym razem o 
godzinie 10 rano. 
| Cena wywołania 1500 zł. a. w. 

Wadyum 150 zł. a. w. 

! Resztę warunków i protokół opisania 
| przejrzeć można w tut. registraturze. 

i Mielec, 12 marca 1881. 

| (2749 1—3) Edykt. 

L. 283. ©. k. sąd powiatowy w Mielcu 
rozpisuje w sprawie egzekucyjnej zakładu 
kredytowego włościańskiego przeciw Jędrze- 

| jowi Mysonie i Katarzynie | Mysona 2 Gar- 


$ 


' gaś o 535 zł. 92 ct. a. w. egzekucyjną sprze- 


|27 waja, 27 czerwca i 2 sierpnia 1881 ka- 

|zdym razem o godź 10 rano. 

| Cena wywołania 2500 zł. a. w. 
Wadyum 250 zł. 

| Resztę warunków i protokół opisania 

przejrzeć można w tut. registraturze. 
Mielec, 12 v.arca 1881. 

| (2742 1—3) Edykt. M 

L. 3466. O. k. sąd powiat. del. miej. 

lw Tarnowie podaje do wiadomości, że na 

| zaspokojenie wierzytelnoś”i gal zakładu kre- 

|dytowego ziamskiego w Krakowie w kwocie 


9 
1881 każdym razem o godzinie 10 przed po- 
łudniem w tut. sądzie pod następującemi 
warunkami przeprow:dz>ną zostanie: 

1) na powyższych terminach licytacyj- 
nych realność ta tylko wyżej ceny wywoła- 
nia lub za takową sprzedaną zostanie. 

2) Cenę wywołania stanowi wartość tej 
realności przy udzieleniu pożyezki bankowej 
przyjęta w sumie 8000 złr. 

3) Wadyum stanowi sumę 800 złr. 

4) Gdyby ta realność w powyższych 
terminach za cenę wywołania, lub wyżej tej 
ceny sprzedaną nie została, natenczas dla 
ułożenia warunków ułatwiających Wyznacza 
się termin sądowy na dzień 19 lipes 1881 
o godzinie 10 przed połudziem z tem oznaj- 
mieniem, że niestawający na terminie wie- 
rzyciele hipoterzni jaku do większości gło- 
sów stawających przystępujący uważani będą. 

Resztę warunków lieytacyjinych można 
przejrzeć w tusądowej registraturze. 

Rohatyn dnia 20 marca 1881. 

(2750 1—3) Edykt. 

L. 4938. C. k. sąd powiatowy podaje 
do wiadomości, że w celu zaspokojenia pre 
tensyi Dawida Rosenhecka przeciw Wasylc- 
wi Dybsk Mikołaja pto. 52 złr. 50 et. z pn 
w tutejszym sądzie w dniu 2 maja 1881 1 
czerwca i 4 lipca 1881 każdym razem o 10 
godzinie przed południem sprzedaż pnblicz- 
na realności dłużnika pod !. k. 98 w Han 
kowcąch powiatu Sniatyńskiego położonej 
ciała tabularnego niestanowiąsej się od- 
będzie. 

Cena szacunkowa wynosi 200 złr. 

Wadyum 20 zły. 

Warunki licytacyjse i protokoła egze- 


straturze. 
| Sniatyn 26 grudnia 1880. 
(2745 1-3) Edaykt. 


L. 5904. Celem zaspokojenia wierzytel- 
ności e. k. uprzyw. galic. akeyj. Banku hi- 
| potecznego w kwocie 170 złr. 10 et. 170 

złr. 10 et. i 1828 złr. 4 ct. w. a. z pn. od- 


Kostewki w kwocie | daż realności pod n. 6 w Borowej na dzień | będzie się w tutejszym sądzie na terminach 


2 maja i 7 czerwca 1881 o 10 godzinie ra- 
no przymusowa licytacya realności dłużniezki 
Beili Reches pod Nr. 47 st/628 now. w Ja 
worowie położonej a to zwyż lub za cenę 
szacunkową i wywołania w kwocie 6863 zł 


w. a. zaś na wypadek niesprzedania odbędzie | 
się dnia 7 czerwca 1681 o3 godzinie po po- ' 


| ładniu rozprawa względem ułożenia łatwiej - 
joe warunków lieytacyjnych. 

Wadyum wynosi 687 złr. 
| Dalsze warunki licytacyjne i wyciąg ta- 
bularny można w tutejszosądowój registrati- 


l. 14700. 250 zł a. w. z pn. na zasadzie notaryalne- | rze przejrzeć kuratorem niewiadomych wie- 


O. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, go skryptu dłużnego z daty Tarnów dnia 8 | rzycieli zamianowany p. Ferdynand Krischke 


że na dniu 30 czerwca i 4 sierpnia 1881 o 
godzinie 10 rano odbędzie się w sądzie tu- 
tejszym c-lem zaspokojenia sumy 1581 zł. 
58 ct z większej 1900 zł. a, w. z po egze- 
kucyjna publiczna licytacya realności we 
Lwowie cod nr. 81074, a położonej obecnie 
nr 784?/4 oznaczonej, własność tabolarną 
Michała Mansa stanowiącej na rzecz galic. 
kasy oszczędności. 

Cena wywołania 4750 zł. 

Wadyum 475 zł. aw. | 

Resztę warunków i wyciąg tabularny 
wolno przejrzeć w t. s. registraturze. © 
i Dla wierzycieli, którzyby po dniu 24 
marca 1881 hipotekę na realności ni. 7842), 
uzyskali, lub którymby uchwała rozpisująca 
licytacyę doręczoną być nie mogła ustano- 
wiono kuratora w osobie adw. dra Pomia- 
nowskiego z substytucją adw. dra Gajew- 
skiego. 

Lwów, 2 kwietnia 1881. 

(2728 1—3) Edyk t. 

L. 13720. ©. k. sąd krajowy dla spraw 
sywilnych we Lwowie zawiadamia niniaejszem 
nieznanego z miejsea pobytu Mojżesza Drei- 
kurs, że w sprawie egzekucyjnej Alberta 
Gans przeciw niemu o zapłacenie 1250 zł. 
a. w. Z pn. ustanowiono dla niego kuratora 
w osobie adwokata dra Skowroń skiego z sub- 
stytucyą adwokata dra Standa i zarządza się 
doręczenie t. s. uchwały z 30 października 
1880 1. 44705 do rąk tegoż kuratora. 

Wzywa się przeto Mojżesza Dreikurs, 
aby doniósł sądawi tutejszemu o swem obe. 
cnem miejscu pobytu, albo zniósł się z* swym 
kuratorem, celem obrony swych praw. 

Lwów, 2 kwietnia 1881. 

(2746 1—3) Edykt. i 

L. 7755. Do spadku beztestament:lnie 
na dniu 13 października 1852 w Bóbres 
zmarłego Jana Wojtowicza powołani są po: 
między innymi synowie Błażej i Szczepan 
Wojtowieze. 

Dla niewiadomego miejsea pobytu wzy- 
wa się tychże, by w ciągu roku od trzecie- 
go zamieszczenia ogłoszenia tem pewniej de- 
klaracye do powyższego spadku wnieśli. gdyż 
przeciwnie postępowanie z astawaiezym ku- 
ratorem Janem Kocheńskim przeprowadzone 
zostanie. 

C. k. sąd powiatowy. 

Kro:no, 18 grudnia 1880. 

(2744 1—3) Edykt. 

L. 1356. Dnia 24 msja, 21 czerwea I 
26 lipca 1681 każdym razem o godzinie 10 
rano odbędz e się publiczna sprzedaż real- 
ności pod lk. 76 subr. 21 w Jaworsku po- 


maja 1878 dozwoloną została sprzedaż egze- 
|kucyjna połowy realności w Niecieczy poło- 
żonej, wykazem hipotecznym | 118 objętej, 
Antoniego Musiała własuej. 

Sprzedaż odbędzie się przez lieytacyę 


publiczną w sądzie tym w trzech terminach ' 


16 maja, 17 czerwca i 18 lipca 1881 każdym 
razem o godzinie 10 przed połudn'em. Na 
pierwszym i drugim terminie połowa real- 
ności pomnienionej tylko za cenę wywołania 
lub powyżej t:jża, na trzecim terminie zaś 
także pomiź:j ceny wywałani», jedaakże nie 
niżej jak z+ 250 zł. a. w. sprzedaną Z0- 
stanie. 

Cenę wywołania stanowić będzie war- 
tość szacunkowa 350 zł. 

Wadyum wynosi 35 zł. 

Resztę w.rouków t wyciąg hipotsezay 
przejrzeć można w registraturze e. k. sądu 
pow. del. miej. w Tarnowie. 

Tarnów, 13 marca 188!. 

(2743 1—3) Bdykt 

L. 393 C xk. sąd powiatowy w Bro- 
dseh podije do powszechne; wiadomości, iż 
w sprawie egzekucyjnaej Grzegorza Bobuwni- 
ka przeciw spadkobiercom śp Wacława Kuh- 
na pto. 212 rubli odbędzie się dnia 9 maja 
10 czerwca i L1 lipca 1881 ka:dym razem 
o 10 godz'niez rana w B. Nr. V. w budyn- 
ku sądowym publiezna przymusowa sprzedaż 
połowy realności pod l. tab. 196/136 w Fol- 
warkasch wielkich położonej. 

Cenę wywcłania stawowi suwa 4550 zł 

Wadyum wynosi 10 pre. ceny wy- 
wołania. 

Dla wszystkieh wierzycieli, którzyby po 
wydaniu wycięgu tabularnego do tabuli we- 
szli tudzież ktorymby rezlucya licytacyjna 
z jakiegokolwietbądź powodu ni» mogła być 
doręczoną, ustanowicno kuratorem adwokata 
Dr. Ornsteina w Brodach. 

Warunki lieytacyjne i wyciąg tabularny 
mogę być w regjstraturze przejrzane. 

Brody 9 marca 1851. 

733 1—3) Edykt 


L. 10559, C. k. sąd pow:atosy w REF 


hatynie podaje do wiadomości powszechnej, 
że celem zaspokojenia wierzytelności w kwo- 
tach 226 zł. 86 ct. 226 złr 80 et. i 3516 
złr. 44 ct. w. a. z pn. z potrąceniem kwo- 
ty 156 złr. w. a. a conto zaległości złożonej 


c. k. uprz. galie. ake. bankowi hipoteczne- b 


mu się uslezącej egzekucyjna sprzedaż real- 
ności pod 1. 68 w kohatynie położonej, Ber- 
la Wald Samuela Wsld, Chany Goldstein i 
Hindy Mali Żim Ritteuplan włssnei na dniu 
|11 maja, 1481, 15 czerwca 1881 i 15 lipea 


(s-kretarz tut Wydziału powiatowego. 

| C. k. sąd powiatowy. 

| Jaworów dnia 29 października 1880. 

| Edykt. 

| L. 5904. O. k. sąd powiatowy w Ja- 
worowie uwiadamia Esterę z Matznerów 1 
Rech-s 2 Helfond z miejsca teraźniejszego 
pobytu niewizdomą, że w sprawie egzeku- 
cyjnej Banku hipotecznego przeciw Beili 
Reches pto. 170 złr. 10 et. 170 złr. 10 ct. 
1328 zł. 4 et. w a. z pa. względem sprze- 


daży realności pod Nr. 47 st.j628 now. w' 


Jaworowie p:łożonej dia niej ustanowiono 
kuratora ad actum w osobie p. Zygmunia 
Bendla z Jaworowa. 

Wzywa się zatem Esterę Helfond, aże- 
hy rzeczonemu kuratorowi potrzebną infor- 
macyę przed terminami licytacyjnemi 2 ma- 
ja i 7 czerwca 1881 udzieliła, w przeciwnym 
bowiem ra:ie skutki zaniedbania tego sama 
sobie będzie musiała przypisać. 

Jaworów 29 października 1880. 

(2751 1—3) Obwieszczenie. 

L. 714. O. k. sąd powiatowy zawiada- 
mia, że dnia 16 maja i 27 czerwca 188) 
każdym razem o godzinie 1l0tej przed połu- 
dniem  przedsięweźmie publiczną sprzedaż 
realności pod l. 9 w Bodzanowie „według 
wykazu hipotecznego 9 własnością Jędrzeja 
Jachimczaka będącej w celu zaspokojenia 


achir kojenia 
ODODOOOOODOOOOGOO00 


kueyjne można przejrzeć w tusądowej regi- 


Józefa Birnbauma w kwocie 


wierzytelności 
500 złr. 
Cena wywołania wynosi 3651 złr. 
Zakład 865 złr. 

Resztę warunków licytacyi, akt oszaco- 
wenia i wyciąg hipoteczny przegladnąć moż- 
na w registraturze sądowej. 


Wialiezka dnia 31 marea 1881. 


Doniesienia prywatne. 
L. 59. l E (4158) 
Zwyczajne ogólne 


Zgromadzenie 
Towarzystwa zaliczkowego 


w Gorlicach 
stowarzyszenia z2rejestrewnnego z nie- 
ograniczoną poręka, odbędzie się 
dnia 27 kwietnia b. r. o godzi- 
nie 11 przed południem w Gerlicach 

w sali Wno. Płockiego. 
Porządek dzienny: 
| 1. Sprawozdanie Dyrekcyi z czyn- 
ności i rachuuków za rok 1880. 

2. Sprawusdanie Rady nadzorczej 
iz wnioskiem komisyi kostrolującej 
Kaa: udzi:lenia Dyrekcyi abso- 
lutoryum z czyn" ości i rachunków zu 
rok 1880. 

A. Wnioski Rady nadżorczej © 
zatwierdzenie vchwalonego przez nią 
|rozdziału zysku za r. 1880. 
| 4. Wybór 8 członków Rady nad- 
(zorczej w miejsce wylosowanych pp. 
ı Konrada Oeysingera, Jerzego Junga i 
| Karola Rogawskiego. oraz jednego za- 
,stępcy Rady nadzorczej w miejsce wy- 
jlosowanego Bartłomieja Wrońskiego, 
wszystkich na czas reszty kadencyi. 

Wstęp na ogólne Zgromadzenie 
| mają członkowie wykazujący się przy 
lwejściu swoją własną książeczka u- 
| działowa ($ 16 lit. b. statutu). 

l Zamknięcie rachunków i Bilans za 
ir. 1880 złożone są w myśl $ 28 sta- 
„tutu w biurze Towarzystwa dla przej- 

rzenia przez członków Towarzystwa. 
| Gorlice, dnia 9 kwietnia 1881. 


Rada Nadzorcza Towarzystwa Zaliczkowego 
| w Gorlicach 
stowarzysz zarejestr. z nieograniczoną poręka. 
Sekretarz 
"Józef Olszewski m. p. 
Prezes 
Dr. Mikołaj Fedorowicz m. p. 


L. 844 (2652 2—38) 


Konkurs. 


W myśl uchwały Rady gminnej 
król. missia Stryja z dnia 30 marca 
1881 rozpisuje się niniejszem konkurs 
| elem obsadzenia posady kasyera miej- 
skiego z roczną płacą 600 zł. i doda- 
tkiem aktywalnem 200 zł. 

Kompetensi wnieść mają swoje 
podania najdalej do 15 maja 1881 i 
wykazać swoje doychczasowe zajęcie 
| tudzież złożenie państwowego egzaminu 
| 4 rachunkowości. | 

Kaucya wymaga się w kwocie 
800 zł. gotówką lubw papier ch war- 
tościowych. 

Magistrat król. woln. miasta 

Stryj dnia 6 kwietnia 1881. 
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a Trzema me S m |$ 
ra _ Wyszczególnione C pochwalnym. » 
Paa : - a 
w . 
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s Fabryka 


el 


wę Lwawie, Filia w Krakowie Sukiennice 1. 20. '1527 8—?) je 


PODODODOOOOBOOOOOA 


DODODODOOOODOC? 


Podziękowanie. 


I tego roku składamy najszezersze pozdiękowa- 
nie szlachetnym Paniom izraelickim, które zawiązały 
„Towarzystwo dla wspierania ubogiej 
uezącej się miodzieży izraelickiej* 
i przezjcałą zimę zaopatrzyły nas porządnym i smacz- 
nym obiadem. Osobno dziękujemy Wmu. Panu Ja- 
kubowi Stroh, który raczył zajmować się roz- 
dawaniem znaczków na obiady, tudzież Wnej. Pani 
Epsieim i w ogóle wszystkim tym, którzy czem- 
kolwiek do tego dobroczynnego celu przyczynili się. 
Jeszcze raz dziękujemy Im staropolskiem słowem: 
„Bóg zapłać“. 


Studenci. 
Piwo w butelkach. 


Niniejszem mam zaszczyt uwiadomić Szanowną 
Publiczność, iż w głównym składzie u mnie niżej 
podpisanego dostać można po nader umiarkowanych 
cenach dobrego wystałego PŁWA butel- 
| E Ai wyrobu najwięcej wsławionych browarów 
= Piwo Okocimskie 

ò Lwowskie z browaru Kisielki 

n Schwechaiskie 

n Pilznieńskie 

5 OQkocimskie damskie 

e Porter krajowy — wyrobu Gótza 

w Okocimie 

n Czarne Bock (2721 1—3) 
dokąd łaskawe zamówienia tak miejscowe jako też z 
prowineyi ezynić należy . ; 

łŁaskawym względom poleca się, z poważaniem 


S. Wieser Sykstuska l. 18 
flinców sosno- 
2.900.090 wych w drugim i 
trzecim roku — pierwsze po A zł., drugie po 70 et. 
za tysiąc, ma na sprzedaż Państwo Zawssów pod 
Czarną. a Za staranne opakowanie i dostawę 

do kolei oblicza się lu*j, od wartości obstalunku 
(1985 10—15) 
Od an GAGA. Ga GRO (ONA e DND OBRÓT OO G 


> 


Sliwki, powidła 
i salami. 


ww 


10 


0400-0%-0000—809010—9%6 


$ Na cześć zaślubin Ich Wysokości Arcyksięcia $ 
Rudolfa 7 księżniczką Stefanią 4 


wyszły najnowsze Tańce utworu 


Fabiana Tymolskiego 


Dz. 180. „Na Wawelu“ Mazury . 7 
n»n J8L „Podolanki* Dumka i koło- 
myjki aasa: 2 e PA 64 et. 
152. „Wieniec mirtowy* Kadryle. T= et. 
„ 188. „Dwa serca jedno bicie“ Walse 9v ct. 
„ 184, „Figlarkaś Polka francuska . 45 et. 
„ 179. „Cesarza Franciszka Józefa I. 
Marsz“ E © 50 et. 

Dostać można we wszystkich księgarniach. ~ 
(2798 6—10) 

04000010 0 -0-8—4—99041—0—9-0 
KZI RODAK CESJI E 0 BTC TIRY 4: PT. BADZ. | 


64 ct. 


+00 00-00 00 © 
9000050 9 © 


Skad nasion 


LUD 
Karoliny Geistier 
| 


l. 39 Rynek 


poleca 


wszystkie gatunki nasion całkiem 
świeże i najlepszej jakości: mia- 
mnowicie : 


Warzywne, kwiatowe, pastew- 

ne, trawy i koniczyny r 
maitego gatunku 

se m cenach najmiarkowańszych Sie 


—918 10—12) 


l 
| Niniejsaem mam zaszczyt uwiadomić Szanowną 
Publiczność, iż główny skłud mego 

| okocimskiego piwa beczkowego 
i po 50 lub 245 litrów, powierzylem p. Qzyaszowt 
| Wixlowi przy ulicy Bogusławskie! l. 13. 

i Zaś główny skład Piwa flaszkowego 


5 klo. śliwek brutto franco . zł, 2— Re ; r A a. s ; Ą 
< Ta : e 7 | powierzyłem p $. Wieserowi przy ulicy Syks- 

A n Polo aa bea ET p tuskiej l. 18, doką.ł daskawe zamówienia tak miejsco- 
1 w RDURSNNÓW Bt estor ` a — 58 we jakoteż z prowineyj czynić należy , =" 
ie i de 16 łod IF ` zł. 125 Dla uniknięcia nadużyć dodaję, że znajdująca 
1 kl = 5 i a A e o 3 "48 et | się na fluszkach napełnionych piwem winetka, nosi 
1 ý smałói | 5 ordić o 78 et, na sobie podwójnego orła, zaś na korka stempel 

n RI å z g0. U Tai a z 995 3 
IKarafioły świeże, | sztuka ©. 80—50 at. | mojej firmy. | a e > 1—3) 
Daktyle białe, 1 klo. zł. w JAN GOETZ. 

araú tuki 5—6 ct. ROK ai: 

Cair METE OEREN eo PISEKERKMIEJEJCZ ZE JE IRIENEZEJ 


Na żądanie wysyłam cenniki korzenne i 
olejnych farb. 


RSE” Wa świeta? 
Hurtowny handel 


|WWW W 


Kara Wenera 


Z poważanie:n 


Tomasz Gurowicz 


Kónigsgassa Nr. 11 Budapeszt. 
(1582 13—10} 
WWWWU W O EZ OT WW TY WY W TEZY 


AMIGU 


ka ca h e d 


E 2 RE M M W RES RA SR ma dA da A 


specyalna perfuma wraz z 


a 
J. Ihnatowicza 
nabyć możua w fabryce, Lwów, uli-| 
ca Kopernika 1. 31 w Filii w Eris. ; 
kowie Sukiennice l. 20. Flakoniki od i 4 Piare jak i w butelkach. 
25 et. 40. 80 do 1.20. | E E 
060002000 46-046 0-0 "536 i Ma dE JO R OS WR we Zm WE A wa dY 


w ® $ 
Rękawiczki * 
wszelkiego rodzaju 

oraz wszystkie 


towary rekawicznicze 


«łasnęgo wyroku 
najtaniej w banalu 


Braci Langner 


Leńów, Halicka 19. 


i węgierskie 
meas zyTządem do obiewania w | ags susiryackie 
= = ialek + 2oi dzień wiati EO irnncnskhie 

toniedziałek w ?gi dzień świą | ATE 
omysłu © 3—4) |f a moselsi ia 
p y i j maiagm 
j miere 
f 


Koniak i Rozolisy 


po majtañssych cenach tak 


EREHE REEE a da AR GE JE ZE SR 26 


Eau de Botet 


| woda ta, wolna od wwzelikich Kwitsów 
jest najwyborniejszymn środkiem do utrzymania zdro- 
| wych zębów i pinkania ust. — Będąc produktem ro- 
i slin tonieznych i balsam eznych, wzmacnia i pokrzepia 
i dziąsła, utrzymuje emalią zębów, nadaj jej białuść 
i połysk i zapobiega zepsuciu zębów. Na szczoteczkę 
l miękką nalewa się kilka kropel wody, froterują: 


4 
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400% 0% 6 6-0 


+ 


t (2510 2—72; ' dziąsła i zęby klsa razy dnia, poczem wypłukuje się 
0%000000000%0% 0-00 usta mieszaniną Z iy D wudy le niej i pół 
Zaj m ke sa yżeczki 

AC BWS SE - p Eau de Boto t. 


Cena 50 ci. 
Jedynie dostać możua w aptece pod „Złotym Słoniem, 


H. BLUNEAFKLDA we Lwowie. (929 4—.7) 
z miujsntawniejszych pin- 


TP R POUR BIĆ 0: SB 
| 

nic i własutezo pielęgne- ł 

z wania, różnorodne, biułe ps 

i czerwone, 4 mianowicie: m 

Zielentaki białe po 50 ct.. zł, 112}. 1.20 flaszka 

Maszlusze birle po zł. 1.40, zł. 1.60, i zł. 1.80 
flaszka 

Tokajskie stare po zł. 2, 2.40, 3:570 do zł 5 Aasz. 

Austryackie białe po 60, 70, 80 ct. do zł. 1.60 
flaszka. 

Reńskie po zł. 1.60, zł. 2 do zł. 2.50 flaszka. 

Szampańskie po zł, 3, 4.40 do zł. 5 flaszka. 


Staropolski Miłióci sycony 


sz 4:9 
l) 


Na Swieta 
a 3 R PaT AB, 


(ENY ty = 

T: 

P Ę + 
aa - a haki 


OS B 


Ogromne powodzenie lego środka zależy 
od jego własności sprowidzania na powierzch 
nię + zapaleń i rozdrażnienia, ktore dotknęły 
najżywotniejsze organa; tym sposohem prze- 
ciągu or chorobę na części ciała mniej deli- 
katne i daje większą latwo: 3 ulbozenia takowej. 
Najanakomitsi lekarze zalecają go orzuciw jati- 
rom, kaszienm, nieżytowi oskrzeli, 
chorobom gardlanyam, grypie, 
gośćcowi, bolozu w ikrzyżach i L p 
Użysio tego papiera bardzo proste, jedynie przy- 


po 80 et. i zł. 1.20 flaszka. łożenie wystareza i pozostawia tylko lekkie 
Porter angielski, koniak stary i róż. | Świorzkieni Genua pudełka 1 fr. 50 e. w 
morodne Likweory i rozolisy łańcuckie Paryżu. 


(2435 4—5) Skład słówiuj w Paryżu na uliey de Seine 
81; we Lwowie w aptekacn p. p. Mikolascha, 
Krzyżanowskisgo i Ruckera; w Warszawie w 


St. Markiewicza. aptece Dr. Fh. Heinricha ete. 


we Lwowie w Rynku I. 42 ze 
L dekoni Wł Pozińnkiaee ul. 


poleca handel 


(7812 16 18) 


CHBTRE 


ZOOOOODDOOOCOCSOOL 
Miody człowiek 


tezżenny, obznajomiony gruntownie z gospodarstwem 
wiejskiem, jako też i z rachunkowością, poszuku- 


je uczciwego zarobku. — Haskawe zgłosze- , 


nia przyjmuje pod adresem: N. Æ. poste restante 
Bełszo » ce. (27u6 *—8) 


AIOCWOCOLHORKIKIAE 


SOCODNOGOCOCO0OD 
Zarządca ekonomiczny, 


w sile wieku, mogący po- 

wołać się na chlubne reko- 
| mendacye, mający rraktyky poły" zong z taoryą go- 
spodarczą, jpesznkuje odpowiedniej po- 
sady zarządzy lub kontrolora dóbr, od dnia 20go 
kwietnia 1881 r. Łaskawe zapytania uprasza adre- 
sować M. HK. poste restante Lwów. (2699 2—2) 


GJG3BCGOGOOODOC 


JÓZEF PADEW 


CUKIER IERATE 
KAWĄ RUM 
MIGDAŁY WINA 
RODZYNKI PORTER angielski 
DAKTYLE ROZOLISY 
FIGI LIKIERY 
ORZECHY BISZKOKTY 
CZEKOLADĘ BAKALIE 
OPŁATKI PIERNIKI 
WANILIE CUKIERKI 
POMARANCZE i 

i OWOCE w pudełkach 
CYTRYNY 


„mk 


simm 


| e ee 


ZEK, BRA TE 
p p z a 
OSCQCOQOOOCCCLDP) 


GRONA 
a Z EN 
EAW YSTAWA (AŻ) 


E :: 


rekawieceznik 


WW E 
Wysłąpiwszy ze spółki pod firmą „„Czermieki 


Rekawiczki roboty ręcznej wła- 
siege wyrobu z dobrych skórek glaces, 
duńskieh, sarnich, kozłowych, jelonkowych, 


poleca tanio w majprzedniejszych gatunkach 


| JB "RAA z prowineyi załatwia odwrotną pocztą jak najstaranniej. "GRĘ 


. Spożarski 5% 


Muwwapww kia”, ulica Haliehka I. 25. 


wyrobów rękawiezniczych, a zaopatrzywszy iakowy doborowym towarem i materyałem świeżym, 
ma zaszczyt polecić P. T. publiczności : 


SKI we LWOWIE 


SERY MAKARANY 
SALAMI RYŻ 
SARDYNKI KPUPKI 
ŁOSOSIE SAGO 

RAKI SMALEC 
TRUFLE GRZYBY 
SZAMPIONY ŚWIECE 
MUSZTARDĘ MYDŁO 
TUŃCZYKA POWIDŁA 
MOSKALI ŚLIWKI 
KAPARY KROCHMAL 
OLIWĘ i i 

OCET KARTY 


| QOOE 


QO©OÓCECYHI 


i bandażysta. 


i Spożarski** otworzył sklep i pracownię 


POJ 


Bandarze rupturowe i pepkowe. 
Pasy na Żołądek i ogrzewacze. 
Suspensorya. 


Pończochy elastyczne na kurczowe żyły. 

Podnszki gumielastyczne różnych fasonów. 

Prześcieradła gumowe pojedyncze i podwójne. 

Czapki uniformowe. 

Krawaty i kołnierze mundurowe. 

Krawaty i szaliki męzkie najnowsze, 

Czapki pokojowe i podróżne. 

Umbry na słabe oczy. 

Szelki gumielastyczne i materyalne w wielkim 
wyborze. najnowsze. 

Podpaszniki przeciw przepoceniu sukien, ircho' 
chowe, gumowe i ceraiowe. 

Gorsety paryskie w wielkim wyborze. 

Brykle i stalki do gorsetów. 


pojedyńczo szyte i stebnowane. 
Rękawieski jedwabne, niciane i liberyjne. 
Rękawiczki mundurowe. 
Garnitury jelonkowe przeciw reumatyzmowi. 
Pantalony jelonkowe do jazdy konnej. 
Rekawiczki i plastrony do fechtowania. 
Maski druciane. 
Prześcieradła łosiowe i jelonkowe. 
Podnszki salianowe i irchowe. 
Torby podróżne i myśliwskie. 
Torveczki na pieniądze, irchowe na piersi. 
4] Torbeczki i tornistry szkolne. 
6 Woreczki i pugilaresy na pieniądze. 
Rzemienie do plajdów i strzelb. 
0 Halsztuki dla psów. 


Ą Szczególnego polecenia godna nowość dla P. T. Dam!!! 


Pręty plecione z drutu niklowego zamiast rogów do gorsetów, poginające się elastycznie na wszy- 
stkie strony, niepodlegające nigdy złamaniu, dające się łatwo wyjąć do prania, 
Podwiązki skórkowe jedwabne i gumielustyczne. Paski giinnastyczne. 
Paski damskie skórkowe. Ramiączka na wypukłe łopatki. 
Czepki ceratowe do kąpieli. Haczyki do zapinania rękawiczek, 
Maski itrchowe i aksamitne. Rozciągaczki do rękawiczek. 
| Spiuki najnowsze do manszetów i koszul. Plasterki na odciski. 
'Taśmy i sznureczki do ewikierów. Balony i baloniki gumielastyczne, 
Rękawiczki na zamówienie wyrabiam najwybredniejsze z koronkami, haftem i wstaw- 
kami jedwabnemi wedle najnowszych wzorów paryskich, jak również oprawiam poduszki 
haftowane gladko lub w buty w skórę, ryps, jedwab, atłas lub aksamit okrągło, podługowato, 
cztero i ośmiograniie wedle najnowszego gustu stosownie do umeblowania, 
Również oprawiam szelki, podwiązki i pasy do strzelb, taśmy do dzwon- 
ków, portmonetki i iune hafty wedle życzenia najgustowniej, 
Zamówienia ma gorsety wedle miary i najrozmastszyco fasonów usknteczniam dokładnie, tanio 
h i odwrotną pocztą, przyjmę do pramia i reparacyi gorsety, rękawiczki, poduszki ete., 
a szczycąc się dotychczasowem zaufaniem P. T. Publiczności, upraszam o liczne zamówienia. 
Ą 2458 7—12) 
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zebrane zostały bardzo starannie przez p. Wład Bełzę i wydane przez księgarnię 
W. KA. RICHTERA w dziele pod tytułem: 


Antologia Polska. 


( (lena tej książki, zawierającej około 30 arkuszy druku i ozdobionej sześcioma illustracyami 
ołówka Andriollego, Brandta, Kossaka i Lessera, w przepysznej mozajkowej oprawie lipskiej. wy- 
nosi 6 złr. „Antologia Polska“ dozuała powszechnie tak sympatycznego przyjęcia we wszystkich 
pismach polskich, żu fakt ten służyć jej może za najlepsza rekomendacye. 

wę 


Ksiegarnia F. H. RICHTERA 


we Lwowie w Hotelu Europejskitu. 
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